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DZIENNIK BYDGOSKI
Wychodzi codzienn!e z wyjątkiem niedziel i świąt.

------ - PRENUMERATA -

.. -...... .

w ekspedycji agenturach w Bydgoszczy z dodatkiem tygodniowym .SPOR!
KOMORSKI" wynos’ kwartalnie 3.25 zl., na pocztach orzez listoś,ega
w oorn 9.33 zł. — Miesięcznie 2.75 zt., przez listowego w dom 3.11 zl.,
poił opaska w Polsce 5.89 zl., do Francji i Ameryki 7.51 Zl., do Gdańska
4.80 guldeny, do Niemiec 4.17 marki, - W razie przeszkód w zakładzie,
spowodowanych wył.sza siłą, strajków iub t. p,, wydawnictwo nia odoowiada
za dostarczanie pisma, a prenumeratorzy nśs mają prawa io odszkodowania.
Pedel t”r przyimuie od godz. 11-12 w południe oraz od godz. 5—6 po notudniu

Kykop sow Red me zwraca. - Kedaktoi odpowiedzialny Henryk Ryszewski
Ekspedycia (ce,ntrala Poznańska 30 - fi!.la Dworcowa 2) otwarta od godz. 8 rano

do Jodz 6 wieczorem ne/ przerwy

Adres

redakcji i administr.

ul. Poznaftska 30.

Drukiem i nakładem ,,Drukarni Bydgoskiej" Spółki Hkc.

- OGŁOSZENIA i ’
.............................................

20 groszy od wiersza milim. , szerokości 38 rai!itn. Za reklamy od milim. na

stronie przed ogłoszeniami 67 rai!im. 50 groszy, w tekście na drugiej lub dalszych
stronach 75 groszy. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 23 gr., każde dalsze
11 groszy! dla poszukujących pracy 20% zniżki. Przy częstem powtarzaniu udziela
się rabatu. Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają, -

Ogłoszenia zagraniczne 100% nadwyżki. - Ogłoszenia skomplikowane 2G"/. nad­
wyżki. _

Za terminowy druk i przepisane miejsce ogłoszenia Administracja
nie odpowiada.

Miejscem płatności i prawnem dla wszelkich sporów sądowych jest Bydgoszcz.
Konta bankowe: Bank Ludowy — Bank M. Stadthagen T. A.

Konto czekowe: P. K . O. nr . 203713 Poznań.

Telefon administracji 315 - Tel. filji 1299. Telefon naczelnego redaktora nr. 315. Telefon redakcji 326

Numer 12. BYDGOSZCZ, niedziela dnia 16 stycznia 1927 roku. Rok XXI.

,,Dol!ar Dlplomacy".
B, minister Gliwic o inwazii Gospo­
darcze? Stanów Zjednoczonych na

Mcksvk.

Sprawa zatargu Stanów Zjedno
czonvch z Meksykiem i Nikaragua
zapełnia obecnie łamy prasy euro

peiskiej. Jest to zrozumiałe. Sta
nv Zjednoczone sa bankierem śwła
ta; co do Europy stały sie nim do­
piero po wielkiej woinie. Na przy
kładzie Meksyku i Nikaraguy moż
na zdaniem niektórych studiować
niebezpieczeństwo, iakie pociasra za

sobą sprowadzenie do kraju kapita
łów amerykańskich. W ubiegłym
roku ukazała sie książką b. mini­
stra skarbu p Hipolita Gliwica pt.
..Podstawy Ekonomiki Światowei"
(tom I sprawa surowców), w którei
to pracy p. Gliwic dużo mieisca po­
świecą ..dyplomach dolarowej Wa­
szyngtonu11. P. Gliwic był przez 5
lat radca handlowym noselstwa noł
skiego w Waszyngtonie (1920—1925)
a wiec miał możność większa niż in
ny iaki Europejczyk studiowania
polityki handiowei dynlomacii wa­
szyngtońskiej- Z tvch względów
książką iego iest pełna rewelacji
nietylko dla Polaka, ale dla każdego
inteligentnego Europejczyka.

W rozdziale: ,.Wałka o surowiec—
Ofenzywa" p, Gliwic omawia podbói
ekonomiczny Ameryki Środkowei

przez bankierów północno-amery
kańskich Szczególnie szeroko zai
muie sie Meksykiem.

..Inwazja amerykańska na meksy
kańskie tereny naftowe — p’sze p.
Gliwic — datuie sie od 1900 r.. kiedy
znany nafciarz Dohenv (wmieszany
w głośny proces o przekupstwo i u-

wp}niony z braku dowodów w 1926r.)
nfibvl Hacienda del Tulił!o. Dop;e
ro iednak od 1910 r.. kiedy wyjaśni­
ać sie ostatecznie że Meksyk bedzie

poważnym czynnikiem na świato­
wym rvnku naftowym uwidacznia
sie noteżny wpływ dyplomach Wa­
szyngtonu w stosunkach wewnętrz­
nych do Meksyku. Pierwszy zatarg
wybuchnął właśnie 1910 r. Długo
letni prezydent dyktator Meksyku
Diaz udzielił w tvm roku znacznych
koncesii naftowych osob stemu przy­
jacielowi lordowi Cowdray (którego
nazwisko przed uszlachceniem
brzmiało Pearson. -Test on szefem
znanei nafrnrskiei firmy Pearson).
To że Anglk otrzymał koncesie nie
podobało sie Amerykanom, którzy
pdz’elili nonarcia rewolucii. wvwo

łanei przeciw Diazowi przez Madere
W 1953 r. Waszyngton zerwał sto
sunki z regularnym rządem Huerty.
pon’eważ ten nonierał naftowe inte­
resy angielskie i podtrzymano do

w’stańców Cafranze. Vilłe i innych.
Anglie starano sie odciągnąć od
Ilncrty. obiecuiac wyrzeczenie sie
ceł nrzewozowycb od statków, nrze

pływa iacych Kanał Panamski. Wa

szypgton wywarł ponadto nacisk
na bankierów europeiskich bv nie
dawali nożyczki rządowi Huerty.
Korzystając w końcu z błahego po-

wodu Stany Zjednoczone zaiełv port
Vera Cruz, przez co siłom Caranzy
umożliwiono zdobycie centrum naf

towego Tampico i zmusiły Iluęrte
do opuszczenia kraju. Nafciarze a

merykańscy nie płacili podatków
rządowi Huerty. Później chwycili

sie tego samego środka wobec Car-
ranzv. kiedy i on zerwał z Waszyng­
tonem. mimo, że on by! wówczas pra
wowita władza. Ci sami nafciarze
amerykańscy przeciw Carranz:e u-

trzvmvwali siłę zbroina. złożona z

Mcksykanów. a ponadto w Stanach
Zjednoczonych prowadzili propa
gande prasowa przeciw Carranzie.
wreszcie w Paryżu agitowali za nie­

dopuszczeniem Meksyku do Ligi
Narodów.

P. Gliwic zwraca uwagę, że ,,Czło­
wiek o tak silnie rozwinietem po­
czuciu prawnem. iak prezydent Wil­
son. stał sie ideologiem imperializ­
mu dolarowego, twierdząc, że zamie­
rza nauczyć republiki, iak wybie­
rać zacnych łudzi.

W rozdziale XV wspomnianej
książki pisze p. Gliwic, że zatargi
Stanów Zjednoczonych z Meksy­
kiem maia za podłoże walkę o naite.

Meksyk po Stanach Zjednoczonych
zajmuje drugie miejsce iako produ
cent ropy. Prawie wszystkie kopal­
nie naftv sa w ręku Amerykanów i

Minister Niezabytowski chdałby
wszystko zboże wywieść z kraju.

’Warszawa. 15. 1. (Tel wł.) Uchwa­
łę Rady Min strów o nałożeniu cła

wywozowego od maki i żyta w su­
mie 15 zł od 1G0 kilo - poprze­
dziły kilkakrotne narady ministrów
Skarbu. Przemysłu i Handlu oraz

Roln ctwa. Miedzy ministrem Nie-
zabvtpwskim i ministrem skarbu u-

iawniła sie różnica zdań, bowiem
zastosowanie tei ustawy w propono
wanei przez min’stra Rolnictwa for

mie bvło tak liberalne, że nie mo­
głoby zaważyć na eksporcie.

Tendencje min. rolnictwa p. Nie-
zabvtowskiego nabierała iaskrawe-
go światła. gdy sie zważy, że Polska

-ma iuż w tei chwili deficyt zbożowy.
Nadwyżka zboża nrzy niskie! kon
sumcji wynosi 5 800 tonn. gdy tym
czasem wywieziono iuż do 1 stycz
nia 7 700 wagonów.

Atak lewicy przeciw działaczom

Związku Inwalidów.
Warszawa. 15. 1. (Tel. wł.)Polska

Partia Socjal.styczna ma wystąpić
na naibiiższem posiedzeniu seimu z

interpelacia w sprawie nienormal­
nego funkcjonowania obecnego za­
rzadu Głównego Zw. Inwalidów
Wojennych Rzpl. Polskiej w War
szaw:e.

Warszawa. 15. 1. (Teł. wł.) ,,Głos
Prawdy" wystenuie z całym szere

giem zarzutów, skierowanych prze­
ciw Marianowi Kantorowi, kierow-
nikońd Centralnego Zw- Inwalidów,
który nigdy n’e bvł inwalida...

Pismo to poddaie także krytyce
osobę jednego z znanych nam po­
słów i dyrektorów Banku Inwa­
lidzkiego P. Samolińskiego z Bydgo
szczv, którym zainteresowała sie
prokuratoria.

Min. Zalewski odezwał się w czas.

Niemcy milczą już o endekach.

Berlin, 14. 1. (PAT). ,,Vossische Ztg."
pisze: Polska wykorzystała ostatnio sposob­
ność zakłócenia rokowań niemiecko-francu-

skich w sprawie ,,punktów końcowych pro

graniu rozbrojeniowego". Z tego powodu
minister Zaleski podjął bezpośrednio przed
rozpoczęciem rokowań paryskich wielką

akcję i nagle stały się niemieckie twierdze
głównym problematem tych rokowań. Mi­
nister Zaleski popierany jest przez paryską
prasę prawicową. Jest to sprytne zastawie­
nie sieci, nie można bowiem polskiego so­
jusznika opuszczać, gdy tylko w Białogro-
dzie posiada się jeszcze przyjaciół.

Zatarg o szkoły mniejszościowe
na Śląsku.

Odpowiedź wojewody na pogląd prez. Calondera.

Warszawa. 14. 1. (PAT) Urząd
mniejszości doręczył dnia 13 stycz
nia b. r. prezydentowi komisji mie­
szanej na G, Śląsku odpowiedź wo­
jewody śląskiego na pogląd prezy­
denta komisji mieszanej n- Calonde
razdnia15grudna1926r.wspra
wie zażalenia niemieckiego związku
ludowego w Katowicach dotyczące­
go nienrzviecia uczn ów, zgłoszo­

nych na rok szkolny 1926/27 do
szkół mniejszościowych na G. Ślą­
sku polskim.

Odpowiedź woiewody stwierdza,
że nie widzi on możności uwzgled
nienia poglądu prezydenta górno
śląskiej komisji mieszanej.

(Dosłowna odpowiedź woiewody
w naibl ższym numerze. — Red.).

Anglików- Stany Zjednoczone przez
Standard Gil Co oraz przez grupy
Sinclaira i Dohenvlego zawładnęły
65 % produkcji, Ang’l.ia zaś prze,z
grupę Pearsona i Royal Dutcb po-
siada 32%.

Prezydent Carranza art. 27 konsty­
tucji z 5 lutego 1917 r. zastrzegł na­
bywanie i eksploatowanie kopalń
nafty dla obywateli meksykańskich,
co doprowadziło do zerwania sto­
sunków ze Stanami Zjednoczonemi
i Anglia- W drugiej połowie 1923 r.

nawiazano ponownie stosunki m e-

dzv Stanami Zjednoczonemi a Mek­
sykiem. który nie uległ naciskowi
Waszyngtonu, lecz zgodził sie nie
stosować nowego prawa wstecz.

Anglia naw:azała stosunki dopiero
w 1925 r. Obecnie z powodu cofnię­
cia zgody co do nieobowiązywania
prawa wstecz nastąpił nowy zatarg
pomiędzy Waszyngtonem a Meksy­
kiem. podsvconv przez interwencie
zbrojna floty wuja Sama w Nikara­
gua.

Takie iest źródło obecnego zatar­
gu Waszyngtonu z Meksykiem. Jest
to Jeden z obiawów walki mocarstw
o surowce, która minister Gliwic
nezwykle przystępnie oraz intere­
sująco przedstawia tak. że po prze­
czytaniu owei ks’ażki znacznie le­
niej można doszukać sie sensu w

różnych pociągn’ięciach dyplomacji
amerykańskiej Dlatego książką p.
Gliwica trafić powinna do rak każ­
dego inteligentnego czytelnika a nie­
tylko zawodowych przemysłowców
i bankierów.

A.P.B.

Warszawska Rada miejska
będzie rozwiązana.

Czem tłumaczy s”e krótki termin

wyborczy?
Warszawa. 15. 1 . (Tel- wł.) W łonie

sfer kompetentnych doszło do poro­
zumienia w sprawie rozwiązania
warszawskie! Rady Miejskie!. Wy­
bory odbędą sie w terminie 6-tvgod-
niowym od chwili ukazania sie roz­
porządzenia, rozwiązującego Radę
Miejska.

Na wyznaczenie tak krótkiego ter­
minu nalegaia stronnictwa najbar­
dziej zblżone do rządu majowego,
gdyż w ten sposób chca sie przeko­
nać o swych wpływach w stolicy.
Doświadczenie poczynione na wy­
borach do Rady Miei. byłoby wska­
źnikiem rezultatu przyszłych wybo-
borów do Seimu.

Mimslerjum Poczt i Telegrafów
ma być przywrócone.

Warszawa, 14 1. (Tel. wł.) Uchwała Ra­
dy: Ministrów o wznowieniu dekretem Pre­
zydenta- Rźplitej urzędu ministra poczt i

telegrafów wywołała powszechne zdumie­
nie. Uchwałę tę powzięto na wniosek min.

Kwiatkowskiego.
Przed trzema laty, jak wiadomo, rai-

nisterjum to skasowano i przydzielono ja­
ko Generalną Dyrekcję Poczt i Telegrafów
do Ministerjum Handlu i Przemyślu. 1 siu

sznie zrobiono ze względów oK?czednościo-
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salonowe, płyty artystyczne i do tańca

JERZY DZIEMBOWSKI
Plac Wolności 1.

Oszczędności
od ’sdnego złotego począwszy,
przyjmujemy i oprocentowujemy na

dogodnych warunkach. Za zobo­
wiązania Miejskiej Kasy Oszczę­
dności odpowiada cały majątek mia­
sta Bydgoszczy wynoszący przeszło
- 54 m!i’onów złotych. -

MiejsKa Kasa OncuhBńi
ul. Jezuicka 15 (gmach Magistratu).

Instytucja prawa pub!, o pupliarnej pewność
(-) Or. Śliwiński, Prezydent miasta.

Kronika telegraficzna.
Żona no ś. n. Witkiewiczu

otrzymała dożywocie.
Warszawa. 15. 1. (Tel. wł.) Rząd

wyznaczył żonie po zmarłym znako­
mitym malarzu i pisarzu ś- p. Wit
kiewiczu dożyw’ocie.

Budżet na wokandzie Sejmu i Senatu.

Warszawa, 15. 1 . (AW). Najbliższe posie­
dzenie na podstawie porozumienia marsza!
ka Rataja z prezesem komisji budżetowej
Rymarem wyznaczone zostało na 25 bm
Po posiedzeniu tem rozpocznie się również

czytanie preliminarza budżetowego na rok

budżetowy 1927-28. Drugie i trzecie czyta
nie preliminarza zakończone będzie około

połowy lutego, poczem preliminarzem przez
miesiąc zajmować się będzie Senat. Druga
połowa marca użyta będzie przez Sejm na

załatwienie poprawek senatu.

Ks. kardynał Kakowski pozostaje
na swem stanowisku.

Warszawa, 14. 1. (Teł. wł.) Pogłoska, ja­
ka się rozeszła, iż kardynał Kakowski wy­
jeżdża na stałe do Rzymu i że stanowisko

arcybiskupa warszawskiego obejmie arcyb.
wileński ks. Jałbrzykowski - nie polega na

prawdzie.

Skonfiskowany Witos.

Wasrzawa, 15. 1 . (AW). Na skutek zarzą­
dzenia komisarza rządu skonfiskowany zo­
stał ostatni numer (343) ,,Woli Ludu". Przy­
czyną konfiskaty był artykuł .,Po nowym
roku", opublikowany przez prezesa ,,Piasta’
Witosa.

Cło wywozowe na żyto ncbwalone
na - 2 tygodnie.

Warszawa, 14. 1. (PAT). Dnia 14 bm
Rada Ministrów przyjęła projekt rozporzą
dzenia ministra skarbu, ustalający opłaty
wywozowe od żyta i mąki na sumę" 15 zł.
od 100 kg. Stawka powyższa obowiązuje do
dnia 1 marca 1927 r.

Sędziego pokoju przewieziono do zakładu

umysłowo chorych.
Warszawa, 14. 1. (Teł wł.) Po dłuższe)

obserwacji przekonano się, iż sędzia po­
koju w Warszawie, 9-tego okręgu Piotr

Dziewiecki, jest umysłowo chory. Już w

lipcu ub. r . robił dziwne wrażenie. Oskar­
żał np. żonę o kradzież 20 zł. i o zamach
na jego życie. Dziewieckiego przewieziono
do zakładu umysłowo chorych. (Ciekawi
nas jedno: jakie były wyroki sędziego —

umysłowo chorego od lipca ub. r .

- Red.)

Przeciw podwyżce cen cukru.

Warszawa, 14. 1. (Tel wł.) Wczoraj ob­
radowała komisja opinjodawcza przy komi­
tecie ekonomicznym ministrów pod prze­
wodnictwem b. ministra Ziemięckiego. Ko

misja wypowiedziała się przeciw podwyżce
cen cukru. Ostateczne sformułowanie wnio­
sku nastąpi we wtorek dn. 18 bm .

Millerami wycofuje się z polityki.

Paryż, 14. 1 . (PAT). ,,Temps" donosi, że

Millerand ustąpił ze stanowiska przewod­
niczącego naczelnego komitetu narodowej
Ligi republikańskiej.

O szacowanie nieruchomości

podpadających reformie rolnej.

Warszawa, 14. 1 . (PAT). Dnia 14 bm. roz

poczęło się pod przewodnictwem p. ministra
reform rolnych prof. dr Staniewicza, po
siedzenie Głównej Komisji Ziemskiej. Na

porządku dziennym była sprawa przepro
wadzenia niezbędnych zmian w przepisach
obowiązujących przy ustalaniu wartości
nieruchomości dla opłat podatku majątko­
wego, mających zastosowanie przy szacun­
ku gruntów, budowli, drzewostanu i wód

ulegających przymusowemu wykupowi
przez państwo na cele reformy rolnej Po

krótkiej naradzie komisja postanowiła od­
roczyć posiedzenie w celu szczegółowego za­
znajomienia się z opinjami rzeczoznawców.

Doumer przewodniczącym senatu

francuskiego.

Paryż, 14. 1. (PAT). Paul Doumer wy­
brany został przewodniczącym senatu 238

glosami przy 273 glosujących.

Francja wydzierżawi Szwedom monopol
zapałczany.

Paryż, 14. 1. (PAT). Jak donosi ,,Matin".
Poincare przedstawi niebawem radzie mi­
nistrów oraz izbom projekt ustawy w spra
wie wydzierżawienia konsorcjum francu-

sko-szwedzkiemu monopolu, fabrykacji i

sprzedaży zapałek.

Połączenie radiotelegraficzne
między Aastralją i Anglją.

Melbourne, 14. 1. (PAT) Pierwsze próby
nowego systemu połączenia radjoteleerafi-
cznego pomiędzy Australją i Wielką Bry-
tanją były bardzo zadowalające. Bez żad

nych trudności osiągnięto w nadawaniu

szybkość 250 słów na minutę.

Zmiana nastrojów.

— Dawniej nie mogli sie doczekać,
abym przyszedł, teraz nie mogą sie
doczekać, abm poszedł.

Wspólny front socjalistyczny w Sejmie.
Warszawa 14. 1. (tel wł.) Wczoraj odby­

ła się konferencja sejmowych klubów socja­
listycznych: P.P .S.. Bundu i niemieckich so­
cjaldemokratów. Niemcy i żydzi opowie­
dzieli się za utrzymaniem opozycji wobec
rządu j za stworzeniem zjednoczonego je-

dnolitego frontu socjalistyczneg-o, z powodu
wzmagającej się akcji faszystowskiej w Pol­
sce. Opowiedziano się za wspólnym fron­
tem przy zbliża,, ących się wyborach i za od­
byciem następnych narad.

,,Journal des Debats”
zachwycony mową min. Zaleskiego w obronie

Pomorza i Śląska.
Paryż. 14. 1. (PAT) ,,Journal des

Debats". ogłosiwszy w całości mo

wę ministra Zaleskiego, coświeca
iei w nr. z dnia 13 b. m. obszerny ar­
tykuł Pierre Bernus’a. Autor przy­
pomina expose ministra Zaleskiego
w komisii Spraw Zagranicznych, w

którem określone zostały w sposób
dobitny zasady dyplomacji polskiej.
— dodaiac od siebie, że powinnyby
one być również zasadami każdego
rządu francuskiego, zdolnego zrozu­
mieć. że powojenny statut europei
ski stanowi całość, której żadna
cześć nie może bvć zachwiana, bez
narażenia całości na niehezpieczeń
stwo. Przechodząc do ostatniei mo­
wy ministra Zaleskiego p- Bernus

poświecą główna uwagę deklara­
cjom. dotyczącym zamiany Kłajpe-

dv i Litwy na korytarz pomorski i
Gdańsk, oraz zaznacza, że minister

postąpi iaknaisłuszniei. kładac ta­
mę rozwojowi intryg niemieckich w

tym kierunku. Polska — pisze p.
Bernus — narazdaby sie na nieobli­
czalne straty, puszczaiac sie na po­
dobna awanturę- Otwarte oświad­
czenie min. Zaleskiego powinno dać
Litwinom do zrozumienia, że rzeczy­
wisty ich interes leży w prawdziwie
loialnem i przyiaznem porozumie
niu z Polska. Berlin i Moskwa my
śla jedynie o oszukaniu ich. Niepo
dległość Litwinów może bvć iedynie
zapewniona przez porozumienie
miedzy dwoma krajami, złaczonemi
tak długo wspólnemi tradycjami hi­
storycznemu

Curtius zrzekł się misji utworzenia

gabinetu w Niemczech.
Cenfrum go utrąciło.

Berlin. 14. 1. (PAT) Około godz. 6
wieczorem zebrała sie na naradę w

Reichstagu frakcja centrowa. Po

półgodzinnych naradach uchwalony
został tekst odpowiedzi dla dr. Cur
tiusa. odrzucaiący projekt wstąpie­
nia do tworzonego przezeń rządu-
Frakcja centrowa oświadcza, iż w o-

hecnych stosunkach politycznych u-

tworzenie rządu, planowanego przez
dr. Curtiusa napotyka na poważne
zastrzeżenia i że jedyna właściwa
droga do usunięcia kryzysu jest u-

tworzenie rządu stronnictw środka.

Berlin. 14. 1. (PAT) Urzędowo za

pośrednictwem biura Wolffa komu­
nikują: Dziś wieczorem minister
Rzeszy dr. Curtius złożył na rece

prezydenta Hindenburga sprawo­
zdanie o sytuacji parlamentarnej, po­
wstałej na skutek wystosowania do
niego przez przewodniczącego frak­
cji centrowej pisma. Minister Cur­
tius oświadczył zarazem, że tem sa­
mem usiłowanie jego tftworzenia
rządu większości parlamentarnej z

udziałem niemiecko-narodowych u-

ważać należy za zniweczone. Prezy
dent Rzeszy zastrzegł sobie swobodę
dalszej decyzji-

,,Re’skie biuro prasowe
w Paryżu urabia opinję przeciw

Niemcom".

Tak twierdzi noseł Rhe’nbaben.

Berlin, 14. 1 (Tel. wl.) Poseł do parla­
mentu, von Rheinhaben (z partji Strese-

manna), utrzymuje na łamach ,,Taegllche
Rundschau", że w Paryżu istnieje specjalne
polskie biuro prasowe, którego zadaniem

jest urabianie opinji prasy francuskiej w

duchu antiniemieckim. Celem akcji, podję­
tej ze strony Polski, jest sabotowanie lub

utrudnianie niemiecko-francuskiego poro­
zumienia. W tym względzie Polska cieszy
się wybitnem poparciem licznych polity­
ków francuskich, zmierzających do zastą­
pienia pogrzebanego przed dwoma laty pro­
tokulu genewskiego - zwłaszcza w stosun­
kach między Niemcami a Polską - nowe-

mi układami, dotyczącemi przedewszyst-
kiem stabilizacji granic. Powyższą tenden­
cję - utrzymuje Rheinbaben - delegacja
niemiecka w Genewie odczuwała na każ­
dym kroku. Przeciwnym biegunem tej ten­
dencji, jej antytezą, jest - zdaniem polity­
ka niemieckiego - formuła angielska, wy­
rażająca się w dążeniu do lojalnej współ­
pracy wielkich mocarstw kontynentalnych,
a więc Anglji, Francji, Włoch i Niemiec.

Błogosławiony ma być rzekomo wynik za­
stosowania tej wa!śnie formuły, a te rze­
kome błogosławieństwa, przypadłył,y w u-

dziale również państwom mniejszym, przy­
czem właśnie miałoby się okazać, że obawy
dzisiejszej polityki francuskiej są czczą chi­
merą. Rheinbaben podkreśla z naciskiem,
że porozumienie niemiecko-francuskie musi

być oparte na poprzedniem porozumieniu
ogó!no-europejskiem, którego podstawę sta­
nowić ma zkolei zbliżenie gospodarczo­
finansowe między państwami Dążenie do
zniesienia okupacji nadreńskiej i przygo­
towanie rewizji planu Dawesa, w porozu­
mieniu z wierzycielami europejskimi z jed­
nej strony oraz Stanami Zjednoczonymi z

drugiej, — oto główny program obecnej
polityki niemieckiej, według recepty p.
Rhełnbabena.

Wiadomość, że istnieje w Paryżu biuro

polskie, celem przeciwdziałania zorganizo­
wanemu kła.mstwu niemieckiemu, przyję­
łaby cała opinja polska z zadowoleniem.

Niemcy bowiem mogli się szczycić powodze­
niem na Zachodzie, ponieważ nie było pla­
cówki, któraby dokumentami z miejsca u-

jawniala podłą robotę pruską,

Meksyk oszalał.
Paryż, 14. 1. (PAT). ,,Escelsior" donosi

z Meksyku, że w mieście Leon wyrwano

języki, poczem rozstrzelano 5 młodych lu­
dzi, którzy przeszli na stronę katolików.

jako środek odżywczy w sana­
’toriach, szpitalach, żłóbkach
tak w pośród dzieci iak I doro­
słych cieszy się zupełnie zasłużenie.

EKSTRA T SŁODOWY

HMinłiAu
wyrobu Browaru Jana GBtza

w Krakowie. (29746
Do nabycia w aptekach, droger­
iach, sklepach spożywczych Itd

(jn^meY
os.adza 1044

Zapotrzebowanie na miód sztuczny wzrosło
w roku ubiegłym o 25 /n, na wyroby cukrowe
o 72°/n w porównaniu z 1925 r. Postęp ten

wskazuje, że usiłowanie nasze, aby osiągnąć
stale ulepszenie naszych wyrobów nie pozo­
stały bez skutku. To też ta myśl zasadnicza
pozostaje nadal- głównym celem naszego

przedsiębiorstwa.

Dr.W.B Henafsch -Uniflaw.

W irara 3 Unit
Sobota,niBilzIela,Dooieilziałek
Kto nie widział, niech

spieszy podziwiać
ulubieńców

w ich najweselszej"
najpogodniejszej

słonecznej kreacji
P- ł-

śtO3J

,,Wad pięknym mo­
drym Dunajem"...

645, 845

W niedz, od g, 320
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Ludoźerstwo polityczne
hasłem naczelnem Niemiec.

, Berlin, 14. 1 (PAT).
Biuro Wolffa ogłosiło następujący ko­

munikat:

,,Mowa, wygłoszona w niedzielę przez p.
min. spraw zagr. Zaleskiego, skłoniła nas

do zasięgnięcia informacji w niemieckich
kołach rządowych, jakim przyczynom i

względom należy przypisać jaskrawe ustę­
py tej mowy. Z miarodajnej strony udzie­
lono nam następującej odpowiedzi:

To, że p Zaleski w podniosłych słowach
zachwalał Polskę jako tradycyjne ognisko
pokoju europejskiego, jest znamieniem pol­
skiej polityki, które jako takie nie potrzebu­
je już komentarzy. Ważniejszem jest, że

polski minister spraw zagr. szukał sposob­
ności do publicznego zarzucenia Niemcom

złamania statutu Ligi Narodów. Tego ro­
dzaju oskarżenie przez mocarstwo, repre­
zentowane w Lidze Narodow jest istotnie

,zupełnie niezwykłym objawem. Należałoby
przypuszczać, że właściwą drogą dla podob­
nie ciężkiego oskarżenia byłoby odwołanie

się do odnośnego organu Ligi Narodów, a

mianowicie do Rady Ligi. Jeżeli mowa war­
szawska ma być przygrywką do rozprawy
w Genewie, to w takim razie oczekujemy
jej chętnie. P . Zaleski twierdzi, że Niemcy
naruszyły art. 10 statutu przez to, że upra­
wiają znowu ,,gwałtowną ofenzywę propa­
gandową". Ponieważ, jak wiadomo, arty­
kuł 10 zajmuje się poszanowaniem niena­
ruszalności terytorjów członków Ligi, nie

oznacza, to niczego więcej, jak tylko, że

Niemcy zdecydowały się w ostatnich cza­
sach na agresywne wystąpienia przeciwko
Polsce i przygotowują to wystąpienie prze2
stosowną propagandę. Nic nie jest bardziej
bezsensowne jak podobne insynuacje. Sta­
nowisko Niemiec w kwestji polskich gra­
nic zachodnich jest znane od lat i nie po­
trzebuje żadnej propagandy. Zostało ono

przez odpowiedzialnych mężów stanu czę­
stokroć i bez ogródek stwierdzone. To wy­
jaśnia, że niezmienne stanowisko polityki
niemieckiej jest raczej wszystkiem innem,
jak naruszenie paktu Ligi Narodów. Sens

paktu, w szczególności sens art. 10. nie leży
w tem, aby zatamować na zawsze rozwój
życiowy, odpowiadający wspólnym intere­
som narodu. Wynika to, gdyby tylko to jed­
no przytoczyć już z art. 19. paktu, który do
zadań Ligi Narodów zalicza oddziaływanie
w kierunku rewizji układów, które stały się
niewykonalne i takich stosunków między­
narodowych, których utrzymanie zagrażać
by mogło pokojowi światowemu. P. Zaleski

nietylko zapomina o tym art. 19, ale wogóle
nie wzmiankuję o całem dziele locai.ień-

skiem, aczkolwiek wie on dobrze, w jakim
duchu toczyły się rokowania nad dojściem
do skutku tych paktów i jaką treść one za­
wierają. Wierzymy, że zbyt głęboko już w

opinji publicznej zdołało się utrwalić prze­

konanie o słuszności stanowiska Niemiec,
aby p. Zaleski mógł mieć nadzieję dokona­
nia jakichś zmian przez swoje śmiałe i dość

często zbijane twierdzenia o prapolskim
charakterze obszarów pogranicznych oraz

o ich niezbędności dla Polski. Wszystko
to jest takie jasne i znane, że potrzeba było
rzeczywiście aż doszukiwać się specjalnych
motywów, które skłoniły polskiego mini­
stra spraw zagr do wysunięcia właśnie o-

becnie w sposób nieomal sensacyjny kwe­
stji granic wschodnich i równocześnie do
Zarzucenia niemieckiej polityce zagranicz­
nej wzrotu w stronę agresywnych zamia­
rów i kroków. Być może, że uległ on wpły­
wom i rozumowaniu prasy swego kraju,
która ostatnio wyraźnie wykorzystywała
rokowania niemieckie z Konferencją Amba­
sadorów w sprawie twierdz wschodnich do

przedstawienia kwestjonowanych fortyfika-
cyj Hjako militarnie zagrażających Polsce.

Być może, spodziewał się on również skie­
rować wodę na młyn pewnych polityków
francuskich, którzy w ostatnim czasie zwal­
czali rychłe opróżnienie Nadrenjl tymi ar­

gumentami o rzekomem zagrażaniu Polsce.

Być może, że pozatem mowa ta oparta była
na pewnych określonych tendencjach wzglę­
dem Litwy, na co zwłaszcza wskazuje od­
rzucenie rzekomej zamiany korytarza na

Litwę i Kłajpedę. Rządowi niemieckiemu
nie jest wiadomem, co kryje się poza tym
planem i kto, zdaniem p. Zaleskiego, wysu­
wa go, ponieważ ze swej strony dowiedział

się o nim tylko z prasy zagranicznej. Gdyby
podobne wyrażenie służyć miało jako po­
wód do wywołania rozdźwięku między
Niemcami i Litwą, wówczas należy odrzucić

je z całym naciskiem. Reasumując, należy
niestety obawiać się, że tego rodzaju wynu­
rzenia, do których stanowisko Niemiec nie
dało żadnego powodu (?), nie posłuży, jak
twierdzi p. Zaleski, do uspokojenia sytuacji
w Europie, lecz przeciwnie doprowadzi do

tego, że wzmocnione zostaną obawy z po­
wodu niejasnych stosunków w Europie
wschodniej. Jest notorycznym faktem, że

podobne obawy istnieją. Niemcy są tylko w

tem jednem zainteresowane, aby pokojowy
j rozwój w państwach wschodnio-europej­

skich został wzmocniony. Dlatego też obser­
wować będą Niemcy z całym spokojem, ale
też z baczną uwagą przebieg wypadków w

tych krajach.
Podobne wynurzenia ze strony Niemiec,

jak powyższy komunikat Wolffa, poprze­
dzony licznymi odgłosami prasy niemiec­
kiej, świadczą o poważnem zakłopotaniu
wobec jasno sprecyzowanej linji politycznej
polskiego ministra spraw zagr Stanowisko

rządu polskiego określone w mowie p. min.

Zaleskiego i poparte jednomyślną opinją
społeczeństwa polskiego, jest zupełnie wy­
raźne, zarówno co do swoich linij wytycz­
nych, jak i swoich pokojowych motywów,
zrozumiałych dla dobrze uświadomionej o-

pinji światowej. Żadne enuncjacje lub ten­
dencyjne komentarze nie są w stanie osła­
bić wywodów min. Zaleskiego.

Finlandzka on’nia dobrze nrzvieła

mowę ministra Zaleskiego.
Eelsinęlcrs, 14. 1. (PAT) Ekspose

ministra Zaleskieg-o, wygłoszone na

posiedzeniu komisii sejmowej wy­
wołało wielkie poruszenie w prasie
finlandzkiej. ,,Suomen Socialide-
mokratti". organ stronnictwa rządo­
wego podaje przemówienie ministra
daje nad przemówieniem ministra
Zaleski podkreślił pokojowe zamia­
ry Polski w stosunku do Rosji i Lit­
wy. Tak samo .,TJusi Su orni", dzien­
nik partii konserwatywnej, zwraca

uwagę na nokoiowe tendencje mo­
wy- ,,Hufvudstadbladet", główny
organ stronnictwa szwedzkiego po­
daje nad przemówienie mministra
Zaleskiego następujący nagłówek:
. . Polska chce dobrych stosunków z

Niemcami".

Rokowania iHewsko-rosylskie
odłożone.

Kowno, 14. 1 . (PAT). Rokowania litew­
sko-rosyjskie zostały odłożone na czs.s nie­
ograniczony. Poseł sowiecki w Kownie Alek­
sandrowski ma opuścić dotychczasowe sta­
nowisko, a jego miejsce przez dłuższy czas

ma pozostać nieobsadzóne. W prasie litew­
skiej ukazują się przeciwko Aleksandrow­
skiemu ostre ataki. Zarzuca mu się mia­
nowicie, że dotychczas nie złoż.y! oń jeszcze
wizyty prezydentowi państwa. ,,Lietuva"
stwierdza, że gdy w Rosji zamordowano mi­
ljony ludzi, to nikt nie protestował, gdy zaś
na Litwie na mocy wyroku sądowego roz­
strzelano 4 komunistów, to Rosja zmobili­
zowała cały świat komunistyczny przeciw­
ko Litwie i rzuciła 50 miljonów litów na

propagandę bolszewicką na Litwie. ,,Ritas"
zazanacza, że Aleksandrowski jest nie tyl­
ko posłem rządu sowieckiego, lecz także

przedstawicielem kominternu i że zadaniem

jego było wywołanie rewolucji bolszewic­
kiej na Litwie,

ALFRED ARDEN. (48

Zemsta bogini Kali
(Prawo przedruku i przekładu zastrzeżone.)

(Ciąg dalszy)
Proszę sie spuścić na mnie i na

moich ludzi, jestem w bliskim kon
takcie z policia wszystkich państw
na świecie. To mi ułatwi zadanie.
Od panów żądam iednego: zachowa­
nia bezwzględnej dyskrecji. Niech
Rama nie przeczuwa nawet, że prze
ciw niemu organizujemy obronę.
Musze otoczyć sie podobnie jak on

tajemnica. Wtedy szanse nasze bę­
dą zupełnie zrównane. I da Bóg, że
was uratu,je od śmierci.

Kalchas skończył. Gdy mówił
ostatnie słowa, glos iego pulsował
silą i energia- Oczy jego rzucały
płoni:enie. Uświadomiłem sobie

nagle me nierwsze nieuchwytne wra­
żenia. Tak. podobny ogień widzia­
łem ongiś w oczach Ramy. Teraz

byłem pewny zwycięstwa Kaichasa.

16 marca.

fggiś pożegnaliśmy Van Gelle’a.
wadziłem go wraz z Blanką

na uccorzec. Nie mogę sie pogodzić
z myślą, że nie bede odtąd widywał
,przv sobie iego dobrei. madrei. wy­
razistej twarzy, że nie bede słyszał
jego głosu, który w czasie przejść
najcięższych tak często nas podnosił
na duchu i krzepił utaiona mocą j
Dopiero widząc w oknie odchodzące-1

go pociągu iego wątła postać, otulo­
na pledem i rozpływaiacą sie w wie­
czornym mroku na to. by w niem u-

tonąć na długo — zrozumiałem iak
bardzo bliskim stał mi sie ten czło­
wiek... Kto wie czy sie zobaczymy
znowu? Gnębią mnie przykre prze­
czucia, nachodzą ponure wspomnie­
nia i upiorne wizje- Jak złowieszcza
groźba stoi mi wciąż w oczach
straszna twarz Anglika zamordowa­
nego w Kalkucie. Wiem zresztą, że
to wszystko sa wybryki rozbitych,
poszarpanych nerwów i wałcze z

niemi jak mogę. Staram sie zapo
mnieć o wszystkiem i oddzielić sie
od przeszłości zasłona. Jeśli mi sie
to udaie choć trochę, zawdzięczam
to Marji. Spędzam z nia długie go­
dziny. Skorzystałem z opinii czło­
wieka znaiacego doskonale Paryż i
zaofiarowałem sie iei iako .,cicero­
ne". Musze sie przyznać przed sobą że
szukam iei towarzystwa i że sie do­
brze czuie przy iei boku. Nie bede
sie silił określić dlaczego... Takie

diagnozy zawsze wypadaia blado.
Ale Blanka sie myli, mówiąc, że sie
zakochałem. Nie chciałbym nawet

myśleć o tem- Bo czy wolno sie ko­
chać człowiekowi skazanemu na

śmierć?...
20 marca.

A wiec ,.wybiła godzina rozsta­
nia"... Tak. otrzymałem telegram
z Warszawy, wzywający mnie do
obiecia placówki w poselstwie... Jade I
iutro... Już jutro-.. Gdy wymawiam
to słowo czuie w ustach zamiast i

I śliny, jakby kawał żwiru... Jutro.
| Coś ściska za serce... Nie przypu­

szczałem, że tak strasznie trudnem
hedzie mi sie rozstać z Paryżem- ..

A ten Paryż dla mnie to właściwie
dwie osoby...

Blanka obiecuje przynaimniei.
że mnie odwiedzi w Warszawie, ale
Maria... Oiciec wysyła ia na dalsze
studia do Angl,ii... Nie zobaczymy
sie zatem tak prędko... a może iuż
nie zobaczymy sie wcale-. . Pożegna­
łem sie z nia właśnie przed chwila..
Siedzieliśmy razem w salonie go­
dzinę i nie wiem. czvśmy zamienili
wiecei niż trzy s!owa... Ale w tem
milczeniu właśnie kryło sie.coś. cze

gobv nie można wypowiedzieć mo

wa...

Przyrzek!a mi, że bedzie pisać- .

Dlaczego prosiłem ia o to?!... Czyż­
by nie lepiej było tak dla mnie, iak
dla niei, żeby sie skończyło miedzy
nami to; co sie właściwie nigdy nie
zaczęło?’. Ale dość o tem! dość o

tem! Dobrze sie stało, że wyjeż­
dżam. Gdybym został dłużej mógł­
bym popełnić szaleństwo. A swoją
droga czu.ie, że nigdy bardziej nie
pragnąłem żyć, jak teraz.

Spinel!i umilkł... Zamknął pa
mietnik- A potem wskazał ręka na

okno i rzekł:
— Ostatni czas na spoczynek. Już

świta.
s 1,. J . s,a..,t,,w.s a..a a s,

Eniloa.

Jasne, rozpalone do białości słoń­
ce wsiąkało coraz natarczywiei
szparami spuszczonych żaluzji w

grobowy półmrok pokoju, kreśląc na

ciemnei posadzce tajemnicze runy i

macajac ściany złotemi palcami, a

Spinelli spał wciąż ieszcze snem

twardym, bezładnym i gorączko­
wym. Szarpał sie i rzucał na łóżku,
czasem ciskał przez skleszczone zę­
by iakieś niezrozumiałe pogróżki,
cizasem ieczał z cicha, płakał, za­
klinał i szeptał błagalnie o litość.
Dręczyły go ponure wizie, z pół­
mroków podświadomości wypełzły
ku niemu nosepne wspomnienia
przeszłości. Snuły sie przed nim
korowodem cienie, zmieniające nie­
ustannie swe upiorne maski, otacza­
ły go zewsząd, napierały na n’ego,
wychodziły ze ścian i wstawały z

okien, chich,otały niesamowicie po
katach a potem znów zapadały sie
w chaos, żeby ustąpić mieisca in­
nym. czającym sie za ich nlecyma.
A potem wszystko rozpłynęło sie w

nicość i Spinelli widział tylko jedna
b:ała i oślepiaiacą jasność, z której
nagle wychyliły sie kontury hotelu
w Benares. Kolumnada biała, bły­
szcząca terasa... wydłużone cienie
nalm słaniaia sie i pokłada ia na

masku... fontanna’ sżemrze.: . jaskra­
wa plama odcna sie chiński para­
sol... żwir skrzypi nod nacisk’om
kroków... Kto idzie? Van Gelle...

(Ciąg dalsz,y nastąpi).
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Przegląd religijny i społeczny.
Ustawa o nauce szkolnej rellgji katolickiej. — Apelacja Maurrasa
od Piusa XI. do Piusa X. i odpowiedź stolicy św. - Kłopoty
Nuncjusza Ap. w Paryżu. - Hiszpański system korporacyjny.

Poważnym krokiem naprzód w

wykonaniu X^III art. Konkordatu z

dnia 10 lutego 1925 r. iest rozporzą­
dzeńeministraW-iO.zdata9gru
dnia 1926 (Dz. U. R. P. nr. 1 1927, poz.
9) o nauce szkolnei religii katolic­
kiej. Rozporządzenie to iest w da
nvch warunkach zgodnie z interesa
mi katolików i lako takie należy ie
przyiać ż uznaniem. Szan. Czytelni
cv znaia iuż z doniesień prasy głów­
na osnowę tekstu rozporządzenia.
Składa sie ono z 10 paragrafów, z

których 1—3 mówią o obowiązku
nauki religii. ilości godzn i nod-
reczn kach 5 i 6 o prawie wizytacji
7 o Praktykach rel’ginych w szkole.
4 i 8 o prawach i obowiązkach XX.
prefektów. 9 o budżecie na potrzeby
religiine w szkole średniei wreszcie
10 tv o nauce śpiewu kościelnego.

Nauka religii iest wedle rozoorza

dzenia obowiązkową w każdei nu

h)icznei czv też nrywatnei z pra­
wami publiczności z wyiatkiem
szkół wvższvch- Władze szkolne
płaca, remuneracie nauczycielowi
religii ieśli w danei szkole (nie
klasie! iest nrzvnaimniei 12 dziec’
katolick ch Ks. ks. prefekci nodle
gaia co do urlopu, przenosin itd
władzy szkolnei. która o zmianach
służbowych zawiadamia władze du
chowna. W szkołach powszechnych
wizytuie naukę religii ;delegat bis
kuna lub (co do metody tylko’) sam

insnęktor. Inw’fdlaeie w czasie o

bnw’arkawyeh nabożeństw maia
prowadzić księża prefekci, dyrekto
rzv i kierownicy szkół oraz członko
wie grona nauczycielskiego. Księża
prefekci maia obow’azek brać udział
we wszystkich konferencjach oma

wda iacych snrawe wychowania mło
dzieży szkolnei.

Pow;edz’eliśmy wyżek że rózPÓrża
dzenie to należy nrzyiać z uznan’em
n’e znaczy to Iednak. iakobvśmv
snrawe szkoły kalał ck e? uważali za

wyczerpana, Jest i bedzie nadal na

szvm celem daźvć do tak?ei oman?-

zap?i szkolne?, któraby w całoksztaS
cie S’yołyi ouarta bvła o św’atoponlad

katolicki, Tymczasem szkoła dzi
sieisźa aczkolwiek gwarantuie nau

ke rei gii dla dzieci katolickich, iest
szkoła międzywyznaniowa, a wiec
nie oduowiadaiaca ideałowi szkoły
katolickiej.

y

W zatargu Karola Maurrasa i
,,Action franęaise" ze Stolicą św.

zaszły w ubiegłym tygodniu nowe

wypadki które sprawę ..camelots de
roi" ieszcze bardziei pogrążyły
Rzecz miała sie nastenuiaco: Ch
Maurras. zaprotestował przeciw po
tępieni,u ,,Action franęaise" przez
Ojca św. na ostatniei mowie kon

systorskiej. stosuiac miedzy innemi

argument apelacji ,.od nauśeźa źle
no?nSormowaneno do nanieża dobrze
noinformowaneao". Za takiego
dobrze poinformowanego ogłosił
Maurras Piusa X. powołuiac sie na

jego życzliwość względem ,,Action
iranęaise".

Tymczasem Pius XI napisał wła
snorecznie list do kard. Andrieu. da
towany 5 bm. w którym donosi, że
sam osobiście znalazł w archiwach
watykańskich — i to za dziwnem
zrządzeń em Opatrzności — akta, z

których wynika, że Pius X kazał iuż
w r. 1914 Kongregacji Indexu wypo­
wiedzieć sie co do dzieł Maurrasa i
co do Action franęaise". Kongre­
gacja wypełniła polecenie Piusa X i
orzekła, że tak niektóre dzieła Mau­
rrasa. jak i ,,Action franęaise" po-
wińmy bvć umi’eszczone na ”ndeks’e.

Wygotowany w tym sensie przez
Kongregacje dekret Pius X podpisał,
jednakże z powodu próśb z różnych
stron do niego skierowanych, dekre
tu tego nie ogłosił, mówiąc do se­
kretarza Kongregacji, że .,trzeba za

czekać na odpowiednia sposobność".1

Śmierć przeszkodziła mu w ogłosze­
niu dekretu. Sprawa zaiał sie zno

wu w roku 1915 Benedykt XV, ale
z powodu atmosfery wojennej i pod­
niecenia politycznego również de
krętu nie ogłosił. abv mu ktoś nie
przypisał tendencji politycznej. Od­
powiednia chwila — pisze Pius XI do
kard Andrieu — w ostatnim czasie
nadeszła. Argument wiec, iakoby
Pius X sprzyjał doktrynie przywód­
ców ,,Action franęaise" jest fałszy­
wy i to w świetle znalezionych do
kumentów.

Równocześnie z tym listem prze
słał Ojciec św. kardynałowi An
drieu dekret Kongregacji. St. Offi-

ció. który zamieszcza niektóre dzie­
ła Maurrasa, iak również .,Action
franęaise" na indeksie, który będzie
ogłoszony w naibliższym numerzt

,,Acta Sanctae Sedis".
’k

Noworoczne życzenia, złożone
prezydentowi Francii przez nunciu
sza Magłione stały sie nowodem w’e!

fc’eno nieporozumienia. Prasa
hriandowska" tłumaczyła sobie te

żvczen;a — nie zawiera iaoe zresztą
nic w’ecei nonad zwykła kurtuazje
i komplementy o nokoiu — iako po
narcie’ polityki Brianda. Prasa
,no’ncarowska" zaś i cześć prasy

katolickiei zaczęły pisać, że ,papież
sprzyja. Niemcom" ? dlatego n;e anro

buie akcii ks. bisk. Rucha w Stras
hurgu wvstenuiacego przeciw sepa­
ratyzmowi Alzacji oraz że popiera,
nroiekt .,Anschlussu Austrii do Nie
mieć".

Wobec togo Nuncjatura, w Paryż?
ogłosiła ofletalny komunikat, w któ

rvm mrotestulo nrzeciw pod suwa n?r
Stolicy św jakichkolwiek celów po

litycznych- W szczególności nie
nrawda iest — mówi komunikat --

iakoby Stolica św. miała ponierać w

iakibadź sposób separatyzm Alzacji,
przeciwnie, ks. b’”sk. Ruch pozostaje
co do swei działalności w ścisłem

porozumieniu ze Stolica św. Niema
też Stolica św, nic wspólnego z kwe
siia przyłączenia Austrii do Nie-

młec. Jedyna myśl, jaka ożywia
Oica św,, to pragnienie pokoju, któ­
rego gwarancie opierać sie musza

na porozumieniu zainteresowanych
państw. Stolica św. może każdei
gwarancii. zgodnei ze sprawiedliwo­
ścią tylko przyklasnać, ale nie do
niei należy dawać jakiekolwiek w

tym względzie dyrektywy rządom.
Życzenia w pałacu Elizejskim, były
tylko podziękowaniem Francji w

imieniu ciała dyplomatycznego za

szczera chęć pokoju.

Primo de Rivera rządzi dalej de
kretami. M- in. ogłosił on ostatnio

ważny dekret ornanizaci’ świata
nracy. Podstaw’a orginazacii iest
wolny syndykat, tzn., że każdy mo

że. ale nikt nie iest zmuszony nale­
żeć do związku zawodowego. I to
iest zasadnicza różnica miedzy or­
ganizacja ekonomi!czna Mussolinie-

go (ust, z dn. 3 -6 kwietnia 1926), a

projektem hiszpańskim. Syndykaty
robotników i przedsiębiorców tw’o­
rzą w drugim stopniu tzw. komisie
parytetowe, złożone z ró;wnej części
z nrzedstawiceli jednych i drugich,
nadbudowę zaś stanowi rada korno-
raeyina. Ile gałęzi przemysłu, tyle
korporacyj. łącznikiem ich jest
Izba miedzykorporacyjna.

Jakkolw’iek zasada organizacyjna
dekretu de Rivery odpowada du
howi katol ck?ei szkoły społecznej

to przecież słusznie nrzeciw nim za­
pr,otestowały zw’iązki katolickie De
kret bowiem n’e przewiduje gloso
Wania proporcjonalnego. Gdvbv zaś
nrzv obecnym stanie związków nrzt

siąpiono do wyboru komisii i rad

organizacje katol’ekie znikłyby wo

hec licznych związków socialic 4 -z-

nvch. Należy sie spodziew’ać, że

rząd h?sznański uwzględni popraw­
kę którei żadaia zw?azki katolickie

Ks. dr. Fr. !F?jrek

Z dumą nosił blizny, znamię cierr’cnia,
Choć świat go się wyrzekl.
Choć zapamiętali swoi,
Choć wróg nazwał go zdrajcą,
Choć zasług mu ujęto -

Powstaniec - Weteran!

Za te krzywdy, za tę sromotę
nPOMOC DAJGIE MU BODĄCY!"

Niemcy przegrały wojnę celną
z Polską.

Wszystkie partje niemieckie dążą do zawarcia traktatu handlo­
wego z Polską. — Tak mówił v. Lewa!d, pełnomocnik niemiecki,

Niedołężne wykręty.
Berlin, 14. 1. (AW.) Pełnomocnik dele­

gacji niem eckiej do rokowań handlowych
z Polską ekselencja von Lewald udzieli!
dnia 13 bm. korespondentowi Agencji
Wschodniej wywiadu, w którym zdefinjo-
wa! stanowisko Niemiec w sposób następu­
jący: ,,Wszyscy pragną dziś w Niemczech

jaknajszybszego zawarcia traktatu handlo

wego z Polską, zarówno rząd, jak i sfery
przemysłowe i handlowe w przekonaniu iż

wojna celna jest niewątpliwie szkodliwa
dla obu stron (?). Jednakże trudności są

jeszcze wielkie. Największą trudnością w

chwili obecnej etanowi kwest]a osiedlenia,
oraz sprawa przywozu nierogacizny z Pol­
ski Niemcy nie mogą odstąpić od swoich
żądań w sprawie osiedlenia osób fizycznych
i prawnych, gdyż kwest)a ta stanowiła
zawsze integralną część każdego traktatu za

wartego przez Niemcy z innem mocar

stwem. Polska czyni z kwest]! tej sprawę
polityczną, podczas, gdy Niemcy uważają
ją za problem natury czysto gospodarcze].
W dziedzinie taryf celnych Niemcy poczy­
niły również pewne koncesje, zgadzając się
np. na przywóz znaczniejszego kontyngentu
nierogacizny z Polski na niemiecki Górny
Śląsk. Błędne jest mniemanie niektórych
sfer, jakoby pełnomocnik niemiecki powo­
dował się w rokowaniach z Polską wzglę­
dami na pewne koła agrarne lub wielkiego
przemysłu ’ niemieckiego.

"

Nićmcji zrozu­
miały, że Polska, jako kraj rolniczy, ma

największe zainteresowanie w wywozie
swych produktów rolnych i w tym też kie.
runku Niemcy poczyniły koncesje (?) życze­
niom Polski. Przyznano również prawo
wwozu polskiego mięsa wieprzowego do

niektór,ych fabryk niemieckich. Przy spo-

sobności zaznaczyć można, iż obawy jakoby
niemiecki kartel fabrykantów wędlin dążył
do zn żki cen na polskie mięso, nie są uza­
sadnione".

Na zapytanie korespondenta Agencji
Wschodniej w sprawie poparcia obu dele-

gacyj w opinji poszczególnych krajów, von

Lewaid oświadczył, iż uznaje, że dla Polski
trudno jest osięgnąć zgodę zainteresowa­
nych sfer kraju, jednak jest zdania że obie

strony powinny ponieść pewne ofiary. De­
legacja niemiecka jest w tym wypadku
szczęśliwszą nieco, gdyż, odnośnie do swe­
go stanowiska w rokowaniach z Polską, po­
siada zgodę wszystkich kół przemysłowych,
rolniczych i gospodarczych Niemiec. Tak.

jak dla Niemiec przyjęcie pewnego kontyn­
gentu węgla polskiego będzie ciężarem dla

przemysłu węglowego Niemiec, tak zro,zu­
miałem jest, że polski przemysł włókien­
niczy obciążony będzie przywozem niektó­
rych fabrykatów tekstylnych z Niemiec.
Na ostatnie zapytanie korespondenta A. W ,

czy zmiana rządu może wpłynąć na tok
rokowań, odpowiedział von Lewaid prze­
cząco. Zawarcie bowiem traktatu leży w

interesie wszystkich stronnictw politycz­
nych w Niemczech.

, .
-

Wyw’ody p. Lewa!da obliczone są na

analfabetów politycznych. Ze Stanami
Zjednoczonemi nie wytargowali Niemcy
zniesienia ograniczeń emigracji, a do Polski

względem której przyznają się otwarcie-

chcemy Cię żywcem pożreć, Zaczynając od
Pomorza i Śląska" chcą wprowadzić konia

trojańskiego w postaci osiedleńców. — Szu­
kaj głupich ną innym końcu świata, p. Le­
w’a!d,

Z Ros]i sowieckie].
Oficerowie sowieccy otrzymali podwyżkę

ptafc
W związku z wzrostem niezadowolenia

wśród oficerów armji czerwonej na tle nie­
wystarczających norm uposażeniowych, lu­
dowy komisarz wojny Woroszyłow wydał
rozprządzenie, zapowiadające podniesienie
pensji, począwszy od Nowego Roku wszyst­
kim oficerom-dowódcom w służbieTinjowej.
Co się tyczy oficerów na stanowiskach go­
spodarczych, technicznych itp., to - jak za­
znacza komisarz Woroszyłow w swem roz­
porządzeniu, - ciężka sytuacja finansów so­
wieckich nie pozwala obecnie na podwyż­
szenie płac, zwłaszcza, że ,,już obecnie otrzy­
manie personelu oficerskiego armji czerwo­
nej pochłania znaczną część budżetu woj­
skowego".

Bunt na wyspach Sotowleckich.

Z Petersburga donoszą, że według wia­
domości otrzymanych z wysp Sołowieckich,
znów wybuchły tam rozruchy wśród zesła-

nyhc marynarzy i żołnierzy, i to w daleko

większych rozmiarach niż poprzednim ra­
zem. Pobite nadzwyczaj dotkliwie władze

administracyjne zmuszone były do ucieczki
z wysp. Z Archangielska główny urząd po­
lityczny wysłał ekspedycję karną i oddziały
komsomolców.

Wydalenie z granie Bos]i
obcopoddanych duchownych wszystkich

wyznań,
Sowiet komisarzy narodowych postano­

wi! wydać dekret, na mocy którego wjazd
do Rosji duchownym będzie wzbroniony.
W związku z tein postanowił wydalić z gra­
nic sowietów osoby duchowne katolickiego,
prawosławnego i ewangelickiego Wyznania,
nie mające obywatelstwa Rosji sowieckiej.
Wyjątek zrobiono dla greckiego archiman-

dryty Wasyla Dymopulosa. przedstawiciela
patrjarchy konstantynopolitańskiego,

Przymusowe leczenie alkoholików.

Do sowietu narodowych komisarzy (sow-
narkom) został wniesiony projekt o przy-
musowem leczeniu alkoholików. Podług te­
go projektu wszystkich spotykanych na uli­
cach pijaków, będzie się przymusowo otrze­
źwiało za pomocą oczyszczania kiszek i żo­
łądka, a nałogowych alkoholików będzie
się wysyłać do specjalnego sanatorjum dla
alkoholików do zupełnego ich wyleczenia,

Dwa 1 pół miljona pndćw zboża zgniło
w składach Zachodnlo-Sybery]skie] Drog.Żel.

Komisja rządowa stwierdziła, że w skła­
dach stacyjnych Zachodnio - Syberyjskiej
Drogi Żelaznej zboże w ilości dwóch 2 i pół
milj. pudów zgniło. Zboże to nie mogło być
wywiezione z powodu braku wagonów.
Zgnile zboże postanowiono sprzedać na po­
karm bydłu.

Walka z handlem prywatnym.

W. A. T. donosi z Moskwy, że kryzys w

dostarczaniu produktów żywnościowych dla

ludności, zaostrzony przez władze sowie­
ckie, przypomina czasy komunizmu wojen­
nego. Wywołał on rozruchy wśród mie­
szkańców miast. W Kałudze i w Serpućho-
wie ludność rzuciła się na magazyny 1 zde­
molowała je. Milicja była zmuszoną we­
zwać wojsko, aby uśmierzyć tłum.

Podług wiadomości ,,Rula" brak produk­
tów spożywczych pierwszej potrzeby na U-

krainie spowodował tak wielkie niezadowo­
lenie, że katastrofa, zdaje się, wisi na wło­
sku. Przytem władze sowieckie tak cisną
kupca, że handel prawie że zamiera. Stwier­
dza to również i prasa moskiewska. Tak,
naprzykład w Kijowie, na bazarze Aleksan­
drowskim zwiniętych zostało 25. przedsię­
biorstw manufakturowych. Na Halickim
bazarze kupcy zlikwidowali wszystkie swą-

je magazyny. Ogółem zamknięto 60 maga­
zynów, a 17 komersantów wysłano z Ki­
jowa.

Węgiel rosyjski dla Włoch.

Zarząd kopalni węglowych nad Donem
zawarł porozumienie z przedstawicielami
syndykatów włoskich według którego Don

zobowiązuje się do dostarczenia Włochom
4 milj. pudów węgla rocznie. Pertra’-’acjo
zakończyły się sukcesem przedstr ieli
włoskich, którzy zawarli umowę o ( ożwę
węgla po cenach znacznie niższych, niż i’­
stniejące na rynku wewnętrznym Si-SR.

Tranzakcja ma być dokonana gotówką,
przyczem Włochy zobowiązały się do pła­
cenia lirami. Rząd sowiecki zobowiązał się
z kolei do zakupienia za otrzymane pienią­
dze we Włoszech maszyn rolniczych, i wć

niewielkie! liczbie wagonów kolejowych,
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Minister oświaty
4r. Gustaw Doferucki.
i (Od naszego korespondenta)

Jeden z dzienników stołecznych zaczął
informacje o świeżo mianowanym ministrze

oświecenia i wyznań religijnych w nastę­
pujący sposób: ,,Poświęciliśmy wczoraj nie
mało energji zbadaniu przeszłości p. Gusta­
wa Dobruckiego w dziedzinie zagadnień
cświatowo-kulturalnych i wyznaniowych.
Wyniki poszukiwań naszych są, niestety,
znikome".

Istotnie, p Dobrucki należał do komisji
administracyjnej w Senacie i tam zet,knął
się raz jeden bezpośrednio z za.gadnieniami
oświaty na wspólnem posiedzeniu tej ko­
misji z komisją oświatową To wszystko!
W rzeczywistości ten chirurg z zawodu i

kierownik szpitala w Stanisławowie, byl
sczłowiekiem cichym nie pnącym się w gó­
rę dźwigającym tobol mandatu senatorskie,
go bez widocznej chęci odznaczen,ia się na

W’idnokręgu ustawodawczym. Ciekawą jest
także gzygzakow’afa linja jego politycznych
zapatr-ywań w ciągu czterolecia. Do Senatu
w’szedł przy wyborach z listy ,,Piasta" cle

n;cdlugo zagrzał miejsca w ugrupowaniu
Wiiosowcm i (.rze-niósł się do ,,W/Zwole­
nia". I tam mu było jakoś nieswojo, więc
pc secesji Thugutta usiał gniazdo w kilku-

glcwym ,,K!ubie Pracy". Jakieś niespokoj­
ne krążenie między umiarkowaną skraj­
nością a rozbujalym radykalizmem, jakieś
wolty, oznaczające niezdecydowanie Na o-

stati. iii ci.’i i° swojej przynależności par­
tyjnej l,vl aa podporządkowaniem władz

szkolnych władzom administracyjnym.
Choćby ten szczegół jest znąmieni.y. A więc
dzisiejszy kierownik naszej duchowej kul

tury w uczelniach wszystkich stopni okazał

się zwolennikiem systemu hierarchicznego,
który wprowadzony w życie, mógłby wyrzą­
dzić katastrofalne następstwa i dziedzinę
pedagogiczną zamienić w martwe narzędzie
doświadczalne urzędnikierji, a zatem wy­
dmuchać z niej wszelkie nastroje, nie bę­
dące skrępowaniem i opadnięciem skrzy­
deł_ Ale z tego występu p, senatora Do­
bruckiego nie można jeszcze wróżyć na

przyszłość. Często przecież inaczej się mó­
wi i robi poza ołtarzem, inaczej zaś u ołta­
rza Nowy minister jest już w siodle, więc
czekać należy na jego poczynania W każ­
dym razie antecedencje trochę brzmią dzi

waczńie. Nawet wśród klubowych kolegów
uchodzi! obecny minister za jednostkę bar­
dzo skłonną do kompromisów, miękką, u-

stępczą, daleką od formuły, zawartej w sta-

rożytnem powiedzeniu: tak rozkazuję, tak

chcę... Jego wyniesienie jest o tyle cieka-

wem że absolutnie nie zapytano kluba o

zdanie, wszystko trzymano pod korcem i

nominacji dokonano na podstawie osobi­
stego porozumienia się z nowym członkiem

gabinetu i na jego osobistą odpowiedzial­
ność. Wobec tego narzuca się, pytanie, czy

p minister Dobrucki zatrzyma mandat se­
nacki, wstąpiwszy do rządu poza wlasnem

ugrupowaniem, czy też złoży go, jak to ongi
uczyni! p Romocki. Bez przesady powie­
dzieć można, że obdarzenie teką p. Dobruc­
kiego wywolaio we wszystkich kołach zdzi­
wienie. Jeden z wybitnych posłów socja­
listycznych, zagadnięty w tej sprawie, wzru-

szył ramionami i rzeki: nikt nie jest cieka­
wy nawet, jak p. Dobrucki wygląda!..

Może tym razem rozczaruje się opinja i

posypie się popiołem wobec własnych po­
dejrzeń. Przecież niespodzianki w życiu nie

są wyłączone i to, co nam wydaje się cza­
sem ehybionem urasta do rozmiarów du­
żej, znakomitej siły. Daj Boże aby przewi­
dywania smętne zawiodły, aby nowy dy-
gnitarz’był prawdziwą Minerwą. wylatującą
z głowy Jowiszą... Jednak pomijając
zdeptanie parlamentarnych zwyczajów, obo­
wiązujących przy powołaniu członków rzą­
du, nasuwa się naprawdę smutne rozważa­
nie, oświetlające niezbyt korzystnie stosun­
ki w naszym kraju. Nie pierwszy i nie o-

statni raz zapewne zdarza się. że na naj­
wyższe stanowiska dostają się ludzie, o któ­
rych przeszłości ((a nawet istnieniu) mało
kto wie, co wpływa niezmiernie na uszczu­
plenie powagi i wpływu osobistości, która

w ciągu jednej doby zamieniła się z_ kmie­
cia w króla. W państwach przedwojennych
było to wprost niemożliwością ,dlatego też

teka ministerialna była szczytem najwyż­
szych ambicyj polityków o jeneralskich
szlifach Specjalnie u nas szkolnictwo jest
tak niesłychanie ważnym i cię.żkim, powi­
kłanym terenem, że powierzanie steru rę­
kom niepewnym, przedstawia niebezpie­
czeństwo niezmierne i groźne dla naszej
przyszłości. Bez twórczej pra’cy oświatowej
niema mowy o dźwignięciu się umysłowo -

ści, u nas i tak zaniedbanej. A . jakże lek­
komyślnie. grzeszono w doborze odpowied­
nich ludzi! Przecież p. Dobrucki miał po­
przedników (p. Bartol był tylko kierowni­
kiem) bardzo niedobranych: Stanisława

Grabskiego, jednostkę zupełnie niezrówno­
ważoną, i Sujkowskiego, męża z nieprawdo­
podobnego zdarzenia. O tem zapominać nie

wolno i czas już donośnym głosem zawołać,
że Ministerstwo Oświecenia nie jest par­
kietem dla kontredansów i łamańców róż­
nego gatunku. Nasze szkolnictwo znajduje
się u progu dużych reform, więc wymaga
objętości rozumu nadzwyczajnej, w, każdym
zaś razie zasobu doświadczeń i szerokiego
poglądu ną świat.

Warszawa, w styczniu.
W. K,

Opieka nad emigrantami.
Z Warszawy donoszą: Dnia 11 stycznia br.

odbyło się w urzędzie Emigracyjnym posiedze­
nie porozumiewawcze . towarzystw opieki nad

emigrantami. Zebrani uznali jako niezbędną
zasadę uzgodnienie pracy. Ustalono mianowi­
cie, że od,bywać się będą perjodyczhe konfe­
rencje porozumiewawcze, złożone z przedsta­
wicieli instytucji opieki nad wychodźcami, W
celu wewnętrznego uzgodnienia działalności

instytucje dążyć będą do porozumienia, uwzglę­
dniającego w pierwszej mierze interesy wy­
chodźców i do osiągnięcia w ten sposób naj­
lepszych wyn’ków pracy przy zastosowaniu

największej ekonomji sił.

Nasze zęby.
Gzy nie wprawiło to Was w. zdumienie, że

pomimo codziennego czyszczenia zębów
proszkiem lub mydełkiem, zęby (szczegól­
nie trzonowe podlegają psuciu i formo­
waniu sę w nich otworów ? Gzy nie jest
to na.jlepszym dowodem, że samo czysz­
czenie zębów proszkiem lub mydełkiem
jest?- niewystarcza.jące ? Próchnica nie-
Ziwsze rozwija się w miejscach dostęp­
nych dla szczoteczki, wręcz przeciw ić
— proces rozkładana i psucia posiępuje
przeważn’e w miejscach niedostępnych
dla szczotki, jako to: na tylnich po­
wierzchniach zębów trzonowych, w prze­
strzeniach roiędzyzębowych,_w o worach

zębów etc. O ile się chce zachować

zęby przed rozkładem i psuciem, czyli,
utrzcmać je zdrowymi, osiągnie się to

najpewniej przez użycie środka anty-
sep(ycznego, jak Odo!. Odol przenika
przy płukaniu wszędzie — w otwory
zębów, w szc ełiny międzyzęhowe i t d.
Odol uniemożliwia rozwój chorobotwór­
czych dla zębów zarazków i chroni przez
to zęby przed psuciem. Radzimy zatem

z całą stanowczością i z czyssem sum ’e­
n!em wszystkim, pragnącym zachować
zdrowe zęby, przyzwyczaić się do stałego
pielęgnowa ia zębów Odolem. f9i3

Ositósócza statystyka.

Polacy w. Prasach Wschodnich

Wyginęli...
Asystent instytutu geograficznego uni­

wersytetu w Królewcu, dr. Leon Witschel,
wydał broszurkę, o ostatnim spisie ludności

w południowych powiatach Prus Wschód-
nich i jego wyniku.

Otóż ,,statystyka":
1910 192S

Język niemiecki 52,0% 829%

Język mazurski (!) 36,6 ,, 7,1 ,,

Język polski 2,4 ,,

Dwu- lub innojęzyczni 3,6 ,, 7,5 c,,

Przyznać trzeba, że postęp niemczyzny
jest ,,kolosalny". Widocznie ziemia pochło­
nęła polskich Mazurów i Warmjaków w la­
tach piętnastu i w ich miejsce wypluła.
Niemców’. 20 procent tylko nie rozumie

po niemiecku, jak oni się po niemiecku na­
uczą lub umrą -- faterland może będzie
uratow’any...

Niemcy sądzą, że swoją oszukańczą sta­
tystyką zamydlą światu oczy i udówodnią,
że Mazury i Warmja, są ,,kerndeutsch".
Świat zna dobrze system, przez który Niem­
cy jakieś tam ,,postępy" niemczyzny osię-
gają.

GDAŃSK SPROWADZA PRUSAKÓW
NA URZĘDY.

Gdańsk, 14. 1. (PAT). Na miejsce ustę­
pującego z senatu wolnego miasta Gdańska
senatora dr. Lesskego powołany ma być,
wedle doniesień pism, na mocy uchwały
senatu, radca budownictwa kolejowego w

Kolonji, Kiessling. Wiadomość powyższa
dowodzi, że senat W, M. mimo zaleconej
przez Radę Ligi redukcji urzędników o!raz

pomimo dostatecznej ilości odpow’iednich
sil na miejscu, uw’aża za właściwe w dal­
szym ciągu sprow’adzać urzędników z Nie­
miec.

Zmiana w ministerstwie oświaty.

Dotychczas w Polsce każdy nowy minister oświaty zaczynał
swoje urzędowanie od takiego fajerwerka ...

Felieton tygodniowy.
(ździebko z historii. - Niezrozumia­
łe dla snckometto. rodowteno Niem­
ca. - Oni. a mv. - Uosobienie nol
sk’eoo miftarvzmu. — ..Jarem,-
idzie’" — Polityka i on... który zasia­
nia widok- Przykre nrzvwidzenie).

-Jak to tam było w roku 1914 i
n’eco przedtem, wie o tem Berlin do­
skonale i. choćby każdy Prusak chi
wał głowę w maskę gazowa, rzeko
mo brornac sie przed napaścśa. cały
świat zna iego intencje, bo ma do­
kumenty historyczne w reku.

Krzyżak fałszerz polskiej waluty,
porywacz tęgich chłopów, zaborca,
-wywłaszczycie!. ciemięzca jeżyka oj
czystego u ludności bezprawnie za­
garniętej. gwałtownik nawet wobe(
dzieci - zbyt głębokie bruzdy poczy­
m! w dziejach państwa, które dziś
zow’e sie Niemcami.

Jeśli gdzieś tam w Bawarii. Wir­
tembergii spokojny Niemiec powie,
że to fałsz dziwić sie mu nie można

On zdała od hakaty palił fajkę i po

pijał niewojowniczego Kulmbache-

ra; iego kobiecina łatała mu prze
pocone skarpetki, a dzieciaki przy
nosiły ze szkoły melodie ..Wachtam
rheinskie" i ,,uberallskie", które

przed woina światowa mogły być
dla przeciętnego piwożłopa z nad
Renu niewinna piosenka.

Skoro jednak tym piosenkom za

wtórowała gruba Berta, a potem w

1918 r. sprawiono Niemcom lani
uber alles41 nie mogli sie oni nadzi­
wić. zaco te cięgi, zaco ich tak cah
świat znienawidził, że im zsbrał ko
łonie. Poznanńskie. kawał Śląską,
nadreńskie dzierżawy, a teraz wtrą­
cą sie raznoraz w ich politykę i
zbrojny pacyfizm...

A przecież oni nic groźnego dla
sąsiadów nie robią i piia piwo, iak

dawniej, szanuia Kruppa, jak daw­
nej. musztruia dzieci, iak dawniei.
zamiast Bismarcka maia Hinden-

burgmarka. jak dawniei - słowem
usposobieni najbardziej pokojowo
gdy tymczasem Francja stoi nad
Renem na baczność, a w Polsce zro

dz;ł sie groźny dla nich smok-milita-
rvzm. ustawicznie tuczony prze
I’jłsudsk’ego. który sam ultramib
tarissimus - w niemieckiej wy­

obraźni wyrasta na jakiegoś polskie­
go Zygfryda, pragnącego wytraci-
cały ród Nibełungów od Wisły pod
Gdańskiem aż po Ren-

— Całe szczęście -- powie sobie

dzisiejszy Niemiec — że choć nan

wiele zabrano, nie zdołano nam po
rwać przebiegłości, mocą której zdo

łamy dostrzec grożące niebezp;eczeń
stwo. I tak widzimy, że, skoro Pił­
sudski podkręci waga z prawej stro­
ny. sypną ,sie wszystkie plemionc
słowiańskie na pohybel spokojnemu
narodowi niemieckiemu; ruszy h
wvm wasisk’em. to zagrzmi bojowa
armata pod Paryżem; tupn’ę noga
aż pod bronią stanie tvsiac legionów
na zdobycie Gdańska, Berlina.
Frankfurtu. Monachium a może

Wiednia, choć to miasto jeszcze n’

pruskie,... Straszny on — ten mar­
szałek; groźny, jak nienasycony o

tiarami Odvn, chytry j milczący,
jak zagadka, on - sprężyna wszyst
kiego 1 zatajony duch polskiej za

iadłości.

Wszędzie go pełno; niepodobna
pomyśleć o Mussól’n:m. żeby n:

mvśl nie przyszedł Piłsudski; masz

wyraźnie napisane Mościcki- a oczy ]

czytają jeszcze wyraźniej Piłsudski,
każdy minister chodzi w iego liberii
senat go wita jak pryncypała. a

seim zaledwie zdobędzie sie na dzie­
sięciu posłów mruczących z nieza­
dowolenia; miała go w swem łonie

partia PPS, drży przed nim cała
witosówka, a endecki obóz pozbvłbv
sie Dmowskiego, gdyby Piłsudski
chciał zaiać iego miejsce; centrum

też za nim.

Wobec tego iakeż można dziwić
sie. że Niemcy spogladaiac w stronę
wschodnia, widza tylko Piłsudskie­
go. że zaś mgła zimowa łudzi oczy,
widza go wielkiego, iak cała Polska,
nadto przybranego w pancerz z mie­
czem w reku i z rozkazem na u-

stach; ,.Drang nach Westen!11

Ile w tem prawdy, a ile przywi­
dzenia. trudno dociec. To jednak
pewne, że kto si’ę zbytnio piwa ożło
nie. ten ma przykre senne przvwi
dzenia. a jeśli do tego przyłączy się
sumien’e. wyrzucające historyczne
giyałty. to iużci stary grzesznik mu­
si bredzić o polskim militaryźm c.

Bydgoszcz, dnia 14 stycznia 1927 r.

Kr, Stasicki.
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List z Anglii.
Londyn, w styc?niu.

(Otwarcie telefonu rad:owego między No­
wym Yorkiem a Londynem. - Mowa re­
daktora ,,Timesa" nowojorskiego. - Zapo­
wiedź ponownego rozważenia długów wo­
jennych, zaciągniętych w Ameryce. - Od-

powiedź redaktora ,,Timesa" londyńskiego.
Mowa stałego korespondenta z Nowego

Yorku.)

Dnia 7 stycznia br. o godzinie 1 minut 50
z południa otworzono komunikację telefo­
niczną radjową. między Nowym Yorkiem a

Londynem. Cerenjonja ta odbyła się, w ten

sposób:
P. Ochs; naczelny redaktor dziennika

,,The New York Times" stał w Nowym Yor­
ku przed aparatem telefonicznym, miał

przed sobą fotografję naczelnego redaktora

,,Timesa" londyńskiego i czekał na sygnał
dzwonka. W Londynie, o tej samej porze
stad naczelny redaktor Timesa" londyń­
skiego przed aparatem telefonicznym i miał

przed sobą fotografję p, Ochsa

Dzwonek uderzył j p Ochs zaczął mówić
do telefonu. Oto jego słowa:

,.Drży moje serce ńa myśl, że witam pa­
na w ten sposób. Przesyłam Panu i wszyst­
kim pańskim wspópracownikom z ..Timesa"

moje pozdrowienie. Życzę panom szczęśli­
wego i pomyślnego, Nowego Roku i sposob­
ności oddawania coraz większych usług pu­
bliczności. Pan to wszystko słyszy w Lon­
dynie.

,,I któż wobec tego mógłby jeszcz" lekko­
myśln’e wątpić, że nasze modły nie są sły­
szane -w niebie!

.. Pozwól mi pan przesłać sobie przyjem­
ny kąsek politycznej informacji jako pierw­
sze po.słanie przez telefon W1 Stanach Zjed­
noczonych wzrasta uczucie potrzeby coraz

wyraźniej krystalizującej się. rozważenia

ponownie sprawy długów wojennych mo­
carstw europejskich zaciągniętych w Ame­
ryce i skoro tylko Francja ratyfikuje za­
warty traktat, natenczas zajmiemv się tą
rzeczą, aby ją załatwić ,w myśl wyższych
moralnych i politycznych wskazówek ku

pokojowi i dobrej woli całego świata,- .

,,Wćzoraj w , łaboratorjum F,oxa w na­
szem mieście b,yłem świadkiem pokazu no­
wego wynalazku. Nazwano go mowietonem

(ruchomym dźwiękiem), a spraw :a on to. że

dźwięk synchronizuje (’(zgodnie płynie) z

ruchami obrazów odbitych na ekranie:

Sprawdziło się więc to, co 20 lat temu prze­
powiedział dr. Aleksander Graham Bell w

swoim toaście ńa Obiedzie. który ja wyda
łem na cześć p. Roberta Bel!a, administra­
tora ,,Ti mesa" lo,ndyńskiego Wynalazca te­
lefonu rzeki wtedy, że niedaleki już je.st
dzień kiedy będziemy mogli widzieć i sły­
szeć oddaloną a znaną nam osobę.

.. Sfotografowano mnie podczas gdy mó­
wiłem do pana Pośzłę panu przez radjo tę
moja fotografję.

.,Bądź pan zdrów. Cieszę się myślą, że

będę teraz często słyszał, pana.”
Redaktor ,,Timesa" londyńskiego odpo­

wiedział natychmiast red,aktorowi Nowo­
jorskiego .,Timesa" i ,złożył życzenia szczę­
śliwego i pomyślnego roku członkom . re -

dakc)i Nowojorskiego .,Timesa". Wtedy sta­
ną] przed aparatem telefonicznym w No­
wym Yorku s-tały tameczny korespondent
londyńskiego :.Timesa" i miał już naprzód
przygotowaną mowę, obliczoną na 6 minut

Zaczął tecly , ją głośno i wyraźnie odczyty­
wać Opiewała ona:

,.Sześćdziesiąt sześć lat temu, kiedy za­
łożono pierwszy kabel między Europą a

Ameryką, królowa Wiktorja wystosowała
posianie do prezydenta Buchanana, które

mu doręczono po 90 minutach Kabel ten

połączył więc był stary świat z nowym.
W osiemnaście lat potem, podczas wystawy
w Filade!fji w 187S r. Bell wynalazca te­
lefonu rozmawia! telefonem na odległość
kilku pokoi z Wilhelmem Thomsonem, a

lord Kelvin. który byl świadkiem tej roz­
mowy. nie mógł wyjść z podziwienia Ale

wtedy był drut, który ułatwiał tę rozmowę,
i materjalnie łączył ,osoby rozmawiające.
O ileż cudowniejszy jest teB telefon radjo­
wy, który momentalnie przenosi dźwięki_
na odległość 3000 mil bez żadnego material­
nego łącznika, przenosi je tak. że śą sły­
szalne w najdelikatniejszych odcieniach i

jak najwyraźniej, Dźwięk stal się tak lot­
nym jak światło!

,.Jeszcze wczoraj dawaliśmy tylko sygna­
ły dzisiaj już rozmawiamy a jutro już mo­
że będziemy widzieli I cóż wtedy będzie
nas oddzielało jednych od drugich? -Aero­
plany i radjo połączy nas w jedną wspólną
rodzinę."

Potop lekarek zalewa Niemcy.
Przed wojną było ich 195. - Dziś 1637. - Lekarki obniżają
powagę sianu (?). - Powinny się trzymać tylko chorób kobie­

cych i dziecięcych.
W pewńem zestawieniu statysjycznem,

zrobionem niedawno w Niemczech stwier­
dzono. że Niemcy w połowie roku 1920 mia­
ły dziesięć razy tyle lekarek, co przed woj­
ną. Mianowicie obecnie liczba tch wynosi
1627, gdy w 1914 roku, tuż przed wybu­
chem wojny światowej było ich tylko 195.
Ten ogromny wzrost lekarek nabiera tem

większego znaczenia, że przyrost liczby le­
karzy nie postępuje bynajmniej w tem szyb-
kiem tempie.

Stosunkowo najwięcej lekarek liczy, nie

;jakby się spodziewać można) Berlin, lecz

Monachjum. Absolutna cyfra’lekaiek ber­
lińskich wynosi wprawdzie czterysta, a więc
ćwierć ogólnej liczby ale trzeba zaznaczyć,
że w Berlinie jedna lekarka wypada na

9964 mieszkańców, a w Monachjum na 7976.

Jedynem z 45 wielkich miast niemieckich,
nie posiadającem lekarki, jest Hantborn.

Statystyka wykazuje również, iż lekarki

skupiają się głównie w miastach Istnieją
znaczne obszary niemiejskie pozbawione
zupełnie lekarek, Wogóle dwie trzecie" dok­
torek niemieckich praktykuje w wielkich
miastach. W związku z tą statystyką
stwierdzają pisma niemieckie, a zwłaszcza
berlińskie - niewiadomo jednak czy słu­
sznie - że ten nadmiar lekarek wywołuje
obniżanie się powagi zawodu lekarskiego.
Kobiety zamiast trzymać się właściwego im
działu: chorób kobiecych i dziecięcych, bio-

rą śię do rzeczy, zupełnie im nie odpowia­
dających, współzawodnicząc z mężczyznami
na polach, na których absolutnie nie mogą
im sprostać, Ile w tem twierdzeniu o lekar­
kach kryje się istotnej prawdy, a ile pew­
nej zawodowej zawiści, wywołanej rywali­
zacją i konkurencją, trudno stwierdzić.

Migózy tyciem a śmiercią.

W słynnej firm’ę King-Bross w Liver-
poolu, trudniące,; się importem i dostarcza­
niem dla zwierzyńców dzikich zwierząt
zdarzył się wypadek który wywołał ciężki
rozstrój nerwowy u jednego z pracowników
tej firmy.

Józef Delmont — tak brzmi nazwisko te­
go pracownika - odbywając dyżur nocny
zauważył, że w głównej hali w której mie­
szczą się tylko zwierzęta drapieżne jedna
z klatek wysunięta jest na środek. Zdziwio­
ny zbliżył się do klatki, w której mieści! się
lampart i chciał ją ustawić na miejscu gdy
nagie usłyszał za sobą niepokojące sapanie.
Odwrócił się i stanął oko w oko z olbrzy­
mim niedźw edziem.

Bestja. widocznie rozjuszona, zbliżała

się z złowrogim pomrukiem. Del;mont oez-

bronny oglądną! śę za ratunkiem. Odwrót
miał odcięty, na klatki z drapieżcami nie

mógł . się wy;drapąć bo zwierz.ęta by go
rozszarpały. Nagle ujrzał drabinę opartą o

jeden ze s.upów podtrzymujących sklepie­
nie Nie było innego wyjścia. Jednym sko-
k’em znalazł się na drabinie, pnąc się w

górę, Niedźwiedź zawahał s’ę chw-ilę. nastę­
pnie zaś niezgrabnemi ruchami począł go
naśladować i - równ eż piąć się po drabi­
nie. Delmont staną! na ostatnim szczeblu..
Chwila jeszcze, a niedźwiedź go dos:ęgn e,.
Wówczas Delmont z determinacją rozpaczy
skoczył na gzyms okalający slup w górze.
Równocześn e szybkiem kopnięciem ode­
pchną! drabinę. Byl O’calony — a przecież
znajdował się w okropnem położeniu.
Gzyms 10 cm. szeroki, dawai zaledwie po-
mieszcenie stopom; cia!o kurczowo zgięte
przytulone było do okrągłego sklepienia. Na
dole zaś rozegrała się w międzyczasie stra­
szliwa scena. Oto n edżwiedź rozbił klatkę,
w której meści}a się lw-ica. Zwierzęta roz­
poczęły walkę na życie i śurerć. Ostatecz­
nie lwica krwawiąc z licznych ran. zwycię­
żyła. Ha!as. Spowodowany walką, zwab ł
wreszcie innych posługaczy. Lwicę zastrze­
lono a Delmonta prawie nieprzytomnego
zdjęto ze słupa.

Delmont twierdzi, że-najstraszniejszą dla

niego była myśl, że nie wytrzyma w nie-

wygodnem położeniu, i że gdy go siły opu­
szczą. runie pomiędzy walczące bestje.

Androidy.
(Sztuczne automaty ludzkie.)

Już Dedalos budował żywe posągi. - Mó­
wiąca głowa. - Automat, który rysował. -

Android jako szachista. - Smutny koniec

mechanika Ludwika Tornedos.

Czy można fabrykować sztucznych lu­
dzi? Pytanie to stare jest jak świat. Zwła­
szcza w średniowieczu łamano sobie głowę
nad sposobem skonstruowania sztucznego
człowieka. Szereg legend i baśni związa­
nych z problemem sztucznego człowieka,
pochodzi w!aśnie z tych średniowiecznych
czasów. A jeszcze przedtem - czyż grecki
sztukmistrz Dedalos nie budowa! posągów,
które chodziły, otwierały oczy i poruszały
ramionami? O wielu innych artystach sta­
rożytnych krążą także opowieści podobne.

W trzynastym wieku sławny biskup
Ratysbony, Albertus Magnus, posiada! czło­
wieka sztucznego, androida, nad którego
skonstruowaniem pracował trzydzieści lat.

Jego własnością miała być również głowa
spiżowa, zdolna do samodzielnej mowy,

Z końcem 16-go wieku sporządzi! Hans

Slottheiin i Christoph Schlisser androidy.
Sława jednak tych Niemców zbladła zupeł­
nie wobec francuskiego mechanika Jakóba
de Vaucanson, który zrazu spciządzil kacz­
ki żywe, a potem także ludzi Zyska! on

taką sławę, że nawet Fryderyk Wielki za­
praszał go do Prus.

Lista takich rzekomych androidów i lio-
munculów jest dzisiaj pokaźna. Niedawno
ukazała się w Berlinie książka, im i ich

wykonawcom poświęcona. I tak według
niej wybił się na tem polu Ptetre Jaąuet
Dręz (urodzony w r. 1721), który wraz z sy­
nem swoim sporządzi! cały szereg wspania­
łych automatów. Najsławniejszy z tych au­
tomatów. to ,,rysownik", wielce jodziwiany
na dworze Ludwika XV.

Nieraz ci cudotwórcy byli tc zwykli szar­
latani i oszuści. I tak w 18 w.ieku wystąpił
szachista Kempelem z figurą, odzianą w

suknię orjentalną. Ten ,,Człowiek Wscho”
du” miał być automatem, umiejącym do­
skonale grać w szachy. Wynalazek obudził

ogólny podziw. Okazało się jednak później,
że wewnątrz automatu krył się.Kaszar Kem­

pelem. świetny szachista, którego oszust

byl w!aśnie uczniem. Oszustwem również

była tak zwana ,,Biała Dziewica", odgadu­
jąca przyszłość, a zbudowana w r. 1819 przez

Hiszpana Ludwika Tornedos. Oszukani

przez szarlatana mieszkańcy Madrytu, do­
wiedziawszy się o jego tajemnicy, takim

zapłonęli gniewem, że wprost rozszarpali
żywcem oszusta. ,,Biała Dziewica" pozo­
stała w jednem z muzeów madryckich, po
dziś dzień.

Teściowe zorganizowały
służbę szpiegowsko.

Kawalerowie grożą strajkiem matrymonjal-
nym.

W Stanie Illinois w Ameryce, utworzył
się ,,Związek matek” celem przeszkadz.ania
bawidamkom i uwodzicielom w ich rzemio­
śle. Cel ten zastrzeżony jest statutem. Zwią­
zek wystosował do wszystkich matek i có­
rek na wydaniu pismo, w którem stawia

następujące zapytania:
Czy pali papierosy? (naturalnie ten sta­

rający się o rękę panny) Czy w niedzielę
uczęszcza do kościoła? Czy wieczorami sie­
dzi w domu, ,czy, też traci czas na przeby­
waniu w wesołem towarzystwie, tracąc
zdrowie i pieniądze? Jakie są jego mate-

rjalne widoki na przyszłość? Czy wobec
matki i sióstr jest grzeczny i troskliwy
o n’e?

Nadto zawiera formularz dalsze jeszcze
pytania o intymnem życiu kandydatów.

Tym sposobem zorganizowały przyszłe
teściowe illinojskie pewnego rodzaju poli­
cyjną służbę bezpieczeństwa nad swemi
ofiarami - zięciami.

Młodzi ludzie silnie są wzburzeni tym
inkwizytorskim zamachem na siebie Po­
wstał nawet projekt urządzenia powszech­
nego strajku ożenkowego. Jest rzeczą okro­
pną czuć na sobie śledcze spojrzenie jednej
teściowej, cóż dopiero mówić o śledzeniu

przez cale grona teściowych1? Może to ode­
brać odwagę najodważniejszemu!...

Ród męski gime!
Martwcie się panie, bo więcej przybędzie sla

starych panien!
Tak alarmującą wieść komunikuje świa­

tu niemieckiemu statystyk dr. Horch, nie

szczędząc argumentów cyfrowych.
A więc:
W Anglji w ostatnich 3 latach urodziło

się 40 proc chłopców, a 60 proc, dziewcząt,
natomiast w tym samym okresie śmiertel­
ność mężczyzn wyniosła 70 proc., a kobiet

30 procent.
We Francji na 100 noworodków tylko

42 jest chłopców, a na 100 zmarłych - 70

mężczyzn.
W Niemczech cyfry są również zastra­

szające. jak i w wielu innych państwach
Europy.

Niemiecki uczony oblicza, że jeśli takim

tempem ginąć będzie ród męski, to w ciągu
25 lat wypadnie 1 mężczyzna na 4 kobiety.

Spodenki damskie w Turcji
zakazane.

Zarzad miasta Adana w Turcji wydal
rozporządzeń ’e wzbraniające krawcom szy­
cia szarawarów które nosiły prawie wy­
łącznie aż do dzisiaj kobiety tureckie. Za-
bron’one iest również noszenie szpicza­
stych pantofli na wysokich obcasach Po­
licja turecka w Konstantynopolu otrzymała
mundury i kaski niemieckie.

W paszczy krokodyla.
Zimna krew ojca ocaliła życie córki.

Gazety angielskie przepełnione są opi­
sa,mi mrożącej krew w żytach sceny, jaka
rozegrała się w tych dniach na Nilu.

Wysoki urzędnik angielski. John Salis-

banty uda! się w towarzystwie 17-letniej
córki Judith i jej narzeczonego, porucznika
Nilu.

Murzyni wiosłowali, a Anglicy strzelali

od czasu do czasu do pojawiających się na

powierzchni rzeki krokodyli.
W pewnym momencie łódź zachwiała się i

od uderzenia o skalę podwodną i m!oda
Judńh wpad!a do wody. Któż zdoła opisać
przerażenie ojca i narzeczonego, gdy obok

płynącej Judith ukazała się potworna pasz­
cza krokodyla.

Zwierzę schwyciło płynącą Angielkę za

włosy i już miało wciągnąć do wody kiedy
ojciec z zimną krwią podniósł dubeltówkę
1 eclnym strzałem w oko położy! trupem
krokodyla Dziewczyna dopłynęła do lodzi
i historja skończyła sie na strachu,.
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Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Kalendarzyk zebrań

Polskiego Stronnictwa Chrz. Demokracji.
Odbędą się zebrań a informacyjno-orga-

nizacyjne na których wybierze się zarząd
miejscowy i delegatów do Rady Powiato­
wej; z referatem przj będzie sekretarz okrę­
gowi, p Kunz.

W Miasteczka w środę, dnia 19 stycz­
nia wieczorem w lokalu podanym na pla­
katach.

W Mroczy w czwartek dnia 20 stycz­
nia w’eczorem o godz. 6-tej w lokalu p. A.

Pajzderskiego.
W Łobżenicy w piątek, dnia 21 stycz­

nia w’eczorem o godz. 7.30 w lokalu p. Wie­
czorka.

Szan c.złonków Ch. D. jak i sympaty­
ków gorąco prosimy, by licznie na to ze­
branie przybyli. e

Zarząd Okręgowy Bydgoskiego Polskiego
Stronnictwa Chrześcijańskiej Demokracji.

Z Makia.
Uroczyst;ść gwiazdkowa dla ubogich,

urządzona corocznie staraniem Tow. Pań
Milosierdz-’a św. Wincentego a Paulo, od­
byta się w dniach przedgwiazdkowych w

znacznie rozszerzonych rozmiarach Obdz e-

lono 180 najuboższych rodzin. Uroczyst- .ść

rozpoczęła się przy oświetlonej choince
serdecznem przejnówieniem ks. wik. Wa­
chowiaka i odśpiewaniem kolendy ,.W żło­
bie leży1-, poczem panie czynne rozdziel ly
przygotowane na długich stolach dary jak
strucel mięso, kiełbasę cukier, kawę, my­
dło. proszek i pierniki. Prócz tego rozdano
dużo odzieży cieplej i bielizny.

Ks. wik Gluszek pięknem przemówie­
niem do dzieci zapoczątkował rozdanie

gwiazdki dzieciom, których zebrała się pe!­
na sala Po wygłoszeniu kijku deklamacji
z pośród zebranej dziatwy obdarzono 200
dzieci obuwiem ubrankami, sukienkami,
bielizną ciepłą i różnenai pożytecznemi
przedmiotami. Pozatem rozdano wielką
ilość pierników jabłek i cukierek, oraz 300
bochenków chłeba.

Towarzystwo nasze składa na tej drodze
szczere podziękowanie wszystkim dobro­
dziejom z miasta i okolicy za nadesłane

dary w naturze i gotówce. Ich ofiarności
zawdzięcza się że tak znaczną liczbę bie­
dnych było można obdarzyć gwiazdką Za­
rząd Tow, Pań Miłosierdzia św. Wincen­
tego a Paulo w Nakle.

Inowrocław.
Wyrok urzsciw bandytom.

W trzecim dniu rozpraw po przesłucha­
niu reszty świadków i po przemówieniu
prokuratora, o godz. 8, wieczorem sa,d o-

glosił wyrok następujący;
Oskarżony Sobański - Redman skazany

został na 5 lat i 1 miesiąc ciężkiego więzie­
nia z policzeniem aresztu oraz na 10 lat

utraty praw obywatelskich.
Oskarżony Adam Miławski, skazany na

3 lata więzienia z policzeniem aresztu i na

5 lat utraty praw obywatelskich.
Oskarżony Jakób Krasicki, skazany zo­

stał na 4 lata więzienia z policzeniem are­
sztu i 6 lat praw Obywatelskich.

Oskarżony Ciesielski skazany zosta.ł na

254 roku więzienia z policzeniem aresztu

i 5 lat utraty praw obywatelskich.
Oskarżony Stefan Krasicki, skazany zo­

stał na 3 lata więzienia z policzeniem are­
sztu i 5 lat utraty praw obywatelskich.

Kilku oskarżonych za paserstwo uwol­
niono, resztę skazano na karę od 6 mie-się­
cy do 1 tygodnia więzienia.

Oskarżeni przyjęli wyrok ze spokojem,
a nawet z pewną obojętnością. G!ównie od­
bijało się to na oskarżonym Sobańskim.

Z Gniezno.
Odczyt. P. Jan Słuszniak, wygłosi w nie­

dzielę, 16 bm. o godz. 18 w auli Szkoły Han­
dlowej odczyt na temat ,,Gruźlica w świetle

najnowszych badań".

Kradzież kont W nocy z środy na czwar­
tek skradziono gosp. Słupczyńskiemu Maksy-
miljanowi z Wierzbiczan, pow. Witkowo, dwa
konie i bryczkę.

Z pierwszego piętra na bruk wyskoczyła
żona kierownika kasyna podoi, 17 p. a. p.,
Banaszakorva i złamała rękę. B, odwieziono
do szpital i miejskiego.

Na cele misyjne odbędzie się dnia 16 bm.
o godzinie 19,30 w sali Domu Katolickiego
przedstawienie amatorskie p, t, -,,Św, Małgo­
rzata z Kortur,y".

Święto Wolności w Rynarzewie.
Miasteczko nasze obchodziło dnia 13-go

bm. święto wolności - jako ? rocznicę
wkroczenia polskiego żołnierza.

W południe około godz. 1-szej przed 8

laty stało się zadość naszym marzeniom
i Rynarzewo wróciło do Macierzy. Dzień
ten jest jednak panrątką smutną dla nie­
jednych bo Prusacy uchodząc z Rymarzem a

zabrali zakładników i to tych najlepszy- h

obywateli i gorliwych patrjotów polskich.
Szczególn e znęcali się na p. Tomaszew­

skim (dzisiejszym burmistrzem) dla tego,
że on g!ównie był tym który od młodych
lat agitował i pracował d!a ukochanej pol­
skości.

Uroczystość rozpoczęła się zbiórka

wszystkich towarzystw w lokalu p. Bana­
cha gdzie uformował się pochód. Prowa­
dził do kościoła parafjalnego komendant

p Bratel leśn:czy państw, z prezesem, p,
burmistrzem Tomaszewskim na czele.

Mszę św. na intencję poległych za wol­
ność bohaterów odprawił ks. -prób Bula-
wski. Na chórze śpiewał miejscowy
chór kościelny.

Następnie udał się pochód do lokalu p.
Banacha, gdzie odbyło się uroczyste posie­
dzenie, które zagaił prezes Tow. Powst.
i Woj. burmistrz p. Tomaszewski. Wspo,m­
niał on te chwile górne, jakie miasteczko

przechodziło, gdy w-itało polskie sztanda­

ry — naszego ukochanego żołnierza pol­
skiego. W’spomniał też p. burmistrz mo­
ment gdy kilkunastu obywateli Niemcy
internow:-ali w Aitdarnie a los ich pył wcale

niepewny. Jak po burzy nastaje śliczna po­
goda. tak po tej udręce zawitała dla uas

Rynarzewian droga a tak d!ugo oczekiwa­
na chwila w-olności. Mówca wznosi okrzyk
na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej
Polski, co zebrani z zapałem powtarzali.

Dłuższy historyczny wykład wygłosi! red.

p Nowakowski, który w barwnem swem

przemówieniu omów-i! wojnę światową i
to zmaganie się nasze z odwiecznym wro­
giem. Nemcem. Podnosi mówca boba_
terstwo nietylko tych, co z orężem w ręku
ziemi swej bronili, ale,i tych których Niem­
cy internow-ali, ci wiele mąk w-ycierpieli,
a takich męczen.ników nie brakło i w Ry­
narzewie. Red. Nowakowski skończy! swe

piękne, nawskroś pąrtjotyczne przemówie­
nie okrzykiem na cześć tych Bohaterów
i męczenników.

Prezes p. burmistrz Tomaszewski w. ser­
decznych słowach podziękował red. Nowa­
kowskiemu za ten piękny i treściwy wy­
kład.

Uroczystość1 zakończono odśpiewaniem
pieśni ,.Nie rzucim ziemi".

Poległych bohaterów o w-olność uczczo­
no przez pow-stanie z miejsc. K.

U nas niema praw wyjątkowych i
Podając spis wielkiej własności ziem­

skiej, zmuszonej oddać w tym roku niektó­
re folwarki na parcelację. ,,Deutsche Rund
schau" — organ mniejszości narodowej w

w Polsce - nazywa to słuszne zarządzenie
Rady Ministrów ,,narodowem wywłaszcze­
niem", przyczem manipuluje dowolnie licz­
bami, twierdząc np., że w Wielkopolsce i na

Pomorzu niemieccy obszarnicy oddać mu­
szą 9698 hektarów ziemi, polscy obszarnicy
zaś tylko 4187 ha W obwodzie nadnetec-
kim rzekomo 80 % własności niemieckiej
mają wywłaszczyć.

Takie żonglowanie liczbami, obliczone
na zagranicę, aby wykazać gnębienie niem­
czyzny przez nasz liberalny rząd - należy
ostro napiętnować.

Niemcom nie dzieje się w tym przypad­
ku żadna krzywda. Jeżeli w takim powiecie
wyrzyskim, najbardziej zagrożonym, gdzie

Niemcy jeszcze dziś posiadają 65 % obsza­
rów dworskich (Bethmann-Hollweg 5.889
hektarów - Runowo Kraińskie i 8 folwar­
ków; hr. Limburg Styrana 2325 hektarów -

ordynację Chlebno; von Witzleben z Lisz-

kowa około 2000 hektarów i t, d.), to ode­
branie im 800 hektarów na parcelację nie

stanowi nawet 10 %, pocóż więc światu oczy
zamydlać?!. Największy majątek polski na

Krajnie, dobra samosirzelskie hrabiny Bniń-

skiej, ogólny obszar 6.056 ha, Oddaje nawet

500 ha na parcelację, a więc Niemcy jeszcze
’

korzystniej wychodzą.
Niech ,,majątkarze" niemieccy Bogu na

klęczkach dziękują, źe tak łagodnie z nimi

rząd polski się obszedł i że otrzymają za­
płatę za każdy oddany mórg ziemi (niektó­
rzy otaksowali wartość jednej morgi hor­
rendalnie na 23 centn. żyta!!), baronów kur-
landzkich bowiem Łotwa puściła z torbami...

Szan. Czytelników na prowincji
prosimy o wczesne odnowienie przed”
piaty za ,,DZIENNIK BYDGOSKI" -

NA LUTY. — L stowj jnź obcho­
dzą! Miejmy pieniądze uszykowane.-

ŁABISZYN. (Jasełka), Staraniem ks.
?roki odegrały dzieci ze Stów, Dziec. Jezus
,,Jasełkę". Młodzi amatorzy, uczniowie i
uczenice szkoły-powszechnej wywiązali się
ze swych ról znakomicie. Urządzenie wie­
czornicy jest zasługą organizatorów-, prze-
zacnej p. Białkowskiej niestrudzonej dzia­
łaczki na polu społecznem, jak i ks. Sroki.

WĄGROWIEC. Związek Obrony Wie­
rzycieli Pożyczek Państw; wy eh w Poznaniu
zwraca wszystkim zamteresowanym na to

uwagę, że celem zestawienia statystyczne­
go - pokrzywdzonych przez banki i przez
dłużników hipotecznych - przyjmuje się
pokrzywdzonych wierzycieli jako członków
celem obrony ich strat. Wstępne oraz

składka roczna -wynoszą 5 zł. Zgłoszenia
na powiat wągrowiecki przyjmuje członek
zarządu Józef Furmanowicz, Wągró wiec,
ul. Janowiecka 71.

WYSOKA OSADA, powiat wyrzyski
(,Szopka"), ?taran em miejscowego nauczy­
ciela p. Weimanna odbył się wieczór
gwładzkowy dla dziatwy szkolnej, który
rozpoczęto przedstawieniem ,Szopki" ode­
granej przez dzieci szkolne, poczem nastą­
piły deklamacje i kolendy przy pomysłowo
zbudowanej stajence. Na zakończenie od­
był się djaiog pomiędzy, gwiazdorem a

dzieckiem. Św. Mikołaj obdarzył dzieci ze­
szytami. ołówkami itp. Gmina z energna.
nym sołtysem p, Zabiem na czele przezna­
czyła na ten cel 60 złotych z kasy gminnej
Na wieczorek przybył również ks. prób. Ja-
checki z Wysokiej który na koniec wznio­
słem! s!owy przemówił do serc dzia!ny
i podziękował p. Weimannowi za jego
trudy.

J POTUŁIGE. (Hojny dar). Pani hr. Po-
tulicka zaofiarowała, jak się dowiadujemy,
500 ctr. żyta Zakładowi św. Florjana w

Bydgoszczy,

SZUBIN. Jasełka polska. Staraniem miej­
scowego grona nauczycielskiego została w ub.

niedzielę odegrana przez dzieci ,,jasełka".
Na samym wstępie dziatwa szkolna odśpiewała
,,wieniec kolend" pod batutą miejsc, nauczy­
ciela p. Turowskiego. Zaznaczyć należy, że p.
Turowski zadał sobie wiele trudu, aby taką
rzecz wystawić ńa forum publiczne ku zado­
woleniu obecnych. Nie dzi/.’ więc, że z napię­
ciem oczekiwano przedstawienia. ,,Jasełka’(
byłą dość trudna do odegrania, jednakowoż a-

matorzy dorośli do swego zadania i wywiązali
się świetnie. Największe uznanie w wysta­
wieniu tej sztuki należy się nauczycielowi p.
Bartoszkowi. Należy się podziękowanie wyżej
wspomnianym nauczycielom, którzy nietylko
że dzielnie pracują w ramach szkoły, lecz tak­
że udzielają się społecznie.

MAMLICZ, pow. Szubin. Obchód 8 roczni­
cy powstania, Staraniem tut. Tow. Powst. i

Woj. odbył się w ub. tygodniu uroczysty ob­
chód 8 rocznicy oswobodzenia tut. parafji li-

sewskiej z pod jarzma niem. Przed południem
druh prezes tut. kier. szk. p. Sosabowski doko­
nał przeglądu Tow., poczem udano się do pa­
rafialnego kościoła w Lisewie. Po nabożeń­
stwie uformował się pochód z procesją i śpie­
wem i udano się do wspólnego grobu poległych
bohaterów tut. paraji. Pized wspaniałym pom­
nikiem wygłosił okolicznościową mowę ks.

proboszcz Arndt, k(órego Niemcy w czasie po­
wstania kilkakrotnie za polskość wywozili i

prześladowali. Po przemowie, prezes Tow.
druh Sosabowski, złożył na grobie wieniec,
poczem zebrani odśpiewali hymn ,,Boże coś

Polskę". Po powrocie tow. do Mam!icza odby­
ło się w salce p. Popiolka zebranie, na którem

prc:;s wygłosił referat o ,,Powstaniu Wielko­
polski". Po omówieniu bieżących spraw or­
ganizacyjnych, ustaleniu , terminu waln. zebra­
nia, oraz przyszłego przedstawienia, zebrani

odśpiewali ,,Rotę" i hasłem ,,Wolność" zakoń­
czono podniosłą uroczystość.

UJŚCIE. (Uroczystość Oswobod’enta).
W dniu 19 bm m asto nasze obchodzić bę­
dzie siódmą rocznicę wkroczenia wojsk pol­
skich do Ujścia. Z inicjatywy Tow. Powst.
i Woj. ułożony został następujący program
uroczystościowy:

We wtorek, dnia 18 bm. o godz. 7 wiecz.

capstrzyk. W środę, dnia 19 bm. o godz.
9-tej przed poł. uroczysta Msza św., w któ­
rej biorą udział wszystkie miejscowe towa­
rzystwa ze sztandarami. Po nabożeństwie
pochód uda się przy dźwiękach orkiestry
tut. S’okola na cmentarz w Miroslawiu,
gdz’e złożone zostaną wieńce na grobach
poległych powstańców. Wieczorem o godz.
8-mej odbędzie się przedstawienie teatralne,
wykład okolicznościowy produkcje towa­
rzystwa śpiewu ,,Echo" itd. Po przedstawie­
niu, zabawa taneczna. Ze względu na do­
niosły charakter uroczystości, uprasza się
o ,liczny udział.

Z POMORZA.

SKÓRCZ, pow. Starogard. Z miejscowego
kola Zw. Podof. Rezerwy. W niedzielę dnia
16 bm. o godzinie 3 odbędzie się zebranie Zw.
Podofic. Rez. Koło Skórcz, w lokalu ,,Hotel
Dworcowy". Z powodu ważności obrad upra­
sza się wszystkich kolegów o przybycie.

RADOŃSK, pow. sąpoleńskŁ (Sołtys —

wójt). Sotysem na gminę Radońsk wybra­
ny został, jak również przez Wydział Pow.

zatwierdzony p. Isbaner Hugon młody czło­
wiek, ale pracowity i odpowiedni na to

stanowisko. Grnina Radońsk należy do wój­
tostwa w I!owie (3 km. od Radońska), lecz
od chwili objęcia Pomorza przez Polaków,
urząd ten sprawuje p. Rosiński z Sypnie­
wa wioski oddalonej od Radońska .10 km.
Jest to bardzo niedogodne dla mieszkańców
Radońska, gdyż z każdą ważniejszą spra­
wą muszę iść, czy jechać 20 km. Czyby
w!adze nie mogły sprawy tej załatwić przy­
chylnie dla mieszkańców Radońska mia­
nując wójta w bliższej okolicy? Takim to

poważnym kandydatem na stanowisko
wójta okręgu I!owo, byłby np. olfecny sołtys
z Radońska.

DAL WIN, pow. Tczew, (Naganka). Na
terenie gminnym Dalwin urządzono w ub.
wtorek polowanie przy udziale 15 strzelców.
Ubito zajęcy 40. Wynik to bardzo zado­
walający. Królami zostali p. hr. Lubień­
ski i.p. Zelewski.

CHOJNICE. (,Wesoły ul"). M’ejseowy,
hotel Centralny, własność p. Januszewskie­
go, zowie się obecnie. ,,Wesoły ul".

Z CbeSsmrafla.

Gwiazdka u Harcerzy. Staraniem kom. Huf­
ca urządzono w niedzielę, dnia 9 bm. w auli

gimn.azjum męsk. obchód gwiazdkowy dla dru­
żyn harc. Hufca clełra. Początek poprzedziło
odebranie raportu r-ó drużyn przez komendan­
ta Hufca dh Tadeusza Cieplika. Uroczystość
rozpoczęto odśpiewaniem kolend przy jarzącej
się choince, następnie kapelan Hufca ks. Os­
sowski wygłosił okolicznościowe przemówienie
i udzielił zebranym błogosławieństwa, poczem
nastąpiło wzajemne dzielenie się opłatkiem,
dla urozmaicenia wieczorku urządzono wspól­
ną wymianę paczek. Zaproszono też gwiazdo­
ra, który rozdziela! podarki. Następnie prezes
K. P . H. p . inż. Matusiński wręczył 5 harce­
rzom i 3 harcerkom nagrody i dyplomy przy­
znane im za najlepiej wykonane okazy na u-

rządzońą Wystawę Prac Harc. Na koniec wy­
stąpiły harcerki z popisowym ,,Mazurem", po
którym nastąpiły dla starszych tańce, dia

młodszych gry i zabawy.
Uroczystość zaszczyci.ła swą obecnością

spcra ilość gości. M, in. był obecny p. ko­
mendant garnizonu pułk. Jarnuszkiewicz. Na­
strój panował niezwykle serdeczny.

WlectoorBc.

Otrucie. W tut. szpitalu pow’iatowym zmar­
ła wskutek zatrucia służąca N. Zakrzewska z

Tonina. Z . zażyła lizolu i zmarła krótko po
odstawieniu do szpitala. Czy zachodzi nie­
szczęśliwy wypadek lub samobójstwo, wykaże
śledztwo,, które nie jest dotąd ukończone.

Z życia Wojaków. Miejscowe Tow. Pow. i

Woj. urządza.swe doroczne walne zebranie w

niedzielę, dnia 16 bm. o godzinie 5 po połudn.
w lokalu p. Żeńskowskiego. Tow. uprasza o

udział wszystkich członków.

Przedstawienie amatorskie. Tow. Ludowa,
które od szeregu lat nie występowało publicz­
nie, urządziło w uh. niedzielę przedstawienie
amatorskie, na salce parafjalnej. Odegrana zo­
stała sztuka religijna p. t . , Genowefa". Ama­
torki i amatorzy wywiązali się ze swych ról

dobrze, raził tylko brak ko’stjumów, co spra­
wiło ujemne w/rażenie. Uwzględnić jednak na­
leży, że Tow. Ludowe nie rozporządza więk-
szemi funduszami, a mimo to nie zaw’ahało sie
urządzić przeJsta-ńenia
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BIOPIAŁZ
djetetyczny preparat odżywczy, specyficznie

wzmacniający konstytucję,

potas! BJpcriioK ;rieiiw infekcji,
wzmacnia oraanizm podczas choroby i re-

Konwalescencji. chroni przed komplikacjami
i zajęciem dróg oddechowych.

— Do nabycia w aptekach
’

drogerjach. — j
(insI

LUBAŃ, pow. Świec!e. Ohydna zbrodnia

czy przypadek? We wsi Lubań trze; chłopcy,
wysłani przez miejscowego nauczyciela do je­
dnego z gospodarzy w sąsiedztwie, przecho­
dząc przez pole, zostali postrzeleni przez nie­
znanych sprawców, jeden w nogę, dwaj w

piersi. Rannych przeniesiono do domu, stan

ich jest groźny.
LUBANIA, LIP!NY, pow. świecki. Przed­

stawienie amatorskie. Grono młodzieży urzą­
dziło pod kierown. miejscowych nauczycieli
pp. Krauzewicza i Heinza, ub. niedzieli w sa­
li p, Koblmeiera przedstawienie amatorskie.

Odegrano trzy jednoaktówki p. t . ,,Miecz Da-

moklesa", ,,Fatalna szafa" i ,,Ogolili go bez

mydła". Amatorzy ze swych zadań doskonale

wywiązali się. Podziękowanie złożył p, Anto­
ni Jaroch Następnie odbyła się zabawa z

tańcami, w czasie której jak i podczas przed­
stawienia przygrywała doborowa orkiestra p,
Polkowskiego z Lubiewa.

STAROGARD. Zaciętemu hakatyście do­
stała się słuszna kara Tutejszy sąd pokoju
skazał rolnikaBartłomieja Friedmanna
z Żabna na jeden tydzień więzienia za ciężki
wybryk. Wściekły ten hakatysta wyraził się
bowiem publicznie w następujący sposób:
B!ut muss spritzen, wir schlagcn die verfluch-
’ten Polacken alle kaputt (krew musi pryskać,
tych przeklętych Polaków zbijemy na kwaśne

jab’ko). Po odśpiewaniu ,,Deutschland uber
alles" Friedmann zażądał: Gehen Sie man

weg, wir wollen die Połen schon einrauchern!

(idźcie no sobie, już Polaków wykurzymy). —

Hakatyści krzyczą i wrzeszczą, ale wynieść
się jakoś nie chcą!

Za lichwę mies’kaniową skazani zostali nie­
jacy małżeństwo W na 200 zl. grzywny. Po­
bierali bowiem za dwa małe pokoje z kuchnią
60 zł. miesięcznie.

KttściEnąna.
Z życia Tow: Katolickiej Młodzieży Pol­

skiej. Nowy zarząd składa się z nast. pp ..

Prezesem jest p. Apolinarjusz Siekierkowski
zast. prezesa p. Stomiński, sekretarzem p. K

Boldnau, zast. sekr. p . J. Wojewódka, skarbni­
kiem p. Fr. Piankowski, naczelnikiem p. Sie­
kierkowski, chorążym p. Niemczyk, podchorą­
żymi pp. Haski i Rutkowski. Skład nowego
zarządu jest rękojmią, że praca towarzystwa
pójdzie nadal po wytkniętych torach i przy­
niesie zaszczytne owoce.

Z Bractwa Strzeleckiego. W ub. tygodniu
odbyło się w Kościerzynie doroczne walne ze­
branie Bractwa Strzeleckiego, które zagai! wi­
ceprezes, p. Ignacy Muchowski. Po odczyta­
niu protokółu przez sekretarza p. Sobotę, zda­
wali członkowie zarządu sprawozdanie ze

swych czynności. Następnie przystąpiono do

wyboru sądu honorowego, w skład którego
weszli: pp. Słomiński, Sochaczewski i Ochota,
szenia składek. Wniosek zarządu w tym wzglę­

dzie postawiony upad} jednakowoż znaczną
większością. Wybrano następnie komisję, któ­
ra na dzień 20 lutego zorganizować ma zabawę,
Ustalono również termin strzelania tradycyj­
nego na trzecie święto Zielonych Świątek.
Wryszcie przystąpiono do wyboru zarządu i

wybrano jako prezesa ?ednog?ośnie p. Zrodow-

skiego, jako wiceprezesa p. Łukowicza, jakc
kapitana p. Kamińskiego, jako porucznika p
Pawłow’skiego, jako chorążego p. Malolew-

skiego. Funkcje sekretarza i skarbnika nadal

pełnić będą pp. Sobota i Ruchniewicz.

Tczew.
Saneczkowanie. Zarząd miasta, dający ty­

le dowodów zrozumienia pod względem kultu-

ralno-hygienicznym, urządzi} tor saneczkowy
w parku. Tor ten od kilku dni zalegają nie­
tylko dzieci, ale i starsi sportowcy, którzy u-

żywają tej przyjemnej i zdrowej rozrywki.
Gimnazjum żeńskie jak i męskie bierze gre-
mjalnie udział w tej sportowej imprezie, pod
dozorem swoich wychowawców.

Ku zorganizowaniu uroczystości wkroczenia

wo}sk polskich do Tczewa odbyło się w ub
Poniedziałek zebranie w salce magistraiu.
Stawili się przedstawiciele wszystkich warstw

społeczeństwa. Zebraniu przewodniczy! bur­
mistrz p. Wojczyński, który ńa wstępie pow’­
iał ks. prób. Kopczyńskiego, co obecni na sa­
li zadokumentowali powstan’em z miejsc.
Uchwalono jednogłośnie obchód ten urządzi’
bardzo uroczyście, a to ze względu na zacho­
wanie się miejscowych Niemców w czasie ze­
szłorocznego obchodu, którzy stwieidzili, że

to już ostatnie nasze w tym duchu manifesto­
wanie Będzie uroczyste nabożeństwo, po­
chód wszystkich towarzystw i organizacyj z

orkiestrami, przemówienie p. starosty Dytkie-
wicza przed starostwem, wielka wieczornica
ludowa w sali balowej Domu Miejskiego, na

zakończenie zabawa taneczna. Do komitetu

wykonawczego wybrani zostali: pp. burmistrz

Wojczyński, ks. proboszcz Kunczyński poseł,
ks. - - oboszcz Bączkowski, Lubiński Zenon,
Kobyliński, Deskowski, Grabowski Jan, Gra­
bowski Józef, Wilga, Karpiński, Fabjan. Za­
rzycki, Pawelczak i Petrowicz. Sekretarzem

wybrano p. Antoniego Brejskiego,

l^racls.

Z życia Wojaków. W ub. niedzielę odbyło
się roczne walne zebranie tut. Tow. Powst. i

Woj,, przy udziale 26 członków. Prezes; p.
Mroczkowski wygłosił sprawozdanie z dzia­
łalności zarządu w’ roku ubiegłym. Ze spfńwO-
zdania wynika_ że zarząd w roku ub. praco­
wał niezwykie’-’Ąntensywnie i może poszczycić
się niezwykłymi wprost rezultatami. Towarzy­
stwo liczy obecnie wraz s młodzieżą 379 człon­
ków. Jest to więc jedno z najpoważniejszych
towarzystw wojackich na Kaszubach, a najli­
czniejsze towarzystwo w Pucku.

Dnia 13 sierpnia ub. r . odbyło się poświę­
cenie sztandaru towarzystwa. Pozatem zorga­
nizowało towarzystwo wspólnie z wojskiem
w dniu 3 maja zawody lekkoatletyczne i gry
sportowe, dnia 29. 11 zorganizowano wspania­
łą akademję w rocznicę powstania listopado­
wego. Największym sukcesem zarządu było
jednak utworzenie własnej bibljoteki.
Pomimo niezwykłych trudności zarząd zdołał
zebrać około ISO książek. W najbliższym
czasie zostanie b:bljoteka oddana do użytku
publicznego. Bardzo praktycznym okazał się
pomysł sekretarza p. Koszałki utworzenia t.

zw. ,,Łańcucha książek". Łańcuch ten przyniósł
towarzystwu dotychczas 48 książek. Prezes p.
Mroczkowski ofiarował 75 książek. Jest to

czyn, który zasługuje na gorące podziękowanie
i uznanie. Na uznanie zasługuje też księgarnia
Rzepeckiego w Poznaniu, która ofiarowała o-

kolo 35 książek wysokiej wartości.
Stan kasy przedstawia się także pomyślnie.

Pamiętać należy,, że poświęcenie sztandaru

przyniosło towarzystwu przeszło 600 zł deficy­
tu, który został pokryty. Majątek towarzy­
stwa wynosi 1162,90 zł oraz szafę do bibljoteki
i 180 książek. Ze sprawozdania komendanta

wynika, że w roku ub. strzelało 262 członków.
Procent wypełnionych warunków wynosił 93.
Jest to także bardzo poważny krok naprzód,
gdyż w roku 25 wynosił procent 84. Wypadki
majowe nie pozwoliły niestety wypełnić cał­
kowicie przewidzianego programu pracy towa­
rzystwa.

Najważniejszym punktem walnego zebrania

były wybory nowego zarządu. W uznaniu za­
sług położonych przez zarząd około towarzy­
stwa, został tenże w głosowaniu tajnem pono­
wnie wybrany z małymi wyjątkami. Skład za­
rządu przedstawia się następująco: Prezes —

Mroczkowski, sekretarz — Koszałka, skarbnik
— Kuczkę, komendant — Gołuchowski. wice­
prezes i referent oświatowy — Konwicki. Spo­
dziewać się należy, że tak, jak w ubiegłym,
tak i w tym roku zarząd będzie pracował ku
dobru towarzystwa i chwale naszej Ojczyzny.

JELEŃ, pow. gniewski. Nowe towarzystwo
Powst. i Woj. W tych dniach odbyło się w

Jeleniu zebranie organizacyjne Tow. Powst. i

Wojaków, w sali p. Stefańskiego. Zebranie za­
gaił miejscowy sołtys. P . Robaczyński, prezes
obwodowy wygłosił referat. Członków

zapisało się 42 Przystąpiono do wyboru za­
rządu. Prezesem wybrano jednogłośnie p. Kę­
dzierskiego, na sekretarza p. Stojalowskiego,
na skarbnika p. Stefańskiego, na wiceprezesa
p. Bu?kowskiego, na komendanta p. Grzonę,
na jego zastępcę p. Rogowskiego.

Wesoły kącik.
Na targu.

- Moja gosposiu, co wy wyprawiacie?
Śmietana znów poszła w górę?!

— Niech paniusia tylko nie wydziwia!
Na Litwie Śmietana poszła jeszcze wyżej
i wszyscy się z tem pogodzili.

Według statystyki.
Żona: - Czytałam, że według =tatystyki

ludzie żonaci naogół żyją dłużej, aniżeli
kawalerowie. Czy to prawda?

Mąż: -- Prawda... Ale co to za życie!...

W szkółce.
- Brykalski, wymień mi nazwę jakie­

gokolwiek pasożyta.
Chłopiec milczy.
— Pomyśl tylko dobrze. Co twojego oj­

ca gryzie w nocy?
- Już wiem, już wiem, panie profesorze.
- No, mów!
— Podatki..

Sprzeczności.
W Rynarzewie mieszka obywatel Hałas,

który - jest sobie cichy... W Nakle zaś

p. Cichy często robi — hałas...

w

goftóroźhr
— Pan’e redaktorze, nan sze do-

miszla. kto narobił te aro skandału z

chadeckie radn’ki? To ia — Katzen-
dreck. Ja .panu mówił w tamtego
tygodna, że pan Dmowski dał mi
agentury do werbowan’a oc-hotniki
do iego Ob... Obwieś... iak sze nazy-
Obwielpol? nu. do iego Obwielnole.
On mi nawet obiecał zato Virtuti. bo
miszlał, że za taki aglacii można
dostać no erebv. Tak ia wyszpeku-
łował, żeby w ieden piec usmażyć
dwa pieczenie: endeki dostana nary
łudzi, a cbadeki nozbeda sze pary
szwintuchy. Kepełe. neprawda? Ja
teraz powinien dostać orderu na

dwa strony, bo ia ieden obóz wymię­
ci!. a drugi zaszmieĆT... pfui! ja
chciał powiedzieć: a drugi zasilił w

bardzo sprytne machery.
Właściwie to ia chciał miedzy te

dwa obozy zrobić wymiany i za te z

przeproszeniem cbadeck e radniki
ia chciał szcza gnać do Chadecyi pa­
rę obwielpolaki. Ale ia tak kombi­
nował. co pan redaktor iest bardzo
wybredny i bvleco nie bedzi chc:ał
przviać. Wiec ia tam szukał iakie
nary szwiatłe głowy, ale ia n’emógł
icb znaleść. Same takie manekiny,
iak sa za oknem u fryzjera albo u

Chudz’ński i Maciejewski. Więc ia
miszlał. że tak’ee-o nabytku to nie
iest dla C.hadecii żaden interes.

Widzi pan redaktor. ICatzendreck
iest małv człowiek, ale on w Chade­
cy! zrob’i bardzo zdrowy sanacyi. Ja
ii dał politycznego senesu na prze­
czyszczenie i z ni poszło wszystko
niezdrowego i niestrawnego. Pan
nawet niewi. iaki ia w endecyi stał
sze teraz f gurv. Pan Dmowski i pan
Sfan’sław Grabski o mnie sze pob li.
Obai chca mi zrobić swoim adiutan­
tem. Jakbym sze zdecydował zwi­
nąć mojego geszeftu, to poszedłbym
ty]ko do pana Dmowski. On ma

wielki obóz i na wypadek pogromu
łatwi sze w n’m schować.

Wiadomości z Toruilia.
Nocny dyżur tna od dnia 15 do dnia 22 bm.

włącznie apteka ,,Radziecka" uł. Szeroka.

Teatr Miejski. W sobotę, dnia 15 bm. po­
wtórzona będzie wspaniała operetka Fr. Le-

hara p. t. ,,Clo-cIo".
W niedzielę, o godz. 3,30 po poł. ,,Mąż z

loterji".
W niedzielę wieczorem pierwszy gościnny

występ światowej sławy tenora bohat. opery
Warszawskiej Stanisława Gruszczyńskiego.

Przedstawię-”e Toruńskiego Klubu Szofe­
rów. Pomorski Klub Szoferów, fiija Toruń,
urządził w dniu 6 bm. w sali ,.Parku Wiktor;a"
wiećzcrek taneczny oraz przedstawienie ama­
torskie, które wystawioną sztuką wzbudziło u

zebranej publiczności podziw. Odegrana zo­
stała piękna, historyczna sztuka p. t. ,,Ewa
Miaskowska" osnuta na tle bohaterskiej obro­
ny Trembowli przed najazdem Turków. Ama­
torzy kre-owane przez siebie postacie odtwo­
rzyli bardzo dobrze, czem zaskarbili sobie u-

znanie wśród obecnych, którym przed oczyma
przedstawiono bohaterską obronę Trembowli

przez naszych dawnych rycerzy. Zarząd jak rów­
nież amatorzy, biorący udział, dobrze by zro­
bili. gdyby sztukę tę wystawili po raz drugi
i zapoznali młodzież z tym historycznym obra-

zem, a niezawodnie odnieśliby sukces, tak mo­
ralny jak i materjalny.

Janaarkina bydło i konie pierwszy w tym
roku, nie byl zbyt obesłany, jak również nie

cieszył się wielkim popytem. Koni przypro­

wadzono dość dużo szczególnie gorszej rasy,
jako że w czasie zimowym niezamożni gospo­
darze starają się ze względów oszczędnościo­
wych wyzbyć się części inwentarza. Za konie

płacono 100 do 200 zł. Za konie fabryczne i

cugowe do 1000 zł.
Miłość popchnęła go do oszustwa. Piotr

l. eligowicz, liczący łat 57, były oficer austrja-
cki i były rotmistrz polski, zdegradowany i

zasądzony na 3 miesiące więzienia za kradzież
koni wojskowych, obecnie leśniczy w Puszczy
Białowie)skiej, stanął w sądzie karnym oskar­
żony o podrobienie pieczęci i dokumentów u-

rzędowych, przy pomocy których udawał ka­
walera i ożenił się poraź drugi z p. M. w Kroś-
niewiczach Oskarżony przyznaje się, że pod­
robił dokumenty magistratu i województwa w

Toruniu, by się poraź drugi ożenić. Na obro­
nę swoja, podaje, iż otrzymał list od kolegi, do­
noszący o śmierci pierwszej żony z domu
Szulc ze Stanisławowa, który był powodem do

podrobienia papierów wspomnianych, gdyż
swoich nie posiadał. Sąd po naradzie sprawę
odroczył, celem przesłuchania dwóch jego có
rek co do wiadomości o śmierci matki.

Włamanie. Tadeusz Trocha zgłosił w po
licji kradzież z włamaniem do mieszkania, z

którego zabrano mu serwetę i serwis szklany
ogólnej wartości 50 zł. Podejrzany o kradzież

j?śt niej. S. z Torunia.
To-Ml-To, czy!i Towarzystwo Miłośników,

m. Torunia urządza 1 lutego wielki bał masko-,
wy, który bezsprzecznie będzie największą

atrakcją tegorocznego karnawału. Komitet,
do którego należą wysoko postawione osobi­
stości. przygotowuje wszystko, by zabawa, na

którą wybiera się cały Toruń, była iście s’zam­
pańską.

Wykrycie złodzieja. W dniu 12 bm. wy­
kryli( poi.ć ja sprawcę dwu kradzieży z włama­
niem, które popełniono w czerwcu i paździer­
niku ub. reku u Paczoszki Jana. Sprawcą kra­
dzieży jest niejaki L. E. z Torunia.

Kradzież teki. Gretman Jan, dozorca fir­
my K Z w Toruniu, zgłosił w pni.ii kradzież
łe.zki z lóżnemi pokwitowaniami, którą za-

!ircn ’

nut z placu, znajdują ego się przy Ja.z-

nky ko!eiewej nad Wisłą.
Jakie dochody miał Wojewódzki Komitet

L. O. P. P. Za czas od 1 października do 31

grudnia 1926 dochody L. O. P . P . wynosiły su­
mę 46.596,75 - rozchody 7.300,72 zł. Składki
-ciasta Torunia przyniosły 545,16 zł. Tydzień
Lotniczy dał dochodu 5,243,83 zł.

Odczyt prof. Janowskiego. Dnia 15 bm.

sobota) o godzinie 8 wieczorem odbędzie się
v auli gimnazjum męskiego, staraniem toruń­

skiego oddziału Pol. Tcw. Kraj odczyt p. prof.
Janowskiego z licznemi przeźroczami p. t.

, Brazylja i Argentyna”. Ceny miejsc jeden zł.,
fta członków 50 groszy, dla młodzieży szkolnej
30 groszy, Bilety nabywać można u p. radcy
Mikulskiego, Łazienna 19, pomiędzy godziną

i 4 a 5 po południu, ą w dzień odczytu przy
| wejściu

Wieczór ku czci Fredry. Młodzież gimna­
zjalna, chcąc uczcić pamięć wielkiego twórcy
narodowej komedji, z okazji 50 letniej rocznicy
urządza w Teatrze miejskim wieczór Fredrow­
ski, na którym odegrana zostanie sztuka ,.Do­
żywocie" siłami gimnazjastów. Przygotowania
do sztuki, pod fachowem kierownictwem arty­
sty p. Orlicza, są w pełnym biegu. Czysty
zysk prz :znaczony jest na potrzeby dziatwy
śląskiej, Macierz Szkolna w Gdańsku oraz

Bratnią Pomoc miejscowego gimnazjum.
Zderzenie tramwaju z wozem. W ub. wto­

rek o godzinie 5 po poł. wóz tramwajowy nr.

21 najechał przy ulicy Kościuszki, róg Poznań­
skiej, na wóz jednokonny pozostawiony na to-

rze bez opieki. Wskutek zderzenia połamany
został maszt przewodów elektrycznych, oraz

nastąpiło uszkodzenie przedniej platformy
tramwaju. Wóz jest własnością pewnej rafine-

rji cukru. Wypadku z ludźmi na szczęście nie

było. Ruch komunikacyjny wstrzymany był
przez dwie godziny.

Tajemniczy trup w mieszkaniu. W ub. wto­
rek znaleziono w mieszkaniu Jana Łobody
zwłoki służącej Joanny Jordanównej z Bin-

kówka, powiat Chełmno. Przyczyny śmierci
narazie nie ustalono. Zwłoki odstawiono do

kostnicy miejskiej.

ubezpieczeniowych na prowizje i pens e poszu­
kujemy. Zg’odzenia nod :L r-wo Ubezpieczeń
.Silesia”1 S. A. oddział w Toruniu. ?Ó74
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Da kwestj! podatku kawalerskiego.

Komu lżej?

Ostrożnie z podatkiem
kawalerskim!

Niemożna wszystkich kawalerów kłaść pod jeden
strychulee.

Ł-"’" ’
-

-.
-

.. .. ...

Szanowna Redakcjo! Pani Jutja
Kis.ł)uła ze swoim histerycznym
krzykiem: na hak z kawalerami!
zła nrzysłuse oddała podatkowi, w

którego obron e stanęła. Że chce

gnębić kawalerów, maiac 6 niewy­
danych córek — to rozumiem. Ale

puszczać ich zaraz z torbami i wołać
ńawet o kryminał, to nie iest żadna
inan;era.

Podatek kawalerski nie może bvć

przecie śleno i szablonowo nakłada
nv na każdego mężczyznę, który nie

mógł nip chciał czy nie zdołał sie
ożenić. Przecież tu trzeba uwzgled
h’ć rozmaite, tak la godzące iak i ob
ciażaiaee okolczności. Poco ma sie
żenić nn. nędzarz, który sam niema
co do ust włożyć? Sobie ieszcze bar
dziei utrudni bvt a kobiecie zaw?ażę
los- Poco ma sie żenić inwalida

który — przvnuśćmv — nie posiada
do stanu małżeńskiego fizvcznvcb
warunków? Albo, biorac pod uwa­
gę nanuiace obecnie zwyrodnienie
poco ma sie żenć mężczyzna, który
wogóle czuie wstręt do kobiet? Cżv
takie ..ogniska rodzinne" sa dla

państwa nożadane? Czv one pro­
wadza do tego celu, o iaki ustawo

dawstwu w lvm wypadku się roz

chodzi.
Wiec szablon co do podatku kawa­

lerskiego musi bvć wykluczony
Trzeba konecznie indywldualizo
wać. Tak iak sa komisie orzekaia
ce. kto i ile podatku zarobkowego
ma zapłacić, tak samo trzeba sura

wiedliwie ocenić. czv ktoś mógł sie

ożpnić a nie chc’ał ,ub też chciał sie

VI.
ożen’ć a nie mógł. Bo nieieden ehee
rzetelnie a stosunki niiak mu na te

niepozwalaia. co on sobie nawet za

karę Boża uważa, a do tego ma ie
szcze doiść kara podatkowa?

Wiec podatek n:e może dotykać
wszystkich kawalerów bez wyjątku,
i nie może też bvć do wszystkich
stosowana iedna skala tego Dodat­
ku. Musi oji także bvć progresyw­
ny. to znaczy, że kawaler 30-letni
naimniei płaci, a w miarę lat coraz

wiecei bo z b’eg:iem czasu miał co

raz wiecei sposobności, aby założyć
sobie ogn’sko rodzinne.

Natomiast nie noimuie. dlaczego
maia kawalerowie przestać płacić
len podatek po osiagmęciu 65 roku

życia. Ja podatek ten nie uważam
iako karę za trwanip w bezżeńslwie.
bo taka kara bvłabv nonsensem

tvlko sprawiedliwem źródłem dó

zdobycia funduszów, na popieranie
małżeństwa i wychowywan’a sierót.
I dlatego npdatek taki now’in:en być
ciągły, ponieważ dane do niego no

została niezmienione. A zresztą i
mvśl. że to do grobowe! deski be­
dzie sie m’ało taki ciężar do nono

szenia. nieiednego bv może zreflek
towała i na lepsza drogę naprowa­
dziła.

Dużo ieszcze o tei kwestii dałoby
sie napisać, ale pozostawiam to in
nvm. tvlko n’e pani Kisibule. która
z żalu wielkiego o swoje 6 córek
sama nie wie co nisze.

Z uszanowaniem

Matylda Śc’bor
nauczycielka-

Z opowiadań bydgoskiego
detektywa.

XVII.

Ciężkie położenie kupca, ody go własny personel okrada.
— Jeżeli trudno jest kupcowi zdema­

skować klijenta jako złodz e a - opowiada!
detektyw — to już wielką sztuką jest od­
kryć złodzieja wśród personelu magazyno­
wego, jeszcze jeżeli to sprytny złodziej i ma

idących mu na rękę wspólników. Wśród

tego personelu istnieją setki sposobów do
robienia różnych nadużyć. Nieraz sposoby
te są tak wyrafinowane, że staje się przed
nieruzwiązalną zagdką. Niema, w wielkich

magazynach mianowicie tak surowej i do.

kladnej kontroli, aby ona mogła nadużycia
bezwzględnie uniemożliwić.

Bezpośrednia kradzież pien’ędzy czy to­
waru ze strony personelu trafia się często
ale o tem się nie mówi, bo to są sprzenie­
wierzenia łatwe do wykrycia i do udarem-
n’enia. Ale co pan zrobisz, jeżeli w wiel­
kim sklepie kolonjalnym, gdzie jest silny
ruch, sprzedawaczka swej znajomej wspól­
niczce zawinie najlepszą kawę a policzy za

najgorszą, albo każdy towar jej tak prze­
waży że to przerachowane na p’eniądze
wyniesie porządną różnicę. Kupuje taka

klijentka pozostająca w zmowie ze sprze-
dawaczką pięć melrów materji a ona jej
nam:erzy sześć. Przecie właściciel niemtże

wszędzie być i wszystkiego kontrolować bo
w takim razie mógł! y i sam wszystko zro-

b’ć bez pomocy personelu.
Jeżli w składzie dajmy na to cukrów

sprzedająca odbiera równocześnie i pienią­
dze, to może mniej od klijenta przyjąć,
albo wydać w:ęcej reszty, niż mu się na­
leży Przy obliczeniu pokazuje sję potem
manko w kasie ale któż za nie odpowiada?

To też dla właścic ela magazynu jest
jedna tylko rada, jeżeli chce uniknąć strat

wyrządzonych przez personel: dobrać sobie
ludzi pewnych, w razie czego zmieniać tak

długo aż malwersacje ustaną.
Mnie parę razy wzywano do interwencji

w wypadkach, w których szef był przeko­
nany. że pada of arą niesumienności swoich
ludzi, ale raz ty!ko udało mi się zdemasko­
wać pewną bardzo sprytną panienkę która
w niezwykle wyrafinowany sposób okra­
dała swego szefa,

o’t r. ;. -....
-

.,. .

— Jakże to było? ,

— To było przedewszystk’em tak, że

szef niepowinien ze swemi panienkami ro­
mansować. Gdy ia odrazu powziąłem po­
dejrzenie, że rękawiczki, woalki, koronki
i t d. wynosi z magazynu jego Józia, wy­
śmiał mnie i wykluczył to z dwóch przy­
czyn: raz. pon’eważ Józia może sobie i tak
brać z magazynu, ćo jej potrzeba a powtó-
re po zamknięciu interesu ona idzie prosto
na górę do jego mieszkania, gdzie mo-że ja
nieznacznie zrewidować nawet do koszuli,
a jednak ni,gdy niczego u niej jeszcze nie
znalazł.

I naturalne nie mógł znaleźć. Bo ea-

cana Józia zamiast chować różne fatałaszkł
za pończochę, wsadzała je za podszewkę
od zarzutki swego szefa który niewiedząc
o tem sam pomaga! jej wynosić swoje rze­
czy z magazynu. W mieszkaniu żegnając
się ze swoim szefem, z wiszącej w ptzedpo-
koju zarzutki wybierała znów swój łup
i spokojnie szła z nim do domu.

- Napędz’ł ją?
- Ale skąd! Dostała burę i na tem się

skończyło. Niedawno żalił mi się że ziłów
mu to i owo ginie ale naturalnie wyklucza
Józię, a zresztą (powiada) od czasu do cza­
su rewiduje swoją zarzutkę. Co robić Z
idjotą!

Znowu w jednym magazynie tytonio­
wym ginęły całe paczki z papierosami i
z tytoniem Właściciel od czasu do czasu

u dwóch zajętych u niego łudzi przepro­
wadzał rewizję osobistą, ale nic niemćgł
wykryć. Nareszce później pokazało się,
że jeden z nich nnat tresowanego wilka,
który przychodził na podwórze i wyrzuco­
ną przez jego pana paczkę brał do pyska
i biegł z n ą do domu do jego żony. Dobry
pies odgrywa przy złodziejskich kawałach
nieraz decydującą roię Naturalnie nie
u nas gdzie sztuka złodziejska leży prawie
że w powijakach ale w wielk’ch centrach

europe’skich. o czem mógłbym panu dużo

opowiedzieć.

Jara
Jacefó Jrardiota

donosi:
— Widzisz, Dziadziu - mówię onegdaj

do Marszałka - Twoja kometa poczyna już
blednąc. Coraz częściej słyszy się i czyta:
Dziadek zmęczony! Dziadek idzie! Ryją
pod Tobą niby krety pod chrzanem. Ale

Ty się tem, Dziadziu, me przejmuj Histo­
rja Cię osądzi i da Ci dobrą notę Żadnym
orłem coprawda nie byłeś, ale mimoto lata­
łeś wysoko i chciałeś dla Ojczyzny jak naj­
lepiej Jak nie czyny, to choć intencje bę­
dą mówić za Tobą i sprawią, że jakiś cie­
pły kąt u Pana Boga za piecem dostaniesz.

Daj Ci to Boże nie zaraź, tylko po najdłuż-
szem życiu, po ukoronowaniu Radziwiłła,
a po ukamienowaniu Dmowskiego.

— Pleciesz, Jacku, jak Piekarski na mę­
kach - powiada Dziadek. - - Nigdy nie bra­
kowało takich, co mi szykowali wiatyk po­
lityczny. Ale cóż - oni poszli, a ja się
ostał i stojeć będę póki tchu w gardle. Hi­
storję ciągle przyzywasz na mnie, jakbym
ja był uczniakiem a ona bakałarzem. Mó­
wili wprawdzie Rzymianie, że Historia ma­
gistra vitae, aie ja się od niej niewiele

nauczył.,_
— To prawda, Dziadziu
- Bo i cóżem ja widział, patrząc na dzie

je nasze lat ostatnich? Pokonani tryumfu­
ją. a zwycięzcy żyją w trosce i smutku o

niepewne jutro.
- Ładny mi z Ciebie zwycięzca, Dzia­

dziu, który z głupią drożyzną rady dać so­
bie nie może. Bochenek Chleba 90 groszy!
Wiesz Ty, Dziadziu, czem to pachnie?

- Kto na bochenek cbleba patrzy i we­
dług niego ocenia całokształt naszego ży­
cia gospodarczego, ten nie widzi dalej nosa.

W dal spoglądać trzeba...
- Spoglądajże. Dziadziu, jak ci maciek

warczy. Twoi poprzednicy także urządzali

panoramy na odległość i teraz po Wierzcho­
sławicach i po innych Obozach Wielkiej
Polski kryć się muszą. Dziadziu, ja Ci jed­
no powiem: naród woła jeść! Zatkajże mu

gębę bodaj suchą kromką Chleba. To bę­
dzie najlepsza sanacja Co komu z tego, że

generałów wędzisz po kryminałach_ Gene­
rał nie kiełbasa i lud się nimi nie pożywi.
A dekret prasowy znowu na warsztacie.
Ten mn’e najbardziej bołi. bo moi koledzy
po redakcjach są przekonani, że ja byłem
referentem od tego świństwa. Jeśli nawet

Twój gabinet uchwali tę zatraconą kobyłę,
to ja zakładam y°tum separatum. Może

Prezydent i podpisze ten kawałek, ale tylko
po moim trupie wejdzie on do Monitora.

— Podejrzane mi to. źe tak się. Jacku,
temu dekretow’i oponujesz. Ó własną skórę
ci chodzi, nieprawda?

— Nie o moją skórę. Dziadziu, bo tę w

lada probierni garbowali, gdy mi. na cechę
nie stało, ale o Ciebie samego mi chodzi,
bo któż Ci prawdę wyrypie, jeśli Purdygę
na mocy tego dekretu do kibitki wsadzą?
Nie będziesz miał mnie, to tak jakby Ci

jednego oka brakowało, albo i obu. Wiedział,
byś Ty. gdyby nie ja. dlaczego Ciebie na

mieście nazywają Herodem?

— Mnie Herodem? zaco?

— Boś uśmiercił dziesięciodniowe dzie­
cko.

— Ja? kiedy?
- Nie pamiętasz, Dziadziu? Toć Trze­

ciego Maja Narodziła się Konstytucja, a Ty
ją już trzynastego maja zarżnąłeś.

80X
ludzi widzi źle. niewiedzac
często o tera Poza era każdy,
który przekroczył rok 45. po­
trzebuje szkieł do czytania.

Fałszywy wstyd lub niedo”e-
n ame waitosci szkieł powo­
duje bó! głowy, przemęczenie,
a nawet może spowodować

ciężkie rozdrażnienie nerwów. Kto przy czyta­
niu lub umysłowej pracy się nuży i musi oczy
przecierać, potrzebuje szkiet niechaj się bez-
w o’znie zwróci do okulisty lub do optyka,
Radą i olbrzymim wyborem szkieł i eleganckich
opraw po cenie dla każdego przystępne s!uźy

Stf. ZeaBff(mszewsBtfB
Ceo(rstlo Ortźi;czna
Bydgoszcz. u!. Gdańska 7. (29025

28059

AKWAWIT-
NAJLEPSZE WÓDKI I LIKIERY

SPECJALNOŚĆ:
ORANGE - CHERRY 3RAN0Y - CURACAO BLANC

ŻYTNIAK WIELKOPOLSKI - NALEWKA GWIAZDKOWA
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KRONIKA
Bydgoszcz, sobota 15. stycznia 1927 r.

KALENDARZYK.

Dziś w sobotę PawJa I. pust.
Jutro w niedzielę Marcelego.
W poniedziałek Anton;ego op.
Wschód s?ońea o godzinie 8. 7.
Zachód słońca o godzinie 4. 13.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 10. bm. do poniedziałku
17. bm. dyżurują następujące apteki:

l) Apteka pod Aniołem, ul, Gdańska-
2’ Apteka Kużaja ul Długa.
3j Apteka pod Łabędziem, ul Gdańska.

Wypożyczalnia Książek Lektora ul
Gdańska 141. otwarta codziennie od 3 d 6

MUZEUM MIEJSKIE. M uzeum Mięjsk)e
przy Starym rynku otwarte codziennie od

gnd/’9do3 uc,ibetęod9.do2wB)e
dzielę od godz 11. do 1.

.. .. "-""g

TFATR MIEJSKI. ’

Dzisiejsza premjera będzie prawdziwym
ewenementem w życiu ku,turalnem Bydgo­
szczy. Oto po starannem przygotowaniu, po
szeregu prób pamięciowych i sytuacyjnych
wchodzi na repertuar głośna komedja gen­
ialnego pisarza St. Żeromskiego ,,Uciek!a
mi przepiórec?ka-!1 Opracowania sceniczne­
go dokona} L. Stępowski. Główne role od­
tworzą pp.: Sarnecka. Zahorska Andrze­

jewski. Baczyński ,Dębowicz, Dominiak,
Lenk Strzelecki, Stę’powski, Wroński Zo-
ner i Zaetrzeżyński. Nad stroną dekoracyjną
czuwa art malarz St. Węgrzyn. Spodziewać
się należy, że dzisiejsza premjera zgroma­
dzi tych wszystkich, którzy umieją podzi­
wiać piękno i wielkość kunsztu aktorskiego.

W niedzielę Wieczór pó raz drugi nUc e-

kla mi przepióreczka”^.
,,Tomcio Pa’uch" po raz ostatni w sezo­

nie ukaże się dziś św sobotę o godz 4. popoł.
po cenach najniższych. Kto więc dotychczas
nie zdążył jeszcze zapoznać się z tą isto.
tnie piękną bajką H Zbierzchowskiego ma

ostatnią po temu sposobność.
B3ri-Gri” po cenach zniżonych ukaże się

po raz pierwszy jutro w niedzielę o godz.
1 po południu. Obsada premjerowa. Dyry­
guje kapelmistrz T. DawidoWiez.

,,,Bańka mydlana", wydmuchana z humo­
rem przez Kr. Siesickiego, daną będzie raz

jeszcze w poniedziałek dnia 17. bm. o godz.
8 wiecz.

- Koncert - recital Jan’ny Woyn"cz-
Wśgnrzyny, znanej w naszem mieście śpie­
waczki i profesorki śpiewu odbędzie się
w dniu 18 bm.. we wtorek, w auli gimna­
zjum im M. Kopernika, plac Kochanowskie­
go, o godz 8 wiecz. W programie arje
Masseneta. Moniuszki. Pucciniego i in. oraz

szereg pieśni mistrzów tej miary co Grieg,
Schubert Gitz Rice (b. modny obecnie,
a u nas mało znany kompozytor angielski)
G!ier. Greczaninow, Karłowicz. Opieński,
Szopski i Szymanow’ski Szczególnie atrak-

cyjnemi będą pieśni ludowe Kamieńskiego
(górnośląskie i kaszubskie). Bogaty ten

program, obejmujący wszelkie dziedz;ny
wokalnego talentu koncertantki 1 również
jego wy’konanie, przysporzą nam niewątpli­
w’ie jedną milą chwilę w’ięcej w ssarzyźnie
dz’siejszego życia. Bilety po niezwykle
przystępnych cenach sprzedaje księgarnia
i skład nut Jana Idzikowskiego, Gdańska
nr, 16-17,

— Na zapytania z wielu stron do nas

Skierowane, donosimy, że zabawa karnawa­
łowa ,,Halki" bydgoskiej odbędzie się dnia
26. lutego w Strzelnicy.

- Wielki wieczór muzyczny. Nasze
ruchliwe Towarzy’stwo Muzyczne, po urzą­
dzeniu szeregu koncertów, na które były za­
proszone siły pozamiejscowe. organizuje
obecn’e w dniu 23 stycznia br. (w niedzielę)
koncert wypełniony wyłącznie przez miej­
scowe sfery muzyczne. Na program złożą
się wy,stępy: cen cnej i łubianej skrzypai z-

ki. p . A. M. Hecht-Heufeldowej, młodocia­
nej śpiewaczki p. Klimkówny (sopran),
p majorowej Janiny Mloszowskiej, śpie­
w’aczki o wybitnym głębokim i pięknym
głosie pp. L Regamey’a i dr. Witolda Bełzy,
cenionych krzewicieli kultury muzycznej w

na:szym grodzie, którzy w:ystąpią z nie­
zwykle ciekawą, i rzadko obecnie wykony­
waną produkcją na dwu fortepianach. Nie­
małą atrakcją będzie również występz p.
red. Henryka Ryszewskiego. który zdobył
sobie już uznanie i renomę, jako utalento­
wany śpiewak o p’ęknym i dobrze posta-
wonym glosie tenorowym. Oby te usilne
starania Towarzystwa Muzycznego w kie­
runku obudzenia życia kulturalnego w na­
szem mieść e spotkały się z należytą oceną
i oddźwiękiem wśród jaknajszerszej pu­
bliczności. Szczegóły podamy w dniach

najbliższych.

Święto oswobodzenia Bydgoszczy.
Do wszystkich organizacji i całego społeczeństwa

miasta Bydgoszczy.
Rocznica wkrocżenia wojsk polskich do

Bydgoszczy i oswobodzenie jej z wiekowej
niewoli —

, po,zostać musi dla nas świętem
historycznem, które godnie obchodzone być
powinno.

Święto to w tym roku przypada we

czwartek dn,ia 20 stycznia.
Konferencja Prezesów przed dwoma laty

oddała urządzanie tej uroczystości w ręce
b. Wojaków w przekonaniu, że my właśnie
w pierwszym rzędzie jesteśmy, do tego po­
wołani

Odzywamy się zatem z gorącym apelem
do wszystkich organizacyj polskich i całego
społeczeństwa polskiego miasta Bydgoszczy
o jak najliczniejszy udział w tej tak wielce

ważnej a tak" drogiej i bliskiej każdemu
sercu polskiemu uroczystości.

Program Obchodu w tym roku jest na­
stępujący:

W czwartek dnia 20 stycznia: Uroczy­
ste przedstawienie w Teatrze Miejskim o

godzinie 8-mej wieczorem, poprzedzone sło­
wem wstępnem z okazji oswobodzenia mia­
sta Bydgoszczy przez W’ojska Polskie

W następnym antrakcie krótki referat
o powstaniu styczniowem 1863 roku. (Ceny
biletów do teatru będą zniżone).

W niedzielę dnia 23 stycznia: We wszyst­
kich kościołach uroczyste nabożeństwa z o-

koliczńościowemi kazaniami (godzina bę­
dzie podana przy pastępnem ogłoszeniu pro­
gramu).

Prosimy wszystkie Towarzystwa, ażeby
w dniu tym wystąpiły gremjalnie ze sztan­
darami na tem uroczystem nabożeństwie
w swoich parafjach.

W kościele Parnym odbędzie się oficjal­
ne nabożeństwo z udziałem przedstawicieli
wszystkich władz miejscowych.

Rodacy! Obywatele! Pokażcie przy tej
okazji, że dzisiejsza Bydgoszcz rozumie
wielkie dziejowe chwile naszego miasta.

Stowarzyszenie Oficerów Emeryt. Wojsk,
żwiązek Oficerów Rezerwy,
Związek Inwalidów - Wojennych.
Związek Hallerczyków.
Stówa’"dyszenie Dowborczyków.
Związek Towarzystw Powst. I Wojaków.
Związek Legionistów.
Związek Podoficerów Rezerwy.

A firA’

Zarząd Konferencji Prezesów przyłącza
się do powyższego apelu i ze swej strony
zachęca wszystkie Towarzystwa zrzeszone

a także i całe społeczeństwo naszego gfodu
do jak najliczniejszego udziału.

Za Zarząd Konferencji Frazesów:

,(-) Czarnecki, prezes. (-) Fiołka, sekr.

B(BCznoii T
Bydgoszcz Śródmieście.

Zebran’e Polskiewo Stronnictwa
Chrzęść. Demokraci! Koło śródmie­
ścia. odbędzie sie w p)oniedziałek
dnia 17 stycznia o ąodz. 7 -ej w Ogni
sku.

Jako referenci przemawiać beda
pp. nrof. Kaźmierczak i red. For­
mański.

O liczny udział Szan. Członków i

sympatyków prosi
Zarzad Koła Chrzęść. Dem.

— Stanisław Popławski z Krakowa, je­
den z najpoważniejszych obecnie polskich
rzeźbiarzy, zdeponował w Muzeum Miej­
skiem dwa cenne swoje bronzy - studjum
głowy kobiecej i pop’ersie chłopca. Pan
hr. Adam Rzewuski, były generał broni,
ofiaro-wał do zbiorów graficznych Muzeum

cenny album z miedziorytami swego syna
Aleksandra Rzewuskiego znanego paryskie­
go artysty. Album zawiera wytwornie ry­
sowane podobizny przedstawicielek ,.wiel­
kiego świata" paryskiego. Dyreitcja Mu­
zeum składa ofiarodawcom serdeczną po­
dziękę.

- Bracia rocznica... Tów. ośw’iatowe
,.Lech" zaprasza na swą rocznicę, połączo­
ną z wesołą zabawą W niedzielę. 16 bm.
u Wicherta (f lara Bydgoszcz). Doborowa
orkiestra i pierwszorzędny kwartet arty­
styczny urozmaicą wspaniale zapow’iada­
jącą się zabawę. Począ,tek o 6-tej wieczo­
rem Najlepsze pora do zabawy. Progra­
my bezpłatnie przy kasie.

- Egzamin fila nauczycieli. Kura-

torjum Okręgu Szkolnego Poznańskiego po­
daje do wiadomości że egzamin dla czyn­
nych a niekwalifikowanych nauczycieli
rozpoczyna się 4 kwietnia br., a nie 4 mar­
ca jak mylnie umieszczono w popi zednim
komun kacie. Termin wnoszenia podań u-

pływa dnia 15 lutego 1927 r. Inne terminy
pozostają bez zmiany.

— Awanturnik, grasujący po różnych
lokalach, a podszywający, się pod nazwi­
sko Raczyńskiego — członka Związku Pow­
stańców i Wojaków, nie ma hic wspólnego
z p. Franciszkiem Raczyńskim, członkiem

tejże organizacji, obywatelem spokojnym
i znanym z prawości charakteru. Przed

tamtym Raczyńskim Zarząd Obwodowy to­
warzystw wojackich ostrzega publiczność.

— Zawody kręglarskie. Kulanie w krę­
gle o premje w Kasynie Cywilnem już się
rozpoczęło. 12 praktycznych i drogocennych
nagród wyznaczono zwycięzcom. Premje
wystawione; są w firmie R. Lewandowski,
Gdańska 8

- Pjanino wypadłe z samolotu podczas
przeprowadzki miljardera amerykańskiego
i uderzyło w obóz naszych harcerzy. Ten
tak łubiany instrument i wiele innych dro­
gocennych przedmiotów można tanim kosz­
tem nabyć, kupując sobie los za 1 zloty w

kolekturze loterji państwowej, ul. Dworco­
wa, w księgarniach pp. Idzikowskiego, ul.
Gdańska Gieryna. pl Teatralny. li"ść

przegranych b mała Korzystajcie z ostat­
niego dnia ,sprzedaży

— Wytworny bal Dowództwa 8 Dywi­
zjonu Samochodowego. W dniu 3 lutego br.

odbędz’e się w salach hotelu pod Orłem
bal 8. Dywizjonu Samochodowego urządza­
ny przez korpus oficerski. Cały dochód z

,tego ba,lu przeznaczony jest na cele dobro­
czynne garnizonu m. Bydgoszczy Spotka­
my się więc po raz pierwszy w Bydgoszczy
z of cjalnyfn balem 8. Dywizjonu Samocho­
dowego, którego dotychczasowe zabawy w

ścisłym gronie we własnym kasynie - za­
wsze bardzo mile i udatne - dają rękojmię
że i ten oficjalny bal cieszyć się będzie wie!­
kiem powodzeniem i zgromadzi całe wy­
tworne towarzystwo bydgoskie, które bę­
dzie z pewność-? korźystałó z okazji by spę
dzić parę miłych godzin w piękn’e udeko­
rowanych salach, o co już dziś starają się
naśi samocbodz arze. Przygotowana moc

atrakcji i rozmaitych n’espodzianek posta­
wi ten bal z pewnością w rzędzie p erwszy( h

karnawałowych imprez bydgoskich, przy-
czem trzy orkiestry starać się będą zado­
wolę najw’ybredniejszych tancerzy. Wstęp
5 złotych - dla uniknięcia zbytniego t!oku,
tylko za imiennemi zaproszeniami - za­
chęci napewno chętnych milej zabawy,
połączonej z celem dobroczynnym, do jak-
najliczniejśzego ubiegania , się o te zapro­
szenia.

- Ze Związku Urzędników Kolejowych.
Na ręce komitetu sztandarowego wpływają
nadal ofiary. Komitet składa na tej drodze

wszystkim ofiarodawcom, którzy przyczy-
n li się w tak znacznej mierze do zasilenia
funduszu sztanda,rowego gorące podzięko­
wanie.

— Bal maskowy Związku Hallerczyków
dzisiaj w Resursie Kupieck’a’. Początek
o godzinie 8-mej wiecz. Koniec rano. Kto
niema dotąd jeszcze zaproszenia, może . ta­
kowe otrzymać jeszcze w sekretarjaćie Hal­
lerczyków, uł. Jagiellońska 10 II p. od godz.
3-6 po poł.

- Czy Wy wiec?e, że na ul’ćy Pomor­
skiej nr. Sa, jest bogato zaopatrzony .skład

konfekcji, obuwia bielizny bławatów, i ma­
nufaktury ,Lamparskńgo i Bronowskiego?
Tam, po cenach bardzo przystępnych i ńa

dogodnych warunkach, bo ńa’raty wszelkie

towary. Pamiętajcie o adresie: Pomorska 8a.
— Wieczrek karnawałowy Bydgoskiego

Kluba Wiaślarek. Dowiadujemy się że wie­
czorek karnawałowy Bydg. Klubu Wiośla-
rek odbędzie się w sobotę, dnia 5 lutego
o godz. 9 wiecz. w salach ho!telu Pod Orłem.
Komitet zabawowy przystąpi! już do prac
organizacyjnych. Czysty dochód przeznacza
się na zakup lodzi.

- Samobójstwem kpt. Leszczyńskiego
został bardzo boleśnie dotknięty p. J. Bob-
kiewicz, właściciel tego nieszczęsnego port­
felu... Oświadcza on. że nigdy się nie spo­
dziewał, aby ogłoszenie inseratu w naszem

piśmie, mogło przyczynić się do tragedji o-

ficera polskiego. Jemu rozchodziło się tylko
o pieniądze, znajdujące się w portfelu.

- ,Wyjaśnienie. W piątkowym nume­
rze w rubryce pt.: ,Z Sądu Pokoju" poda­
liśmy między innemi, że została ukarana

niejaka Marta Szopka z Bydgoszczy za prze­
stępstwo. Jak stwierdziliśmy, ńie dotyczy
to p. Marty Szopki, żony zwrotniczego na

kolei, zamieszkałej przy ul Królowej Jadwi­
gi,11. Ukarana pochodzi z Przyłęk pod Byd­
goszczą, a nie z Bydgoszczy, co prostujemy.

— Plaga gapiów ulicznych. P . Buda,
właściciel zakładu tresury psów dla ociem­
niałych wojaków prosi nas o ogłoszenie na­
stępującej przestrogi:

W mo’m zakładzie przebywa obecnie
trzech ociemniałych wojaków, którzy ćwi­
czą się w obchodzeniu się z psami przewo­
dnikami. Naturalnie, ćwiczenia te muszą
się odbywać na ludnych ulicach.

Niestety, w ćwiczeniach tych tierze za­
wsze udział lczna gawiedź uliczna, która
swemi uwagami i wogóle swńm postępowa­
niem utrudnia treserowi ćwiczenia a oc’.e -

mniałycb w błąd wprowadza ,co łatwo mo­
że się stać przyczyną nieszczęścia Uprasza
s’ę zatem publiczność aby na widok trese­
ra z ociemniałym wojakiem, prowadzonym
przez psa. ustępowała się z drogi i nie
utrudniała treserowi jego zadania.

— O pracę pros! za naszem pośrednic­
twem młody b. ochotnik i powstaniec gór­
nośląski Ju!jusz Zakluczyna. zamieszkały
przy ul. Hetmańskiej 7 parter lewo. Wyżej
wymieniony zna język rosyjski i francuski
oraz buchhalterję i pisze na maszynie. Po­
nieważ znamy osob ście owego młodzieńca,
przeto polecamy go jako dobrego pracow­
nika.

— U:"ęcie :lodzie!. Dnia 13. stycznia po­
licja aresztowała trzech młodocianych prze,
stęnców, za kradzież 112 surowych skór ko­
zich, wartości 1400 złotych.

— Z Młynów bydgoskich skradziono u-

biegłej nocy 100 b’a!ych worków do mąki.
— Zgubiono rękawiczkę. Dnia 11 bm.

zgubiono w gmachu Izby Skarbowej ua dru.

giem p’ętrze, czarną rękawiczkę sportową.
Uprasza się oddać z,a wynagrodzeniem ul.
Chocimska 14, Warchał Wincenty.
Z tycia Sokola Bydgoszcz VIII.

Dowodem, że Sokół Bydgoszcz VIII rozwija
się jąknajpomyślniej — są wyniki pracy, po­
dane w ub. czwartek przez zaiząd tego gnia­
zda. Doroczne walne zebranie odbyło się w

Strzelnicy przy udziale około 40 członków.

Przebieg posiedzenia był spokojny, pełen har­
monji, co jest zasługą energicznego prezesa
tow. ,,Sokół" Rupienica, p. Czesława Kossec-

kiego.
Po przywitaniu obecnych przedstawicieli

prasy i odczytaniu protokółu, ukonstytuowano
prezydjum, w skład którego weszli pp. Mały-
cha jako marszałek, Jan Kossecki jako sekre­
tarz, Sikora i Niedzielski jako ławnicy. Na­
stąpiło przeczytanie sprawozdań przez człon­
ków zarządu: pre,zesa p. Spychalskiego, skar­
bnika p. Jankowiaka, naczelnika p. Gałęziew-
skiego. Ze sprawozdań dowiedzieliśmy się,
że Sokół Rupienica posiada własne boisko

przy ulicy Kujawskiej, urządzone i ogrodzone
za sumę 350 zł. Członkow’ie uczęszczają na

zebrania regularnie. Majątek gniazda w gotów­
ce wynosi 125 zł.

Na propozycję p. Nurkowskiego, członka

komisji rewizyjnej, udzielono zarządowi abso­
lutorjum. Przystąpiono do uzupełnienia za­
rza,du, w skład którego wchodzą pp. Czesław
Kossecki — prezes, Jankowiak — zast. preze­
sa, Jan Kossecki — sekretarz, Sawicka —

skarbniczka, Gałęziewski - naczelnik, Lulkow-
ski i Gackowskś — ławnicy, Dzięgielewski i
Ma!kowska — komisja rewizyjna. Zarząd w

obecnym składzie każę mieć nadzieję, że pra­
ca gniazda Rupienica będzie nadal intensywna
i owocna.

Dziatwa szRo!iaa na rzecz

,,Tygodnia Akademkk8ego,ł.
W środę ubiegłą o godz. 4 pcpoł. odbyło się

w Teatrze Miejskim przedstawienie teatralne,
zorganizowane przez kierownictwo szkoły po­
wszechnej przy ul. Dworcowej. Dziatwa tej
szkoły odegrała piękną baśń p. t . ,,Zaczarowa­
ny zamek Królowej Lodów". Był to występ
małych, lecz uzdolnionych artystów z pośród
dzieci uczęszczających do tej szkoły,

Szczebiotem i gwarem wypełnił się więc w

środę teatr, setkami główek dziecięcych o pło­
nących oczętach ciekawością mającego wyko­
nać się dla nich programu. I nie zawiodła się
rzesza milusieóskich.

Przedstawienie bowiem wypadło udatnie.

Babunia, czy Jaś, łub Zosia były zupełnie natu­
ralni, poważną zaś i piękną. Wróżka, albo taki
herszt bandy zbójeckiej na prawdę strasznie

wyglądał, cudownie natomiast Królowa Lodów
itd. Zachwyt u małych widzów nie miał granic,
co jeszcze więcej spotęgował taniec kwiatów,
taniec zrabowanych dzieci przez rozbójników i
śnieżek w Zamku.

Praca więc w!ożona w przedsięwzięcie na

tak szlachetny cel dała W’ynik zadawalający i

satysfakcję organizatorom, a przytem dziatwa

biorąca udział w przedstawieniu wykazała wy­
soki kult dla sztuki i zrozumienie swoich ról. To
też widownia raz poraź rozbrzmiewała okla­
skami dziecięcych łączek, darzącemi wykonaw­
ców obrazka scenicznego, Nic przeto dziwnego,
że nie tylko ,,mała" ale nawet dorosła publi­
czność opuszczała teatr pod miłem niezwykle
wra,żeniem.

- Mfebgrwate skczĘ§aie mają klienci,
kantoru Państwowej Loterji K!as. ,,Nadzieja"
Lwów, Sykstuska 6, gdyż w każdej prawie
klasie padają główne wygrane na losy tego
kantoru. Dnia 12 bm. pad!a zrów główna
wygrana k!as) e kartel w kwocie 50 OS’ zł.
na los Nr. 65.2 (1052
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Jeszcze romans średnio­
wieczny pod Bydgoszczą
Dalsze szczegóły zniknięcia Gertrudy. - ,,Ry­
cerz" jej prostuje... - Blondynka, a cie bru­
ne.!ta. — Nieznośni rodzice. — Gertruda nie­

długo zostanie prawowitą maiżontcą.
W numerze czwartkowym podaiiśmy szcze­

góły niezwykłego wydarzenia, jakie miało miej­
sce w pobliskim Oplawcu, oparte na wielce
średnio wiecznem tle romantycznem. Miody
leśnik p Terakowski z Czyżkówka. dop irnógl
swej narzeczonej do ucieczki z domu rodrj-
cielf-kiigr p. Szmelców i ukrył ją w bezpieczne
mieisce.

Ponieważ w naszej pierwszej wzmiance
znała; io się kilka niedociągnień, więc p. Tera­
kowski zjawi! się w naszej redakcji osobiście z

uśmiechem zadowolenia, żeśniy go zrobili

,,ry. er?.em średniowiecznym", zacz,ął n.im opo­
wiadać, jak to on pomagał Gertrudzie Szmeł-
cównie w ucieczce. ,

A więc słuchajcie: ,,Najpierw — tak tam

tłómaczy ów ,,rycerz" - nieprawdą jest, że
Gertruda moja (wyrażą się ;ak o swej r,ią}żt n-

ce) nie jest brunetką, lecz blondynką. Oczy­
wiście to nie zmniejsza naszego oświadczenia,
że Gertruda była piękna jak nimfa, a raczej
daje pewniejszą rękojmę, że była ona bardzo

żądna wrażeń, a duszę miała nadzwyczaj ro­
mantyczną, jednak to prostujemy.

Dalej — ciągnie - nie mogłem patrzeć na

to, jak Szmelcowi? katowali Gertrudę za to,
że nia wychodziła do restauracji, gdy byli pi­
jani goście. Dwa razy biedaczka już chciała

się utopić, a raz nawet to napewno byłiby
topielicą, gdyby jej nie przeszkodzono rzucić

się do wody. Były nawet gorsze sprawy, na

co rodzice pozwalali gościom w stosunku do

niej, o których mówić mi nie wypada, bo mnie

wstyd Tacy to rodzice...
— A gdzie pan schował swoją narzeczo­

ną? — pytamy,
- 0, daleko. 0 jakieś sto kilometrów od

Bydgoszczy. Nie znajdą jej chociażby na gło­
wach stawali. Obecnie nie mogę z nią wziąć
ślubu, bo jest niepełnoletnia. Wezmę ślub cy­
wilny .. (Ładny kwiatek!) Pckażę im, że ją
uczynię swą żoną. Coprawda nie wykradlem
ją w nocy. Wieczorem o godzinie 5-ej Ger­
truda wyszła z ddmu z płaczem i jej dopomo­
głem w ukryciu się przed ,,porządnymi rodzi­
cami .

Wczoraj nawet napadło na mnie _dwóch lu­
dzi. Jeden z nich był p. Szmelc. Chciał on

mnie zlinczować i zmusić do wydania, gdzie
została ukryta Gertruda Odpowiedziałem sta­
nowczo, że nie wydam tego miejsca i poprosi­
łem pó wójsłcówómti, ąby się odemnić grze-’
cznie odczepili, Odeszli z pogróżkami, że gdy
ją dostaną w swoje ręce, to zbiją na śmierć, -

Czy teraz pan rozumie, dlaczego nie mogę wy­
dać lego, gdzie ją ukryłem? — lakiem pyta­
niem zakończył młody człowiek swoje opowia­
danie. Dodał jeszcze, że pieniędzy żadnych
Gertruda nie wzięła z domu, a te ,,szmaty"
(tali się wyrazi}) mogę im zwrócić, stać mnie

jeszcze na tyle, aby jej kupić ładną kieckę.

ZMARLI:

Ś. p. Józef Winiarski, lat 61, w Toruniu
Ś. p. Florjan Grablański, emer. sędzia

Sądu Okręgowego, lat 70 w Poznaniu.
Ś p. Kwasowa żona działacza polskiego

na Warmji. zmarła w Dużym Klebarku.

PROGRAM W KINACH.
— Władczyni Libanu. Wczorajsza premjerą

w kinie .Marysieńka" spotkała się z ogólnym
aplauzem publiczności. Imponująca oprawa de­
koracyjna, krezusowa gra najznakomitszych a-

ktorów scen paryskich z Arette Marchal i An­
drzejem Petrowiczem na czele oraz frapująca
treść o wspó!czesilem zabarwieniu, składają
się na znakomitą całość. Tak strasznej i równo­
cześnie miłej zemsty hrabiny Orłów nad jej nie-

wiernym małżonkiem, subtelnie przeprowadzo­
nej w ,,Władczyni Libanu", nie widzieliśmy w

żadnym obrazie,
— Nad pięknym modrym Dunajem, musi być

istotnie pięknie, jeżeli na tle tej piosenki wy­
snuto film niezwykle dowcipny, pomysłowy,
bogaty w wystawę o sympatycznych bohate­
rach i wcale miłej treści. Do obrazu przygry­
wają dwie orkiestry. Kto więc chce razem z

Mizzi śpiewać walczyka Straussowskiego i
śmiać się z wiedeńczykami, niech śpieszy do
kina ,,Kristal", gdzie również nadprogram dają
ciekawy dziennik ze świata.

— ,,Księżniczka i Błazen" oto tytuł obrazu

jaki kino ,,Nowości" wyświetlać będzie od dnia

dzisiejszego. Sensacyjno-salonowy dramat, cie­
szący się nadzwyczajnym i niebywałym powo­
dzeniem z słynną urodą Hugnette Duflos i Ka­
rolem de Roche, bohaterem obrazu ,,Koenigs-
mark", w rolach głównych. Barwny, prześliczny
subtelny fi!rn, nadzwyczaj pomyślnej realizacji
i reżyserji bez zarzutu. Bogata, bardzo cieka­
wa i zajmująca treść obrazu, doskonała gra
artystów, oraz prześliczna wystawa najnowszej
techniki pochłaniają widza swemi walorami ar­
tystycznemu

’

Nadprogram ,,Dziennik Pathe",

KRONIKA POLICYJNA.
- Schwytanie złodziejki. Przed kilkoma

dniami jak donosiTśmy. pewna dziewczyna
porwała w magaz,ynie mód p. Blok przy
Wełnianym Rynku torebkę dam-ską z za­
wartością 300 złotych. Za tę kradzież po­
!)c;ą aresztowała 16-letn ą Zof.ę Łukaszew­
ską. bez stałego miejsca zamieszkania. Ode.
brano jej zaledwie 7 złotych.’resztę zdążyła
już wydać na kupno sukni, bielizny kape­
lusza trzewików rękawiczek, binokli, pu­
dru, perfum itd

— Aresztowany został Antoni Pichciń-,
ski. lat 31. piekarz z Inowrocławia^ który od
kilku m;esięcy włóczył się po Bydgoszczy
nigdzie nie meldowany popierając nierząd
dla w’łasnej korzyści. Zabierał on kobietom
lekkich obyczajów pieniądze, jakie one o-

trzymywały. od ,gości1- przez niego nastrę­
czonych. ,

C?yii;zegąrek?s Gierszewski Marjan; ut
czert rzeźnicki, zamieszkały przy ul. Gdań­
skiej 44, zdeponował w policji srebrny ze­
garek męski, który skradziono pewnemu o-

sobnikowi w rzeźni miejskiej. Właściciel
może się zgłosić (io odbiór zegarka w V. ko­
misariacie ul. Zamojskiego 5.

— Przestraszyła s!ę. Wczora,’ wieczorem
w klatce schodowej domu nr. 10 przy ulicy
20 stycznia 20. roku ukryła się bezdomna
Bronisława Skrzypczak celem przenocowa­
nia się. W tym czasie scbodzda na dół słu­
żąca Marta Kajling. zatrudniona u p. Za-
bielskich. i zobaczywszy ukrytą w kącie
Skrzypczakową tak się przestraszyła, że u-

c ekając z powrotem do mieszkania, potłu­
kła się tak nieszczęśliwie na schodach, że

złamała nogę. Nieszczęśliwą odstawiono do

szpitala Dyakonisek. przy ul. Seminaryjnej.

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.
Halka. Lekcja śpiewu w poniedziałek,
Tow. Czeladzi przypomina członkom walne

zebranie, dnia 16 bm. o godz. 6 . O ile nie stawi
się statutem przewidziana ilość członków, od­
będzie :się drugie walne zebranie o godz. 6,30
wiecz. bez względu na ilość obecnych.

Tow, śpiewu ,,Arion", Czyżkówko. Walne
roczne zebranie 16 stycznia o 12-tej w południe
w szkole.

Baczność Koło śpiewu ,,Chopin". Koło śpiewu
bierze udział w pogrzebie zmarłej Flizikow-

skiej. Zbiórka o godz. 1,30 w niedzielę popoł.
w lokalu Kleinerta.

Tow, Robotników Polsk. Kat. parafji iarnej.
Roczne walne zebranie odbędzie się w nie­
dzielę, 16 stycznia br. o godz. 4,30 popołudniu
na małej salce w ,,Ognisku".

K. S . ,,Brda" przy tow, ośw. relig. pod ó-

pieką św. Ignacego. Roczne walne zebranie

odbędzie się w sobotę, 15 bm. o godz. 7 wiecz.
w lokalu ,,Złoty Róg", ul. Grunwaldzka.

Koło śpiewu piekarzy polskich. Walne ze­
branie odbędzie się w środę dnia 19 stycznia
o godzinie 6 wiecz w lokalu p. Jarnatha.

Roczne walne zebranie tow. oświat. ,,Lech"
odbędzie się w poniedziałek dnia 17 bm. o go­
dzinie 8 wiecz. w salce posiedzeń ,,3 Mają",
przy Placu Piastowskim.

Tow. śpiewu ,,Harmonja". Roczne walne
zebranie odbędzie się wę wtorek 18. bm. o go­
dzinie 8 wiecz. w lokalu p. Mellera przy Placu
Piastowskim 2.

Roczne walne zebranie Tow. Obywateli Ru-

pienicy i przedmieścia kujawskiego odbędzie
się w niedzielę, dna 16 stycznia o godz. 6 popoł.
w nowej szkole na Rupienicy. Uprasza się
wszystkich członków zalegających ze składka­
mi by takowe uiścili przed walnem zebraniem.

Tow. Kupców Detalistów branży spożyw­
czej, Zamówienia na cukier przyjmuje się do

poniedz.iałku wieczora.

,,Sokół" Bydg. IV . Bielawy. W niedzielę, 16
bm. bieg leśny. Zbiórką drużyny męskiej i żeń­
skiej o godz. 9 u p. Ferenca.

Klub mandolinistów ,,Lutnia". Miesięczne
zebranie w poniedziałek o 7,30 wiecz. w Domu
Czeladzi. Zebranie komisji zabawowej vt nie­
dzielę o 3,30 popoł, u kolegi Lemańczyka
(Jackowskiego 17).

Tow. młodzieży ,,Patria". Zebranie plenar­
ne odbędzie się w poniedziałek 17 bm. w sali

,,Harmonji" przy ul. Marcinkowskiego, o go­
dzinie 8 wiecz. Przed zebraniem urzęduje kol.

skarbnik,
Baczność, krawcy! Walne zebranie filji

krawców i krawczyń Z. Z. P, odbędzie się w

poniedziałek ó ;gosŁinid 8 wieczorem w "lokat

Walne zebrania Chrzęść. Zwią kówr

Zawodowych
Filja ,,Kabel Polski" w niedzielą, dnia

16. bm. o godz. 2. popoł. w Parku ul. For­
dońska (Restauracja Parkowa.)

Filja mączna w niedziele dnia 16 bm. o

godz. 2. w Ognisku, ul. Jagiellońska 71-

Filja pracowników komunalnych w nie­
dzielę 16. bm. o godz. 4. w Ognisku, ul. Ja­
giellońska 71.

KALFNDAFZYK TEATRATNY.
Sobota 15. 1 . godz. 4 ,,Przygody Tomcia

Falucha" (ceny najniższe.)
Sobota 15. l, godz. 8 ,,Uciekła mi przepió­

reczka" (premjerą).
Niedziela 16. 1 . godz. ,i. pop. ..Gri-Gri” (ce­

ny zniżone.)
Niedziela 16: 1. godz. 8 . nUeiskla mi prze-

pióreczka".

Ce Tuła urzędowa
z dna 14 styczn’a 1927 roku.

Pao’ere -rię(i’il’si -

31/,-4A, Pozn. listy zast. (przedwojenne)
6?,ho;

proc. Pożyczka konwers 0,47
Akcje Daniowe:

Kurs w złotych (za 1 akcję!
Bank Przemysłowców i-H em. 0 83-1,05

Akcje przemysłowe:
Kurew złotych (za 1 akcję),

Cegielski H. i-em 18 75
Centrala Rolników 1—VII em

" 72 51
Dr. Roman May I-V enl, 40-
Piechcin Fabr: Wapna i Ceraenta 4—
i’łótnol—Hem. 0.10
Unia da w. Yentzke !-HI era 660
Wisła, Bydgoszcz I-II! em 475

Zjednoczone,, Browary Grodziskie 1-4 erą !,­

Bank Polski nłacił dnia 15. I. 27 za:

dolary amerykańskie 8,94-8 95
funty szterlingów 4358
franki szwajcarskie 173,12 ,.­
franki francuskie 3553
marki niemieckie 2126.9
puldeny gdańskie 17293
szylingi austriackie 12645
lirv włoskie 3922

Wart;ść zlata. Minister skarbu ustalił
wartość jednego grama’ cźystegó Mota na

dz cń 15. stycznia 1927 r. ńa 5 zł., 98 16 gr.

Iii p,i Jaśniewskiej, ul. Poznańska 20. : fjiO;
Stów. Młodych Polek ,,Gwiazda" paraf, Ma­

tki Boskiej Nieust. Pomocy. Roczne walne ze­
branie- odbędzie się w niedzielę, 16 bm. o 4,30
po pc!. w ochronce przy kościele.

Klńb Sportowy ,,Polonja" Oddział Młodzie­
ży. Zawody I druz. junj. z I. K. S. ,,Tęcza"
odbędą się w niedzielę 16 bm. o godz. 14-ej
na boisku 8 Dyonu Samoch. Komunikat usta­
wy drużyny wywieszony w Resursie Kupiec-

Sokól Bydgoszcz III Roczne walne zebra­
nie w niedzielę. 16 bm. o godzinie 4 po poł.
w lokalu druha Konieczki, ul. Lenartowicza.
O liczne przybycie członków prosi Zarząd.

Związek Pracowników Kupieckich. Zebra­
nie komisji zabawowej odbędzie się w nie­
dzielę, 16 bm, o godz. 4 po południu, w sekre­
tarjacie przy ulicy Mazowieckiej 43. Obecność

wszystkich bezwzględnie konieczna.

"’

"Targówka w Poznan u. ;’
Urzędowe sprawozdanie targowe Komisji

Cen. z dnia 14. 1. 1927.

Spędzono 3^ szmk b:ił( 136 sztuk świń
112 s/-tuk cieiąt 114 sztuk cieląt Razem 490
zwid ząt.
- PR/.EBIEG TARGU; z powodu małego
spędu notowania me, przeprowa lżona

Wcdostan Wis!y wynosił1 w dniu dzi­
siejszym o g. 9. rano w Brdyujściu 4 30 )ń.

Paziom wody na Warcie.pod Poznaniem

podnosi się w dalszym ciągu; Dziś stań wo­
dy na rzece wynos),328,, cm. ponad’ pożiora
normalny, Inspektorat Dróg godnych W
Poznaniu przewiduje dalsze podnoszenie się
wody ,ną Wąrcie do _l metrów.

KONKURS
na posady kierownika szkoły i sił nauczyciele!).
Przy tutejszej Miejskiej Szkole Przygotowawcze i do

gimnazjum wakują od 1 września r. b . posady:
a) kierownika z kwalifikacjami kierowników szkól

średnich,
b, sit nauczycielskich również z kwalifikacjami na­

uczycieli szkól średnich.

lifikafńeektUje tylk° Da siły PosiadaJ4ce pełne kwa

Pobory dla sił nauczycielskich podług grupv VIII a

us awy z dnia 9 października 123 r o uposażeniu
urzedmków państwowych i woska (Dz Ust. R . P nr. 16
P°?’ a i i oraz ’49u/o dodatku od zasadniczych poborów,
zas dla kierownika szkoły pobory według umowy.

Odpowiednie wnioski z świadectwami (’odpisy uwie­
rzytelnione) wraz z podaniem referencji pp skierować
na eżv do Magistratu urasta Koronowa pow. bydgoski
do drna li li.r b. — Odpisów świadectw się nie zwraca.

Koronowo, dnia 10 stycznia 1927 r,

fthntgistfrCTrfWodniczók. (1022

Hadiejnlcfwo Państw. Jachcice
sprzeda w dniu 21 stycznia br. przed poł o godzi­
nie 9.30 w lokalu Resursy Kupieckiej w Bydgoszczy
ol. aagieilońsia 2i

BBrseez aScsffrfacfse
około 400 m3 budulca sosn. II (IV kl.)

oraz 2000 mp. opału sosnowego
z leśnfctw: Jasinlec, Bocianowo, Zacisze, Ossowa-
góra i Tryszczyn. (1021

Płacić należyrendantowi obecnemu przy sprzedaży.
Bydgoszcz, dnia 12 stycznia 1927 r.

Państwowy Nadleśniczy.

PISTOLET
STRASZAK NR. 2.

Ostatnia nowość!
KOLOSALNY WYSTRZAŁ. Wygodny, p!aski,
.ling śei li cm lepsza ooroiia od napa­
dów na wycie ’zicaćh. do rowerów, do sn-

moch )dow, do fuimaneK obrona )d zio^zipi domów pod­
miejskich dla nocnych Stróży, stat fc-r, dla klubów łckko-
otktyęz.nych. ,C na z pu syuą zł ! naboi,50 sztuk zł 5.
futura? zł .5’, niiwa 5’- gr. pozwoien h nie potizebn^. -

KARAB1NBIC-W!ATROWKA. nowość n u^rykań^kat mRCa-
zynowa na 50 -tizałow, nabija sie odrazu Śn kulek, klucz
syst. w inchestra, najlet sza i najtańsza zabawa w p -kojn
i w ogrodzie (wystrzał ’/?gn pięuna wykończenie i bron-
znuan’p Kfli.ąi, mm Pozwoien e nie,’p trztbn^. Z! 5^
H O Kulek 2 5i. t’iitei ał (5 zł f”uipas 5.5i i 7.50 . Kupu cmv

używane dubeltówki i zaiiii niamy. reper" emy. roiady
jak -naieży no,.ra wić strzał śiótowy. Na odpowiedź ?n gr
znaczek. Adrc- wyciec i zachować. On”iki’br n’ i sportu
bezpłatnie, i’rzy zamówieniach o, zadatku F’ m znana

Ud98r. ,,HERK ULANU M", Śhłac!nlca broni on’nej.
artykułów soo (owych i harcerskich T. Falkowsk!a 30,
Warszawa, ul. Emiljj plater nr. 80,58?., 1 l(i(i

Radło- aparaty
i części tanie i dobre poleca

,,Elektfrofec ianiHta"
właśc. M . BRUKARZEWICZ i K. WRYCZ-REKOWSKI

Sp. sąd. zap.

Bydgoszcz, ul. Toruńska 191. Telefon n-. 1450

Wykonujemy także instalację elektryczna dla siły
świat!a, telefonów i L p,, i t. p

dla
- - (24356

Sicórl^i surowe

zajęcze, królicze, jagnięc e, kozie, Źrebięce, oraz

wszelkie skórki futrzane SUROWE:

3isy, tchórze, tumakl, wiewiórki, wydry i t. p

Łui,uje WoStBdStoHB, Gdańsk
Gr. Woi!webergssse 21 I.

Dłaci ceny dzienne najwyższe. 1050

Reui.zor

G. VORREAU
ul. Jagiellońska 14

flJSSO.
(F-440

NooIib
sięTOwaści, ^oiesp.aa-

dencji i st-nogra"’i pol­
ski,ej i, niemieckiej udziela

G , Vorre?u,
rewizor ksiąg,

Ul- JBgiri!Kćska 14t
(27655

Wagi
kuchenne
1 rozorcoroane

n?agi
stoloroe

poleca amm

S’. Jiresfsi
SdaAsRa 1.

Tarcze
szlifiercze

szmerglowe i ker ,nilowe

poleca (590

Bydgoszcz,
Stary Rynek tel 141.

Wowe wlanie
z stajnią lub bez potrze­
bne zaraz, ewtl. dobre

!OWK
pod wszelkiemi warunka­
mi. Zgł. pod ,Ą. K.’ do
Dz. Dydg. (996

Oglaszaicle!!!

Hurtowny handel

SERA

August battu
BYDGOSZCZ

Sw. Trófcy !Ze - Telefon 1108
dostarcza (1027

wszelkie gatunki sera

i wędlin pocztą lub

koleją, - Prospekty gratis.
El

Żaden inny naród na

swieeie, tylko Polacy,
żywią opłaca.ją, tuczą,
- zboffącają, ,-

s: d b:browoInie ?s
. trzy- iiiiljonową arinję

nieprzyjacielską ży­
dowską. kupując u ży
dów. Ud dziś kupitj

tyiko
noinh’H



Sir. 12 ,,DZIENNIK BYDG OSKI" niedziela, dira 16 styczn!a 1S27 r.
Nr 12

Obw%feszczerile.
Posiadacze książek kontrolnych dla byd!a oraz dla

trzody chlewnej winni na później do dnia 10 !niego 1927

przedłożyć swe książki w Urzędzie Pol ul. Grodzka 32.

pokój 11, celem widymacji przy równoczesnem okaza­
niu ’s;ę świadectwem przemysłowem. resp. patentem
na handel bydtem (trzodą chlewną) za rok 1927. Książki
kontrolne niewidymowane tracą ważność a prócz tego
właściciele tychże .bę,dą, karani po myśli przepisów
karnych § 15 woj w. roz(i wet. policyineco z dn a

24. 6. 25 Nr. 2500/25 Z. p. (p. tut. Orędownik Urzęd.
nr. 27 cyfra 327 z dnia 11. 12. 25.)

PI. VI. 562/27.

Bydgoszcz, dnia 8. stycznia 1927.

łagiegsBo Urząd Policyjny
(—) Hańczewski. (961

Ostrzeżenie?
Nioiejszem mamy zaszczyt zawiadomić Szanownych naszych

Odbiorców, że do przyjmowania zamówień oraz inkasowania pieniędzy
za rachunki są upoważnieni z ramienia firmy jedyni nasi zastępcy:

1. na Poznańskie:

p. Zygmunt Hompf, Poznań, Mostowa 33

2. na Pomorze:. i920

p. Henryk Sieradzem Poznań, PI. Bernardyński
Fabryka C^eko!sdy Tow. Akc

Poznań, ul. św Wawrzyńca i8.

/" A

Muller’a
powidła buraczane

jest główny Diod buraka
naileoszy podtua suecia!nei
procedury wyrabiany, pel-
°— -— nowartościowy

cukrowy
syrop buraczany

czysty — pożywny — smaczny
ulubiony; tani smar na chleb.
— Wszędzie do nabycia —

T. iinnmM

Sydgaszrz.Dv;nrcBwa3ll!.
Najstarszy

pyakiyRanMicmeora!a

pierwsza nagroda Telefon nr. 775. ztoty madai

fśsinieo’Mif’itsne i OiocSśejja’csrae
ffeca:eraie tfissśfł rreroraęfrsssBspęfB

Liczne pisma dziękczynne za skuteczne
wyleczenie są n mnie do przejrzenia.

Godz. przyjęć: od 8-11 i od 3-5, w niedzielę i święta
od 11-1 . Na życzenia wyjeżdżam również na prowincję
żiadmfaniam, że leczę orzaszło 20 lat, wyłączyłem tysiące

osób soecjalnla żołądki i wszelkie rany. (27625

IIottoość
iBCZCBBs i przyległo ulice5

Z dniem 15 b, m. otwieram

inlBies isfiili tiftiiit?ytli
hwi, herbat?, kakao i cwace. biszkopty, keksy

przy ulicy NaKielsKiej nr. lOa
i przy czwartej śluzie. (947

Proszę o poparcie mojego interesu, za co

ręczę skorą i rzetelną obsługą. Towar pierwszo-
rzędny. Z poważaniem Jan Czajkowski.

.J( P- - - SBBKW -wk . .j,fi/

fcli,ill

wes;śh.sHiego rodzą u

w różnych wie! kościach.

naj!epsze. i najtańsze, ogrze­
wacze najprzedn. konstrukcji
poleca w wielkim wyborze

SCffS?PER - Bydgoszcz
u!. Zduny nr 5. (13083) ul. Zduny nr. 5.

d!o fimrsgfi’oaip
^arraifo (25527

J’fec^toraie

ce 4io storna

feiftesraifbi

w wielkim wyborze stale na składzie

sra?. JTrófcy Mfk tefejh T0.

Ostrzega S’ę przed zakupnem mnief-
wartościowych wyrobów, polecanych

jako równie dobrych.

(6eay
itmifo? u specjalisty.

Biuro RadJotecHnicz:ne

ini R i T Jankowscy
Bydgoszcz, telef. 3-90, ul. SniadecKich. 2

poleca
Kompletne radjostacie odbiorcze
od najskromniejszych do najwykwintnie szych
oraz części składowe w wieisim wyborze.

’jaąrawa aparatów i przobndawa starytft i?paw. - Porad,y fadiows

Kflnjitalcle i lasie! 0 aki! inmtra]!
Sukienki toa’owe jedwabne, modne od zt 22. -

Sukienki z najlepszej crepe de chine , B 43. -

Suk enki szewiotowa hdtowaua . . , , s,­
płaszczę damskie zamsz, i sukienne w , 37. —

, , pluszowe i kremerk. , , li’.-
KapeluszedamsJt.,bdwabnenijmodn s v I.­

g, , filcowe i aksamitne , w 4.50

Bluzk!, bie! żna damska i m ska w wielkim
wyborze tanio..- U)rania męskie tanio. -

Ptsrtczoch’t, skarpetki w,,wielkim wyborze. -

Weisny Ślubne, szala oraz wszelki i towary
krótkie polecam Ja (najtaniej. (27066

Proszę zwiedzić mój skład i się przekonać.
LeonDoroiyńsii, Bydgoszcz

OBKde;ca i!JisBie 4!ł, rkhdt HoazMiefiBafttjs

ł. riiipamej
wykonywa gustownie i tanio.

Przyjmuje przeróbki. (673

Kosf]tmy masknws, peruki,
artykuły karnawałowe

w wielkim wyborze 29150

?. SBęgtfoirasBci
biIIcm Dworcowa bbc. a 5 sa,

Radio-aparaty i części
na korzystnych warunkach spłaty

poleca

,,Elektrotechnika"
Sp. sąd. zap. (2 032

właśc. Inż. M. Brnkarzewicz i 1 Wrycz-Rakowski
Bydgoszcz, ulica Toruńska 181. Wen 14-50 .

Wykonu,jemy także !nstabcje elek­
tryczne dla siły, światła, telefonów itp.

K^Ol^CU

piece
w rozmaitych gatunkach po przystępnych cenach.

Pa. Juliusz Husolll T. z o p.
Gdaftska nr. 6. Telef )n nr. 23.

Konkurs.
Warszewska Dyrekcja Dróg Wodnych

Wydział Dolnej WDły w Toruniu ogłasza
ni,.iejszem konkurs na posadę maistra

warsztatowego przy Zarządzie Dróg Wod­
nych w Tczewie z poborami funkcjonarjusza
państwowego XI grupy uposażeniowej szcze­
bel aa” z uwzględnieniem stanu rodzinnego. Od

kandydata wymagana jest długoletnia prakty­
ka w robotach około budowy i remontu wszel­
kich statków żelaznych i drewnianych oraz

odpowiednie wyszkoleuie techniczne (szkoła
werkmistrzów.) (476

Oferly z załączeniem życiorysu i uwierzy­
telnionym odpise n świadectw należy kierować
do Dy fikcji Dróg Wodnych Wyd iał Dolnej
Wisły w Toruń u, u!. Bydgoska 22.

Posada bedzie nadana na razie kontraktowo.

najskuteczniejsza
’

i prawdziwa
pasta do obuwia

jest znów do nabycia?

9

Koto Imlip
najlepszej śląskiej jakości
sprzedają bardzo tanio

Bracia Schl eper,
ul. Ga’aAska nr. 99 .

Te!. 306. Tel. 361O 493

aUOOII FLOREK

3YSG3SZCZ, JEZU C(A 14, TEL. 1339

HANDEL SKÓR
Hurtownie — Detalicznie (896

Skóry podeszwnwe, blanki czarne i kolorowe do
wyrobów galanteryjn. i ryraarsk’ch, krnpony pasowe,
skóry cb’onowe w wszystkich kolorach, gsmzy
za^ran’czne i krajowe, skSry ma

_

!e !/a w wszel
kim wyborze stale na składzie. — Również

lilii wszelkie okucia do półskórków J|||
i wszelkie przypory obuwnicze Igi

stale na składzis po cenach konkurencyjnych!
lelitfo

SrotSBcowcs
wołowe i wieprzowe,

Seflaulas.
ul. Dworcowa nr. 18d.

Tel. 281 (28500

SKŁAD TOWARÓW KRÓTKICH

1 GALANTERJ2

A. HENDELES i D. NElfFELDDo wynajęcia
kompletna

stolarnia
z najnowszemi maszynami
i 2 motorami. (754

Bydnoszcz, ul. Kordeckiego MU

= łódź=

5 ul Nowomlejska 16

TELEFON NR. 33 -64. (919

Polecam w okolicy Bydgoszczy położeń-
n.ieruchomości: (497
Dom mieszkalny 2 pokoje, kuchnia, 5 mg rmi

ob. za ..... S50i zł

Gospodarstwo 8 mórg, zabul ,wania itd.7.500 ,,

sa 20 ,, z inwentarzem

żywymi martw. 5000,,
25 ,, komo, żywy i

m martwy inwent.
zabud, I. kl . 9400,,

,, 16 ,, budynki masvw-

ne. inwent komp, li 000 ,

Kam’ealea w rvnku, 2 sk:łady, całkowite
urządzenie rzeźnickie i klijentela . . 22 .000 ,,

Kamień ca okazała, 2 obszerne handle,
spichrz wielki, masywne ...... 27.000 ,,

Hotel z restauracją przy głównej ulicy
z wielkim ogiodem cienistym, kręgielnia i bar­
dzo dobre zabud zam.en.ę na mająter ziemsai

S. liic!ńskl, Salec Kujawski, ulica Bydgoska nr. !O.

1
i
s
i
1
s

1

1 Sflssiorai %

Ccgłc mocno palono
tf?eg%%fS sufitowe( wmontował

śGietąme ,,

kamienie z otworem ,,

iFIiW gliniane 5 cm. gr. 16X16 cm,

dostarcza drogą holową i wodną

| A. Fiefia:eś

9 Cegielnie parowe
i Fordon n. Wisłą. - Telefon nr. 5.

8
1
!

8
1
8
i
S
1
i(25673

iP ullowes’ąs
ifionnlzaefllca

sliznQ

F-35:

itd wykonuję po niskich
cenach. —Stare kamizelki,
jaczki i swetry przerabiam
Mech, pracownia trykotów

Bauer
a nowo S’?r,

Zakup i sprzedał

złota,
srebro
oraz wszalkic i artyku­
łów w ten zakre-s
34921 wchodzących.

zakład zegarm. - złotniczy
D!udu ar. 29.
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W piątek, dnia 14-go stycznia 1927 r. o godz. 8 -mej wieczorem zasnął
w Bogu, opatrzony Sakramentami św. mój ukochany mąż, nasz najdroższy ojciec,
teść i dziadek śp. (100g

DAMAZY ŁASINSKI
w 79 roku życia. O czem donosi ciężko strapiona

ŻOBMB 1 rOOlZBBBCT.

Łobżenica, dnia 15-go stycznia 1927 r.

Eksportacja zwłok _do kościoła i pogrzeb odbędzie się w poniedziałek,
dnia 17-go stycznia r. b. o godz. 10-tej przed południem.

(Osobnych zawiadomień nie wysyła się).

W środę, 12. I . bm. o godz. 5.45 przez

nieszczęśliwy wypadek zginął mój najuko­
chańszy mąż, nasz kochany troskliwy ojciec,
brat, szwagier, wujek i kuzyn

Józef UJęclewski
w 44 roku życia, o czem donosi w ciężkim
smutku pogrążona

Żona z dziećmi.
Pogrzeb odbędzie się dnia, 16. I . o go­

dzinie 14.45 z kaplicy nowego cmentarza.

997)

wykonuje szybko i starannie

Drukarnia Bydgoska, Poznańska 30.

W głębokim smut u pogrążeń , dzielimy sig żałobną wiadomością
o śmierci śp. (04

W dniu l ! stycznia br. zasnęła w B gu po krótkich
lecz ciężkie i cierpieniach moja ukochana żona, nasza

naj roski wszą matka i siostra

88. B9. 2E

długoletniego członka Rady Nadzorczej Spółdzielni naszej, goriwego opie­
kuna i przyjacieia spółdzielczości.

W Zmarłym straciła Spółdzielnia nasza sercem oddanego członka,
którego świetne rady i wskazówki pozostaną nam zawsze w trwałej pamięci.

Bank Ludowy w Łobżenicy
Rada Nadzorcza i Żarsąd

przeżywszy l.it i)7, o czem donosi w głębokim smutku

fi SlfBBOWfiCS.

Pogrzeb odbędzie s;e w poniedziałek, dnia 17. bm. o godz.
2 po oiudn u z iłoiiiu żałooy Pomorska 42, namowy cmentarz

ewangi,eiicki. (946

W czwartek 13 bm o godz. 1115 zmarł nagle
śmietcią tragiczną mój najukochańszy mąż

Ks? płtan
przeżywszy lat 29, o czem donosi w wielkim smutku

P°g^ona ŻOMO.

Pogrzeb odbędzie s?ę dn?a 15 stycznia br. o godz. 15 (3 po poł.)
z kaplicy nowego cmentarza.

Nabożeństwo żałobne odbędzie sie w poniedziałek, dnia
17. bm. o godz. 8 rano w kościele Garnizonowym.

(F-439

MCWiOCgO.
We wtorek 25 stycznia o godzinie 9-tej przed

południem odbędzie się licytacyjna sprzedaż zawar­
tości pocztowych przesyłek niedoręczalnych w piwni­
cach urzędu pocztowego Nr. 1 w Bydgoszczy (wchód
od podwórza). Zawartości przesyłek stanowią prze­
ważnie części ubrania i bielizny nowej oraz używa-
,iej, 4 zegarki niklowe, 4 brzytwy, noże, widelce,
książki do czytania i wiele innych rzeczy. (1030

Dyrekcja Poczt i Telegrafów.

Wyjechałem
na 4 tygodnie

Ot KS. a?siitr
specjał, chorób płuc

SisDkała-Byflgoszcz.
11146

W środę dnia 12 stycznia zmarł wskutek

nieszczęśliwego wypadku nasz kolega ś. p

Józef WpIwsRi
mistrz kowalski.

Cześć Jego pamięci !

Ces!i kowali, Bydgbuu.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę dnia

16 bm. o godz. 14,45 z kaplicy nowego
cmentarza. (1013

Sprzedał przymusowa.
We wtorek, dn’a 18 stycznia 1927 r o godz. 1

po południu sprzedani publicznie przez licytację u pana
E. v . Lehmanna w Wyrzy

1 garnitur parowy
najwięcej dającemu za natychmiastową zapłatą. (104=3

Kowalski, komornik sądowy w t^akle.

BMyRFi^gf-
1’ KASZLU
DUSZNOŚCI iCHRYPKi

A P. KOWAŁSKi-wAWZA^_

SMftłera eZaswsfoiGffi

Gdańska 157 poleca (975
ostatnie nowości
jak suknia i żetowe (pa eto we s, balowa, wie­
czorowe i wkytowe po cenach przystępnych.

SMftłera gSfiBrsBsSŚBs;Ss

Obie ^orisiesa
Gdańska 157 poleca (975

ostatnie nowości
jak suknia i żetowe (pa eto we s, balowa, wie­
czorowe i wizytowe po cenach przystępnych.

Jlflssiaiao ftonfcfeuniF

czerwonei, białej i zielonej, ostatniego zbioru, oraz

dobry browarniany, ^roclTa ^1010^8”
i zielony kupują a o najwyższych cenach dziennych.

Próbki i oferty uprasza (G-267
Eiwen Galdschmidt. Gdafśsk. Breitoasse 97

S.p°,ecenia.^ Sprzedaż domówi
Dom narożnikowy z dwo­
ma składami, 1 skład z

mieszkaniem wolny, 30 OO()
zł. Dwa domy z dwoma
składami 25 000 zł. Dom
z wolnem mieszkaniem 28
tysięcy zł. Dom komforto­
wy z mieszkaniem 4-poko-
iowem, 40000 zł Próez

lego wybór domów w Byd­
goszczy i na prowincji w

cenie od 5—100 000 zł po­
leca Małek, Bydgoszcz, ul
Dworcowa 2. TeL 699.

(1020

Papier
wszelkiego rodzaju, ma-

terjały piśmienne, księgi
handlowe, poleca dla biur
i urzędów, po cenach
hurtowych Skład Papieru

4ł. Jakowienko, Bydgoszcz
Dworcowa 2. (1038

Pi!suje
suknie najnowszem spo­
sobem trwale i tanio ul.
Gdańska 114, sklep. (1023

Sucharki
Herbatniki - Makaro­
niki - Pra!inki - tylko
Cukiernia Jagie!ioń-
ska 14. (F-451

Majątki
300 mórg z żywym i mar­
twym inwentarzem, bu­
dynki masywne, bardzo
duże, cena 35 000, 65 mórg
pszenno - buraczanej, bu­
dynki masywne, z żywym
i martwym inwentarzom,
cena 12 000, dom, restau­
racja, kol ::nj alka, duży
Ogród, dochód roczny ca.

3.500 zł., cena 12500, wiel­
ki wybór majątków,domów
składów i młynów poleca
i przyjmuje Szkodlarski,
Dworcowa 53. 1056

((J Sprzedaże |J||

Dom
c ogrodem, cały wolny,
ta 2200 zł na sprzedaż.
Tomasz Ejsmont, Byd­
goszcz, Szubińska nr. 19.

1045

Młyn
wodny, Z pary walcy, 2
pary kamieni, bez kon
kurencj’, w tem 60 mórg
ziemi I kl. z pełnym ży­
wym i mar(wym inwen
tarzem. Młyn parowy
1 para walcy, 2 pary ka
mieni bez konkurenc)i
korzystnie na sprzedaż
,,Stella", Dworcowa 64

F 447

Pies
wilk tanio na sprzedaż.
Janka, Szubińska 25. (1055

Fretka
na sprzedaż. Graskowski,
Bydgoszcz, Kilińskiego 2,
(Bielawki). (1041

Kul)!e drewniane
zaw. 2-3 cbm. nowe lub
używane kupię. Oferty do
do Dz. Bydg. pod .1035”.

Skład
kolonjalny z towarem i
mieszkaniem sprzeda No­
wakowski, Dworcowa 69.

(F-450

Fortepjan
czarny dobrze utrzyma­
ny, sztucer natychmiast
na sprzedaż. Pomorska 13,
II ptr. lewo. (F-464

KC Posady wolne H
Maszyn!stą-zecera

(Schweizerdegen) poszu­
kuje Drukarnia Nordmann
Gdańska 6. (F-459Skład

handel mleka, owocu i śle­
dzi, przy ruchliwej ulicy,
z przyległem mieszkaniem,
jest zaraz wolny. Do obję
cia potrzeba 1 800 zł. Zgło
szenie osobiste. Pośrednicy
nlewykluczeni. W. Jochem-
ski, Gniezno, Chrobrego 6.

41054.

Poszukuje
na po południe dzielną
stenotypistkę władającą
polskim i niemieckim ję­
zykiem i znającą książko-
wośó. Of. pod ,S. 78” do
filji Dz. Bydg. Dworcowa
wa (F-458.

Panienki
do haftowania ozdób woj­
skowych biegłe poszuku-
kuje Gdańska 114. (10z4

Marszantka
znająca dobize średni
stiói z dobremi świadeet
wami, poszukuje stałej
posady od 1. 2. z wolnem
utrzymaniem K. G. u pp.
Rajewskich, poczta Gąsa­
wa pow. Żnm, Rynók

(1029

Dzierżawy
700 mórg i 322 morgi
nszenno-buraczane = ziemi
do prezięcia 25000 zi
100 mórg buraczanej ziemi

wspaniały dom, 8 pokoi
duży inwentarz, cena

12 000 dolarów, wpłaty
71 00 dolarów Szarek, ui
Dworcowa 90. teł. 19u9

F-458

Szofer
mechanik poszukuje po­
sady zaraz. Adr. Rejwer
Bronisław, Osnowo, Cheł­
mno (Pomorze). (1027

Mieszkanie
3 obko)owe parter na ul
Gdańskiej do zamiany na

4-5 pokojowe, najchętniej
przy ul. Dworcowej Wia­
domość : skład pa,ieiu
Dworcowa 2. (10,9

Dzierżawy

Wydzierżawią
skład z mieszkaniem 2-po-
kojowem, kuchnią, piwni­
cą, stajnią, z ogrodem V,
mórg, w Fordonie. Kos­
mowski Fr., Bydgoszcz,
Łokietka 24. , ., (j590

Zamienię
2 pokoje z kuchnią odno­
wione na 3-4, przepro­
wadzę remont podług
ugody. Wiad. Aleje Mic­
kiewicza nr. 1 skład.

(F-468
2 pokoje z kuchnia

z meblami, przed pokój, ko­
mora i duża piwnica
zaraz do oddania. Adres
wskaże Dz. Bvfkr (8781

Próżnego
pokoju z używaniem ku­
chni poszukuje wdowa
pobierająca emer,yturę.
Łask, zgłosz. do filji Dz.

Bydg. pod ’Wdowa A.’
(1037

Rozmaite

Krawcowa
poleca się w dom. Oferty
do Dzień. Bydg. pod
,,Krawcowa’. (1033

Orzechowe
ramy do lustrów różnego
wymiaru fabrykuje An-
dreskowski ul, Stroma 28
przy Placu Poznańskim

(1032

Wszystkich
tych którzy z powodu prze­
prowadzki kupowali od
Pani Sesmanowej rzeczy
Płoszę o łaskawe zgłosze­
nie się lub podanie adresu,
Kościuszki 55. mieszkanie 11

F-461
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Korzysta]cie z kredytu! Kupujcie

^IA RATI^
Ubrania - Płaszcze męskie i damskie - Ubranka

LUCJAN SZULC YDQOSZCZ
sal. Janca Kozimiemi nr. 2 .

Obrońca
prywatny

załatwia sprawy proceso­
we, akcyzowe, skarbowe,
umowy najmu, podatki,
ściąganie należności, spo­
rządza wszelkie, wnioski
udziela porady prawnej.
J. Wojciechowski

były referent spraw kar­
nych Urzędy Akcyzowego,
tóbflte Stawa -33J ptr.

’”’ ’
- (24944,

BśeSszmą damską
męską, dziecięcą wykonuje
szybko i tanio. Gdańska 72

parter pzawo. (F-460

Sprzedaże

Posiadłość
fabryczną, w centrum

Bydgoszczy, z maszynami
lub t)ez zaraz korzystnie
sprzedam. Qferty pod
,,Korzystnie" do Dz. Bydg.

983

Pianino
czarne, krzyżowe, płyty
metalowe zaraz na sprze­
daż, ul. Grodzka 16, róg
Mostowej, II wchód,
II ptr. (970

- KSS1

Przyjmują
wszelkie zabawy na . kar­
nawał. Orkiestra pierw­
szorzędna ,Jazzband”. U -

dzielam takżę tanio Iekcyj
gry na skrzypcach. Ugo­
ry 3, O. Kamiński. (1051

§sS?fiernia
ostrzy wszelkie brzytw.y,
nożyczki, maszynki do wło­
sów, noże stołowe, noże
maszynowe do krajania pa­
pieru i tektury, noże sto­
larskich maszyn, noże rze-

źnickich maszyn. Wykona­
nie szybkie przez siłę
fachową Zakład mechani­
czny Józef Świtalski, ul.

PoznańskaG,
" -983

Wie(ki wybór
młynów wodnych i paro­
wych, począwszy od 25.000
zł, gościńców i majątków
każdego obszaru, po ce­
nach przystępnych poleca
Małek, Bydgoszcz, Dwor­
cowa .2, telefon 699. (1019

Gospodarstwo
65 mrg. pszenno-bnraczanej
ziemi z kompletnem inwen­
tarzem żywym i martwym,
budynki masywne. Cena
18 000 zł. sprzeda Warsza­
wianka, Bydgoszcz Dworco­
wa7,Itp. F-473

MająSek
315. mrg. z młynem wodnym
ziemia pszenno buraczana,
z powodu wyjazdu bardzo
korzystnie sprzeda War-
szawiąpką, Dworcowa 7,
11 ,p. Znaczek na odpowiedź.

Telefon 1155
załatwia szybko, konkret,
i nadzwyczaj tanio, wszel­
kie naprawy i nowe urzą­
dzenie światła, motorów i
dzwonków elektrycznych,
z prawdziwą koncesją elek­
trowni, przy ul. Jackowskie­
go 31. (F 432.

MEBLE?
Jadalnie, sypialnie, pokoje
męskie i różne meble w

wielkim wyborze, od naj­
wykwintniejszych do po­
jedynczych. Ceny i warunki
najkorzystniejsze. Dobrzyń­
ski, Długa 4. (u25

Dom
w Bydgoszczy, w rodzaju
willi dla 1 rodziny z wiel­
kim i pięknym ogrodem
zaraz na sprzedaż. Bliszże
inform. w Dzień Bydg.

(1042

2 domy
dwupiętrowy i jednopięp
trowy z 2 składami, cena

25 ty’s . zł. ,,Stella" Dwór
co w.a 64. (F-380

Dom
sprzedam ze składem z to­
warem, z dużym ogrodem
za cenę podług ugody. Adr.
wskaże Dz. Bydg. (1000

Najtaniej
zakupuje się meole, lustra,
maszyny do szycia, kasy
National, zegary, pianina,
dywany, oazież, obuwie.
Dom Komisowy, Pomor­
ska 6. i (1003

Skład
ko!onjalny, z towarem, u-

rządzeniem i mieszkaniem
zaraz na sprzedaż. Adr
wskaże Dz Bydg. (1Ó07

KseźSłśarz

wykonuje na płytach gro­
bowych rzeźby według fo­
tografji. Wiadomość;
Duszyńska, Śniadeckich 20.

218

Interes
z telefonem, dobrej egzys­
tencji za 1500 zł na sprze­
daż. Of pod ,A. K. 1013"
do Dz. Bydg. (989.

Panowie! -

Garderobę najbardziej
zniszczoną, czyści- repa­
ruje, nicuje starannie
najtaniej ,,E konomja”
Dr. Emila -Warmińskiego,
nr. ia. F-425

Samochód
,,Citroen", karetka 4 osob.,
typ 1926, w bardzo dobrym
stanie (gumy nowe), sprze­
dam tanio. Śniadeckic.h 55,
I piętro. (F-420

Futra
garderobę używaną jak i
meble biore w komis.
Długa 17. (984

Budulec
1.400 m’, I -IV kl . sosna

loco stacja plac, natych­
miast na sprzedaż. Bliż­
sza wiadomość, Bydgoszcz
Dworcowa 13, biuro Ta­
dżycki, (F 435

Baczność2
Polecam się do stawiania
pieców kaflowych oraz

reperacyj po niskich ce­
nach. Jan Suchomski,
mistrz zduński, Pod Blan­
kami 18, W podwórzu. \

(1006
o.?--’--" - ---

.... .

Garbarnia
i Białoskornia, Bydgoszcz,
Jasna 1;7, garbuje, kupu­
je. i . farbuje wszelkiego
rodzaju skóry na obuwie,
szory i futra. Ząmięnia
surowe, na gotowe i po­
prawia źle garbowane.

Sprzedam
łóżeczko dziecięce i prasę
do sztucznej węzy. Gołębia
nr. 104. (972

Baczność fryzjerzy!
Eleganckie urządzenie
fryżjerskie (czarny dąb)
z wodociągiem, i ścianą
lustrzaną 3 obsługami z

szafeczkami, komplet z

narzędziami i bielizną
bardzo korzystnie, lecz
za gotówkę na sprzedaż.
Spieszne

’

zgłoszenia,
Stenzel, Piotra Skargi 3.

(F-368

Kontrabas
duży na sprzedaż. Pomor­
ska 46. Jezierska. tF-455

Sprzedam
zaraz karuzel, 6 huśtawek
i wóz mieszkalny. Zgłosz.
,PAR

”

Toruń, Szeroka 46,
pod ,1148” (988

Kafle i doniczki
do kwiatów’ wymiarów
5—30 cm,, mam stale do
oddania, po cenach przy­
stępnych. Józef Straiiz,
Cegielnia parowa, Byd­
goszcz, Telefon 1486 Ńa-
kielska 64. (F-421

Sypialka
dębowa fornierowa tanio
na sprzedaż. - Stolarnia,
Król. Tadwigi 10. (993

Samochód
ciężarowy marki ,Berliet’
4—5 ton w bardzo dobrym
stanie, gotowy do jaz’dy,
na sprzedaż. Zgłosz pod
,Berliet, do Dzień. Bydg.

(863

Radioaparat
3 lampowy, z stoliczkiem
z wielkim głośnikiem i
dwiema słuchawkami ta­
nio na sprzedaż. Adres
wskaże Dz. Bydg. (F-428

Pies
biały szpic (czysta r,asa
na sprzedaż. Gdzie, wska­
że Dziennik Bydgoski.

959

Rower
męski na sprzedaż. Ul.
Gołębia 104a C. A. (431

Maszyna do Świec
wyrabiania 6/8 nowa ko­
rzystnie oddam. Of. pod
,406" do fi.lji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. F-433

Na sprzedaż
wóz 2—cai., jeden paro­
wnik bardzo tanio Grun­
waldzka 77. (1011

Dywan
francuski 3X4, kilimy
wschodnie, s .zafa czeczot i
machoń. , obrazy i inne

rzeczy okazyjne ,Lamus"
sklep komis. Gdańska 151.

F-467

Tokarka
nowa półtora rntr. do to­
cz?nia z szpędlą|pociągową
tanio na sprzedaż. B
MaHcki, Bydgoszcz, Po­
morska 22—23, (994

BacznoSć stolarze!
Z powcdu wyjazdu za pół
darmo. Stolarnia w peł­
nym biegu, materjał, me­
ble, praca zaoewniona
Do objęcia potrzeba 5(0 zł
Gdzie? wskaże filja Dz,
Bydg. Dworcowa 2 F-349

Kupna JH

Dom
z ogrodem kupię, z wol-
nem mieszkaniem za cenę
4-7 .000 zł. Zgłoszenia
Józef Stranz, Cegielnia pa­
rowa, Bydgoszcz, Telefon
1486 Nakielska 64. (F-422

Kupią
kozioł instaiatorski (mon-
tierbok) nowy lub używa­
ny w dobrym stanie Zgł
Dr. Emila Warmińskiego
nr. 2, Sądecki. (985

Brylanty
złoto, srebro, platynę mo­
nety złote i srebrne kupuję
i płacę najwyższe ceny. J.
Lis, skład zegarmistrzew-
sko-jubilerski.

Kupię
skład tabaczny z towa­
rem lub bez, za gotówkę
w złotych lub w dolarach.

Oferty pod . Skład tabacz­
ny" do Dzień Bydgoskiego

941

Używane
żelazne okna 1,10 m. sze­
rokie. wysokie 1,30 do
1,50 m. poszukuję celem

kupna. Paul Draheim,
Otorowo, poczta Solec
Kujawski. (930

Kupuję
stale po najwyższych ce­
nach każdego rodzaju uży­
wane meble. Za maszyny
do szycia płacę do 200 zł

Jakubowski, Okolę, Jasna 9.
(1017

Książki"
używane kupuje i sprzeda-
je. Antykwarnia, Hetmań­
ska 25. (99!

K Lekcie S

Czteromiesięczne
kursy robienia kape uszy
koncesjonowane przez Mi
nisttrsŁwo W. R i O. P.
Chocirnska 2, parter. Po
ukończeniu świadectwa.
Z"apisy od godz 5-7 . F-470

Uf Praij wiM JS

Przedstawicieli
poszukujemy na Pomorzu
na stałe zatrudnienie
Osoby dzielne mogą mieć
200—300 zi miesięcznego
zarobku. Piśmienne ofer
ty nadsyłać pod ,,Zarobek"
do , PAR 1 Dworcowa 72.

Portorja dołączyć. i97S

Handlowcy
młodsi, inteligentni do
sprzedaży olejów maszy­
nowych w Bydgoszczy
poszukiwani. Reflektuje
się tylko na siły dobrze
polecone i ustosunkowa­
ne. Zapoznani z branżą
smarów mają pierw"­
szeństw’o. Szczegółow’e of.
uprasza się nadsyłać:
Poznań, skrytka poczto­
wa 131. (922

Dzielny
i energiczny podróżujący, z

branży kolon.ialnej, który
zna dobrze klientelę na Po­
morzu, na stałą pensję
oraz djetę. zaraz poszuki­
wany. Pożądana kaucja
wzgl. gwarancja od 500 do
1000 zi. Zgłosz. do filji Dz.

Bydg., Dworcowa 2. pod
, H. S. 100". (F 437

Inwalida
wojenny do sprzedaży
artykułu reklamowego za

wysoką prowizją może
się zgłosić. Bazar Bydgo­
ski, Plac Teatralny. (979

Służącą
uczciwa i tylko ze świa­
dectwami dłuższego służ-
bowania potrzebna. Ba­
der, ul. Paderewskiego 37.

(F-476

Służąca
potrzebna Sw. Trójcy 19.
Dembus. (1010

E My dbszbR. S

Maszynistka
z 3 letnią praktyką adwo­
kacką poszukuje posady.
OŁ pod ,Posada” do Dz.

Bydg. (963

Krawcowe
poszukuję, pracy w dom
i poza domem, Jagielloń­
ska 8fc.II ptre 4F-465

Rutynowana
dobrze polecona eksped­
ientka z branży cukierków
poszukuje posady samo­
dzielnej. Miejscowość obo­
jętna. Oferty do filji Dz

Bydg., Dworcowa 2. pod
,A. M . 100." (F 444

Tania
praczka puszukuje miejsca
do prania. Świętojańska 10,
w podw’órzu I ptr. Adela

F 417

Młoda
wdowa, z dobrej rodziny,
z wykształceniem, Doszu­
kuje posady samodzielnej
zarządcza ni domu, w d wo

rze lub na probostwfe,
ewentualnie jako nauczy­
cielka domowa. Wyma­
gania skromne. Zgł. do
filji Dzień. Bydg. Dwor­
cowa nr. 2.pod ,,I.Z.A1

F-423

Młody
człowiek z zawodu dro-
gierzysta przyjmie jakąkol-
wiea bądź posadę w swojej
branży. Łaskawe zgłoszenia
proszę kierować do filji Dz.

Bydg., Dworcowa 2. pod
,S. S. 100". (F 412

Młodszy
pomocnik piekarski po-
szukie posady zaraz iub
później. Adr wskaże Dz.B

926

Szofe?-ś!usarz
z dobremi świadectwami,
()oszukuje posady. Ofer­
ty do Dzień. Bydg. pod
,,30 lat".

’

(928

Kasjerka
z większą kaucją, kilko-
letnią praktyką i dobremi

poleceniami, poszukuje po­
sady w solidnej f -rmie. —

Oferty z podaniem warun­
ków pod ,Poznań" do filji
Dzień. Bydg, Dworcowa 2.

(1001

Panna
znająca bardzo dobrze kra-
wieczyznę poszukuje od
8 go lutego posady do
dzieci lub jako wyręczy-
cieika pani domu. Znam
również pracę w zakresie
gospodarstwa domowego.
Of. do filji Dz. Bydg. pod
,Krawcowa". (1036

Czeladnik
rzeźnicki, lat 21, obeznany
dokładnie w swoim zawo­
dzie, poszukuje posady
każdego czasu. Łask, oferty
do Dz. Bydg. pod ,J. Ch."

(l( 35

||^Bzferżawy

Lokal
fabryczny do wynajęcia
Wesoła 14, 1 piętro Grę-
decka od 16 do 17. (F182

Biuro
wraz z obszernym maga­
zynem, naaaiący się tak­
że do fabrykacji, wśród
mieściu. zaraz do wy na

jęcia. Wiali mość: ulic
Jagiellońska 76, I piętro.

F-438

Skład
z towarem i urządzeniem,
centrum miasta korzystnie

sprzeda Warszawianka,
Dworcowa 7. II p. (F-479

Wydzierżawią
dom z ogrodem na 2 lata
Wiadomość w Dz. Bydg.

(1016

1269 mórg
do wydzierżawienia, do
objęcia 50k00 zł. Biuro
Centralne Dworcowa 69.

E-454

Mieszkaniami^

Mieszkanie
2-3 pokojowe poszukuję
wprost od gospodarza,
płacę komorne za rok

zgóry. Of. do filji Dzień.
Bydg. pog ,M . 500” (F-439

Mieszkanie
6 pokoi z wszelkiemi wygo­
dami, ogrzewanie centralne
w centrum miasta odstąpię
za zwrotem kosztów re­
montu i przeprowadzki.
Oferty z podaniem adresu
i zawodu składać spiesznie
w filji Dz. Bydg., Dworco­
wa 2; pod ,3000 ". (F 411

Mieszkanie’
bardzo la me, ó pokojowe
z telefonem, w centrum
miasta, naprzeciw placu
Wolności, częściowo z nie
blami Jo odstąpienia. Na­
daje się również dia le­
karza, adwokata, na biu
ra it.p. W ’iać!. Gdańska
21, 11 ptr. prawo. (927

Mieszkanie
3—4—6 i 7 pokojowe na

3 piętrze z wszelkiemi
przynaieżnościami wy-
dzierża wię od 1 lutego
temu, kto pożyczy 3—10

tys. zl. za wysokim pro­
centem i gwarancją hipo­
teczną. Of. pod ,Gospo­
darz” do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (F-277

Mieszkania
3—5 pokoi, poszukuje się.
Dzierżawa płatna naprzód
Oferty przyjmuje Grundtke,
Bydgoszcz, Śniadeckich 33,
narożnik Dworcowej. (F-449

Pokoje Jg

Pokój gsE’óżny
oraz 3 pokoje nadające
się na fabryczkę - hurto­
wnię, wydzierżawi cah śe
lub częściowo tanio Zul-
czyk. ul. Zygmunta Au
gusta 3. (938

Pokój
do wynajęcia. Rod Blan­
kami 18. 933

Pokój
umeblowany z osobnem

wejściem do wynajęcia.
Warszawska 4, 1 ptr. lewo.

(F-953

Pokój
dobrze umeblowany do
wynajęcia. Gdańska 41,
III p. lewo. (F-475

Pokófe
umeblowany z osobnem
wejściem Jdo wynajęcia.
Plac Poznański 14, li p.

(1028

Pokój
umeblowany za 20 zł do
wynajęcia. Plac Poznański
nr. 14, 11 ptr., narożnik.

(990

Poszukują
próżnego pokoju z ku
chnią lub z używaniem
kuchni. Płacę dzierżą ię
za pól roku z góry. Zgł
do Dz. Bydg. pod ,,W .ICO.

10C8f
2 pokoje

umeblowane, dla panów
lub bezdzietnego malżeń
stwa, zaraz tanio do wy­
najęcia Nowy Rynek l()
I p:r. nr. 10

Kancelaria

Pió!ra Enialnyka
obrońcy prywatnego

w Bydgoszczy
załatwia rzeczowo wszel­
kie sprawy sądowe, u -

dziela porady w proce­
sach. Idź i Jagiellońska
nr. 14 naprzeciw Tea­
tru. Telef. 1584 (23190

Pokój V
męski, dębowy, nowy, ta­
nio na sprzedaż. Zacisze
nr. 3, parter lewo. ((1057

Ładny pokój
umeblowany z balkonem
i osobnem wejściem do
wynajęcia. Dworcowa 72,
II p.

”

(1049

Rozwiedziony
lat 48 kupiec z gotówką
poszukuje znajomości pań
w celu matrymonja!nym.
Panie posiadające skład
lub inne przedsiębiorstwo
zechcą złożyć oferty pod
,Rozwód” do filji Dz. B.
Dworcowa 2. (F-431

Sierota
blondynka przystojna, z

braku znajomości! szuka
męża. Panowie, którym
zależy na szczęśliwem po­
życiu malżeńskiem, raczą
łask, oferty swe z foto^F

grafja nadesłać do Dzień,
Bydg. pod ,G. D. J. , (995

Kulturalny światowiec
kupiec samodzielny, fi­
nansowo niezależny, po­
siadający 100 tysięcy zł

majątku, tutaj obcy, szu­
ka odpowiedniej partji.
Przystojne, wykształcone
panie lat 22—23 serjo
myślące, zechcą złożyć
swe zgłoszenia możli’wie
z fotografją. pod ,,London"
do Dzień. Bydg. (940

SpóSneka
z kapitałem 5-6 .000 zł.
do poważnego przedsię­
biorstwa przymysłowęgo
poszukuję. Warunek
współpraca. Oferty pod

Emzet” dofilji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (F-372

Zaginął
rzed tygodniem duży pies

wiik, tresowany policyj­
nie, ,.Tref"," kupiony od
p. Budy ,,Tresura psów"
Wtl(zak. Nagrodzę odna­
lezienie, lub konkretne

nformarje. St. Zaka-
szewśki, Gdańska 7. (976

1500zł
pożyczki smka kupiec na

trzy miesiące. 10 krotna
gwarancja. Łask. of. pod^
, L . 700" do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2. (F466

306 złotych
miesięcznie, na kierowni-
czem stanowisku oraz

dobiy procent otrzyma
wypożyczający poważne-
nemu przedsiębiorstwu
8-12.000 zł. Zabezpiecze­
nie hipoteczne. Facho­
wość niepotrzebna. Zgł.
pod ,300” do Dz. Bydg.

(1040

Pokój
umeblowany, z osobne n

wejściem, zaraz lub od )
lutego do wynajęcia. Wi­
leńska 6, ł ptr. prawo.

(F-448

Udziałowca
z gotówką 6000 zł. poszu­
kuję do dobrze prosperu-
ącego handlu detaliczne-
o w Bydgoszczy. Pensja
00 zł. inieeięeznie i pro-
ent od kapitału lub bez

udziału w pracy, tylko
rocent. Oferty pod ,Go- .

do” do filji Dzień. Bydg.
Dworcowa 2. (F-474
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OMta spaw
załatwia w=zelkie. choć
by na:trudniejsze spra
wy sądowe. karne

procesowe, soadko-
we hipoteczne, waiory
zaeyine, kontraktowe,
spótkowe. najmu, almi-
nistracyjne, podatkowe
ściąganie należności itd.

St. Banaszak,
ai. Cisszkowskiesa 2, Tsl. 1384
Długoletnia praktyka.

27310

Fotoąrafja
do legitymacji 1,50 , 6 kart
3 zł,, poleca Wiol, Sien­
kiewicza 44. (F 403

MEBLE

Najtańsze źródło zakupu
kompletnych jadalni, po­
koi męskich, sypialni, ku­
chni. oraz mebli pojedyn­
czych i wyściełanych so­
lidnego wykonania na do­
godnych warunk. poleca

ignscy Grajnert,
Bydgoszcz

Dworcowa a. Tel. 1521.

MajjSan!ej
zakupisz śniegowce dam­
skie, dziecięce oraz wszel­
kie artykuły sportowe na

Długiej 50. (698

Fieltle?
Przy dogodnych

warunkach polecam:
kompl. ladalnie, sypialnie,
kuchnie jako też pojedyn
cze meble, szafy, stoły
łóżka, krzesła, kanapy
fotele, biurka, lustra, saion
ma non. i inne przedmioty.
Piechowiak, Długa ńr. 8 .

tel. Iu51 (18573

Modela
x ,Enj^rzewne Upsiarcza podług
(??fnss rysunku i wzoi u. H . Poppe.

BydgoŚżcz. Sowińskiego 20,
(28270

Morale

plłsowanlB
w deseniach najnowszych

merezkowanie wykonuje
szynko i po cenach

najniższych P!iso­
wnia sukien damskich, ul.
Gdańska 58, Śniadeckich
nr. 24, przy Placu Pia­
stowskim, ul. Dworcowa
nr. 95a, Jagiellońska 4,
skład kapel,, Garbary 18.

Materjał może być pocz­
tą przesyłany. (682

Spienia balowe
wykonuję prędko, elegan­
cko i niedrogo. Warszaw­
ska pracownia Z. Jost,
Plac Piastowski 12. (F-251

na bale maskowe, no

wo wykonane, wypoży
cza tanio Dennter. Król
Jadwigi 5. (801

Fortepjany
stroję. ProineiittUa 40, nar.

ul. Krakowskiej, parter.
(F-242

Krawcowa
obeznana dobrze z krojem
i szyciem przyjmie posadę
poza domem. Zgłosz. do
D/ien. Bydg. pod ,,Krawco­
wa ó". (932

Warszawska
pralnia chen iczna i far-
biarnia czyści i farbuje w

czasie jeunego tygodr’a
po cenach przystę’pnych.
Z. Nowicka, ul. Długa 62.

(966

Fortepiany
pianina stroi, naprawia i
odnawia po niskich ce­
nach Paweł Wicherek,
stroiciel, iortepjanów, ul.
Grodzka 16, róg Mosto­
wej, Teiefon 273. (962

Mefoie
Jadalnie, sypialnie, kuch­
nie i różne meble w wiel­
kim wyborze i na dogod­
nych warunkrch poleca
Zieliński, Śniadeckich 43.

436

Maskowe
kost;jumy damskie wypo­
życza się korzystnie na

Placu, Wolności 2, III p.
prawo, od godz. 2-6 .

(F-426

Leczą
skutecznie wyleczcie zio

łami zagranicznemi jak i

krajow’enii. chorony zasta­
rzałe, liszaje, suchoty, we

neryczoe, kobiece i wiele

innych chorób, przeważnie
które ciężko się leczą, wy
rabiam z ziół specjalnie
wina wzmacniające orga
nizm i płuca. Anton’ Bo­
gacki, Bydgoszcz, Św. Trój
cy30. Przyjmuje od 10—12
i od 3-4. (833

Gospodarstwo
55 mórg psźenno-bura-
nei ziemi, budynki nowe

żelazo beton, wie]ki sad,
maszyny nadkompletre,
3 konie, 8 krów, 19 św ń,
2 klur do stacji i cukro­
wni, Sprzedam natych­
miast. Sierocki, Głażewo,
poczta Unisław, pow. Cneł-
mno. (775

Okazja
30 mrg Iowę psz.nnej

orzv gimnazjalnym mi’

ście, inwentarze kumple
tne, zbiory wvstarczaią.e
dom 10 pokoi, budynk
wszystkie I kl cena 8jtys
a. wpłata do urn jw v, 20- .,

m;g pszennej przy mie
ście, mwent rze i zbioty
kompletne, budyń i ma

sywne, d -rni pokoi pry­
watne bez długu 60 tys
zł. w data połowę, 60 mig
ziemi Pizy mi( ście. bu­
dy oki J kl . inwentarze i

zoio;y wystarcza,ące ce

na i3 lys. zł Poleca i

przyjmuje Biuro . Pog. ń 1
Dwoicewa 80 tel 1815,

Zamiana
gospodarstwo 150 mórg
zamienię na kamienicę z

nteresem. Zgł. Brodzicz,
poczta Ostromecko (Po­
morze,. (F-269

Okazja!
Dom z interesem 150 zl
dochodu za 7 000 zł na

-1 rzedaż Sokołowski. Piać
Wolności 2. iF-364

Oom
duży III-piętr oficyna,
ogród owocow’y 60 drzew,
krzewy, w dobrem poło­
żeniu natychmiast na

sprzedaż tanio zagotówkę.
Pośrednictwo wykluczona.
Gdzie, wskaże filja Dz. B .

F-293

Dom
w Bydgoszczy, 5 minut od
tramwaju, 4 niskie budyn­
ki, pi ,c przy 2 ulicach na

sprzedaż. Wiadomość na­
rożnik ul. Jackow’skiego
i Błonie w restauracji.

(952

Dem
trzy pokoje wolne, ogród,
7 mórg ziemi spizeda
Laszkowska, Prądy 7 pocz­
ta Bydgoszcz. (943

Sprzedam
4 morgi ogrodowej ziemi,
dom z wolnem mieszkaniem
cena 6 tysięcy zł. Brzozo­
wa nr. 28. 967

Niebywała okazja!
Dom wraz z murowanemi

budynkami, o 10 ubika­
cjach, bJisko morga ogro­
du owocow’ego, od obję­
cia zaraz wolny, za sumę
35.000 zł na sprzedaż.
Wiadomość w ^Lublinie,
ul. 3 Maja, u Kopczyń­
skiego. (668

Zamiana
. dopłatą 5 tys. dolarów.
Zamienię dom handlowy
w Toruniu przy ul Sze­
rokiej, obszerny !sk.ład,
woiny, rcwnez i miesz
kania, na nieruchomość
fabryczną, !ub inny dom
mieszkalny, obojętn e w

,ak’em u i ście oferty
utrasza się skierow’ać du
K. Sk Wroński Toruń, ul
Chełmińska 12. 8S9

Na sprzedał:
dwa domy parterowe na

narożniku dw’óch ulic, z

placem pod budow’ę wiel­
kiej kamienicy, tylko za

gotówkę Oferty do Dzień.
Bydg., ’Dworcowa 2 pod
_

Domv z nlacem". (F-441

Dobra egzystencja
skład węgla w śródmie­
ściu, z końmi, wozami
kontur, telefon i t.p Jak
równ eż moc innych in
teresów i miesżk.ń pole­
ca Buro Pog’ń’ Dwor­
ców. 8)te. 1815.

Bem
piętrowy z ogrodem jest
na sprzedaż. Orła nr. 11.

(971

Oem
3 stajnio, przytem 1 mórg
ziemi natychmiast na

sprzedaż, - ilinki S0. (060

RziaSnlctwo
z obszernem mieszkaniem
i ptzynależnościami, na­
dające się na każdą bran­
żę, z powodu objęcia wła­
snej realności, oddam za­
raz. Lew’icki, Bydgoszcz,
Sienkiewicza 57. (F-426

Na sprzedał
dom, 3 stajnie, przytem 1

morga ziemi, na!ychm ast.
G iniii 2o. (96

Gem
w’iększy w Bydgoszczy,
kupię zaraz lub później.
Zgł. przyjm. J , Sokołowski
Bukowiec, dolny Młyn
pow. Świecie. (844

Sprzedam
młyn dwupiętrowy, prze­
miału 150 cłr. Cena28G00
zł, Gordon, Gdańska 60.

(F-445’

Młyn parowy
przy bocznicy kolejowej
8 par walcy, 2 kamienie,
plansichtery, cale użądze-
niom nowe, na dtvu

roczną spłatę na sprzedaż.
Za 15,060 doi. Osobiste
zgł, Pryl. Dworcowa 34
przy dw’orcu. (909

Wars:e!ał
mój stolarski, prawie no­
wy, z wszelkiemi narzę­
dziami, zamierza n sprze­
dać. — Karo! S”hi ling,
Sitno, pow Sępolno.

(760

Maszyny do pisania
uzyw;.iio, kutwo, sprze- .

daz. St. Skora i Ska..
Bydgoszcz, ul. Gdańska
nr. 163, Tel. 1175. (23334

Fortepjan
firmy A. Sehreiber, Wie

jdeń salonowy, krótki, krzy-
"

ouy, w dobrym stanie

korzystnie na sprzedaż. —

Bwro Taszyckiego, Dwór
cowa 13. (F-443

Serwis
obiadowy _t osenthal", 12

części, wartoś i 1606 zł

sprzedam bardzo korzyst
tne. Oferty do Dz. Bydg
pod _Serwis" (82l

Kfno-aparaż
nowocz. syst z motorem,
ekranem, w’ielką kabiną i
wszelkiemi innemi przybo
ami, tauio na sprzedaż lub

wzamian na inną rzecz.

Józef Włudarski. Toruń
Mokre. Podgórna 22 a. (9a(

Sprzedam
tanio 2o krzeseł i 6 stoli­
ków do restauracji lub Ka­
wiarni. Chrobrego 13 Ul. p .

lewo, i. wejście. (938

Gramofon
i 30 płyt na sprzedaż. Guli,
ul. Totlińska 24. (934

Meble
najtaniej sprzei aje fabry­
czny skład mebli Byd­
goszcz, Mazowiecka 6.

(F-346

Pianino
czarne z silnym dźwię­
kiem za 1 050 zł", sprzedam.
Oferty do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2 pod _Berliń­
skiej (F-427

Lampa
wisząca, stylowa, tanio na

sprzedaż. Plac Wolności 4,
1 piętro. (F-428

Futro
sportow’e na średnią oso­
bę tanio na sprzedaż. Ul.
Unji Lubelskiej 13, I p.
lewo. (877

Ostry pies
podwórzowy, silnej budo­
wy, bardzo czujny, mie­
szaniec z syberyjskim

owczarkiem na sprzedaż.
Zgłoszenia Paderewskiego
nr. 37, I p. prawo. (931

Ejł)I
W!!e

kupię. Okolica Plac Ko­
chanow’skiego, Kopernika,
Sielanka pożądana. Spiesz­
ne oferty pod ,9986

”

do
filii Dzień. Bydg., Dw’or­
cowa 2. (F 875

Kupie
doiń z wpłatą 8500-4000

Oferty do Dz. Bydg. pod
_

N. 100". (900

Kupujemw mebla
różnego rodzaju, komple­
tne urządzenia i pojedyn­
cze, now’e i używ’ane, dy­
w-any, lustra, Zgł. Magazyn
Mebli, ul. Śniadeckich 56,
tel. 1025. (893

, Poszukują
natychmiast dia pow’aż­
nych kupców folw’arki,
gospodarstwa, kamienice,
oberże, młyny i wszelkie
inne objekta i przedsię-
bi )rstwa handlowe i prze­
mysłow’e wszelkiego ro­
dzaju. Proszę o dołka-
dny opis. Lubiewrki, To­
ruń-Mokre, Piaskowa li.

(8:9

. Drzedwojanne
pożyczki państwowe ro­
syjskie i daw’ne znaczki
pocztowe rosyjskie kunie.
Dokładne oferty _PAP ,"
Poznań, Aleje Marcin­
kowskiego il pod nr

,55,64” (823

P’ianino
w dobrym stanie, kupię
za s-olówkę. Woźniak, ul’ .

Garbary 20, II . (F-418

Kupią
dom z ogrodem. Of. pod

1000 dolarów’” do fi’’i
Dzień. Bydg. , Dworcowa
nr, 2. (F-41S

Ma-szyną
do pisania kupię, najchęt­
niej Remington" lub Un-
derwood. Of. pod _9Sfl6’
do Dzień. Bydg. (F-409

5SS sMocafńSo - 4 S(Bagetsgen
W’i’sy (921

KRAKOWSKIE KURSY SZOFERSKIE
L. Kub tk e Jio, Kraków, u!. Pljarska nr 4
();)łata za cały kurs tylko zł l.;O- na raty.
Adresy mieszkań od zi 20 miesięczn’e dla za-

m’ejs-owych. — Piszde o prospekty i Informacje.

Stenografj!
wyucza darmo, listownie
Redakcja Stenografa Pol­
skiego, Warszawa, Szczy
;la 12. (354

Poszukują
1 15 luego czeta !ni a

aoit orskiego i siod arza

’wzgiędnPnc bętą tylko
-iły pierw sz rzędne tfó
e pracow’ały iuż dłuższy
z s w zaw-odzie tapicer

sko siodlatskiin Złgusz
Franciszek Pu=zyński

mistrz tanicerski, Czersk
Amorze 915

Marszanika
potrzebna. Pracownia ka­
peluszy Sozańska, Dworco­
wa 78. Zgłoszenia pomię­
dzygodz.5a6. iF-610

Potrzebny
wykwalifikowany ?k!ępowy
do sklepu kolonjalno-galan-
teryjnego Of. wraz z świa­
dectwami z odbytych stu

djów i praktyki oraz ży­
ciorysem składać do dnia
-0 stycznia do Zarządu
Spółek Korpusu Kadetów
w Chełmnie. Posada do
objęcia od 28. stycznia
Potrzebny również pracow­
nik ooznajmiony z rachun
kowoscią spółdzielni.

880

Młodszego
pomocnika fryzjerskiego
puszukuje natychmiast
Wrzesiński Tuchola Choj­
nicka 19. (845

Kamasznik
pomocnik i szteperka po­
trzebni huszyńskl, Dwor­
cowa 89. (F-406

Służąca
do wssystbiego z gotowa­
niem, potrzebna od 1 lu­
tego. Zgłaszać się ul. Ku­
jawska 52 do właściciela

domu, (F-408

Poszukują
dla płacących kupców i
dzierców majątków, gospo-
podąrstwa. młyny om po­
siadłości miejskie każdego
rodzaju. K Wetzker, Kyd-
;oszcz, Długa 41. Tal. 1013

(951

Spiesznie
kupię dom w dobrym sta­
nie 3-5 pokoi z ogrodem
od1do2mórg,wprzed­
mieściu przy tramw’aju.
Pośrednictwo wykluczone.
Gezie, wskaże filja Dzień.
Bydg., Dworoowa nr. 2 .

F 877

Umywaną
automatyczną wagę zbo­
żową 5-10 łwg- ciężkości
kupię. Paul Drahei m, Oto-
rowo, p. Solec Kujawski.

(929

Maszyną
do pisania używaną ku­
pię za gotówkę. Oferty
d) filji Pz Bydg. , Dwor-
ci wa 2, pod ,Biuro’,: (814

Kupią
dom z rolą do 15 mór??
nrzy Bydgoszczy. Oferty do
Dz. Bydg. pod ,M. M. 10".

(888

Poszukują
dudów. w dobrym stanie,
celem kupna - Spieszne
zgłoszen a przyjmuje iohn
Michalak Sip’ory, powiat
Szubin, Woj. Poznańskie.

(875

ICEZJS

Angielskiego
lekcji kor ceisacji udziela
rutynowana nauczyciel!i a.

Gdańska 147. I p. lewo od
godz. 5-7. (F 390

Za pokój
lub utrzymanie udzielę
francuskiego i angielskiego.
Oferty pod ,Francuz" do
f’lj’ Dzień. Bydg, Dwór-
cowa 2. (974

Cieśla
obeznany doitłaunie z tar-
laczmctwein potrzebny od
1 kwietnia tir. ako Orakarz

i pla -mistrz do tartaku w

nadleśnictwie Marzelewo
p.Podstońce,pow. Wrześn a.

(939

Kowala
dzielnego z własnemi na­
rzędziami wraz z chłopceńij
iioszukuje się od 1. kwiet­
nia br. do 400D mórg wie!-

’

k.ch dóbr rycerskich. Zał.
ze świadectwami do dóbr

rycerskich Falmierowo,
pow. Wyrzysk. (874

l§f Pssasy pgsziik. Jjjf)

Pomocnik

młynarski, dzielny w swym
zawodzie, poszukuje zaraz

]ub później posady w

młynie wodnym lub pa­
rowym. J. Radka, Wysoka,
(u p. Geh rke i pow.Wyrzysk

(933)

Gospodyni
energiczna, obeznana w

wszel. gosp. , pracowała
także w restauracjach, po­
szukuje najchętniej samo-

riziemej posady zaraz luo
później, świadectwa od­
powiednie. Oferty do Dz.

Bydg. pod ,Gospodyni”.
(958

Kio przyjmie
uczciwą dziewczynę do
dzieci oraz lekkich prac
domowych. Herm. Franke-
go nr. 4, Ił piętro lewo.

(F-464

Młynarz
poszukuje posady zaraz.

Obeznany’ z wszelkiemi
maszynami i motorami,
tak samo wykonuje wszel­
kie reperacje młynarskie.
Grafka, Działdowo, ul.
Pocztowa 4. (830

krawiecki poszukuje po­
sady. Zgłosz ul. Łokietka
nr. 28a, 11ptr. prawo u p.
8. Męźydło (F-407

Ubikacja
nadająca się na warsztat
stolarski lub inny, może
być także trzy-pokojowe
mieszkanie. Adres wskaże
Dz. Bydg. (374

w dużem mieście powia­
towem, z zapewnioną
koncesją do wydzierża­
w’ienia. Zgłoszenia do Dz.

Bydg. pod ,Hotel’ (749

Wielki
jasny warsztat ewtl. z biu­
rem, w Bydgoszczy, zaraź
do wynajęcia. Oferty pod
,K. W." do Dz. Bydg.

(879

Cuk!ornia
i kawi”rn’c połcczAca
zkmomaugrafemwm i j-
szem miasteczku, dobrze

prosperująca, każdego
czasu do wydzierżawienia.
Zgłoszenia do Dz. Bydg.
pod ,St. R. W.’ (848

Skład
kolonialny z wielkim za­
jazdem położony w bardzo
rućhliwem miejscu oraz

dobrze prosperujący jest
korzystnie do wy zierża-
wieńla. Ub ’kacje składo
we nadają się na powa
n(eiszy saład hurtowny. Of.
upr, sza sie składać pod
Nr. ,873" do Dzień. Bydg.

873

Skład
i 2 pokoje z kuchnią tanio
do wydzierżawienie Adres
wskaże Ziółkowski, ul
Kościuszki 55. (892

Kutn!a
z mieszkaniem w dobrem

punkcie zaraz do wydzier­
żawienia. Grunwaldzka 122.

(935

Migu
z pdą. dzienna pro-

ukcja ca. 250 ćtf.. z stałą
klientelą i najemną praca.
Dołożony przy dworcu, jest
do wydzierżawienia. Do ob­
jęcia pcJrzeba 15—25 000
zł. K. Wetzker. Bydgoszcz,
Długa 41, Te!efott 10 13.

(930

Piekarz
szuka dobrej piekarni
w dobrem położeniu w

mieście lub na wsi do
dzierżawienia. Zgłosz. dó
reflektanta piśmiennie lub
osobiście. Siebrat Lnsten
berger, Konarzyny koło
Zblewa’ (621

MłeszKawła^^j

2 pokoje
z meblami, przedpokój, ko
moru 1 duża piwnica zaraz

do oddania. Adres wskaże
Dz. Bydg. (878

Mieszkanie
4 pokojowe, przystanek
tramwajowy, z powodu
wyjazdu z urządzeniem
na dogodnych warunkach

do odstąpienia. Gdżie
wskaże Dz. Bydg. (945

Mieszkanie
4 pokojowe z kuchnią, wy­
soki parter przy Placu
Piastowskim. Elektryczne
oświetlenie, za zwrotem
kosztów remontu do wy­
najęcia. Wiadom. Skład
skór, Długa 45, Tel. 51.

(923;

Zamienią
2 pokoje z kuchnią z pół­
roczną zapłaconą dzierżaw?,
przy ul. Szczecińskiej, na

3 pokoje z kuchnią Oferty
do filji Dzień. Bydg. pod
, Stanisław" . (F-424

k -....i. ą
Pokój

umebl. do wynajęcia. Za­
cisze ł, piętro, (S­

pokój
umeblowany lub 2 próżne
na biuro, zaraz do wyna­
jęcia. Wiadomość u właś­
ciciela mieszkania ul. Król.
Jadwigi 9, I ptr. lewo.

(96a

Sioni oblot? prywałnsi
Karola SchrBdela,

Mowy Rynek 8, II. ptr,
załatwia wszelkie sprawy
sądowe, hipoteczne, karne,
kontrakty spółkowe, admi­
nistracyjne, reguluje hipo­
teki, załatwia wszelką ko­

,respondencję i przeprowa­
dza ciche akordy. (10169

Pokój
umeblowany, Warszawska
nr. 14, I prawo. (F-413

Pokoje
umeblowane do wynaję­
cia. Cieszkowskiego 9,
parter. (914

Pokoik
umeblowany zaraz do wy­
najęcia. Plac Wolności 2,
III p. prawo. (F-415

Pokój
umeblowany wynajmę.

Także z używaniem kuchni.
Chwytowo 18a I. p. prawo.

(968

Pokój
umebt. do wynajęcia, ul.
Toruńska 18, II ptr. pra­
wo. (F-443

Pokoik
z utrzymaniem dla mło­
dzieży uczącej się. Kra­
sińskiego 14 parter. (430

Pokój
umebl. do wynajęcia. Wi­
leńska 3, III nfr.’lewo.
________(F-442_________ _

Pokój
umeblowany dla panów", z

niekrępującem wejściem,
do wynajęcia. Hetmańska
nr. 10. parter. iF-405

Pokój
dła 2 osób do wynajęcia.
Gimnazjaści mają pierw­
szeństwo. Ili. Garbary 24
i. lewo. (937

Rozm8”e"n^^

Waine
dla przyjezdnych!

Bar angielski oj. Gdańska
obok kina Kristal Nogi
wieprzow’e z chrzanem,
bigos myśliwski i flaki

po warszawsku z pulpę-"
taroi. Lokal otwarty dz eń
i noc. (745

Kawiarń a Rcsdi
Cukiernia Plac TeatrUny.

Codziennie Koncert.
Rendez-vous elity bydgo­
skiej. Wyśmienita kawa,
ciasta własnego wyrobu.

Uwaga!
Wydaje się obiady zdro­
we tanie i dobre. Polska
kuchnia, Jagiellońska 29,
III piętro. (F-414

Chcemy
oddać większą pracę de­
karską oraz szklarską.
Wyczerpujące oferty za

kwadratowy metr prosi­
my przesiać do Wielko­
polskiej Papierni, Byd­
goszcz - Czyżkówko, tele­
fon 1151 - 1137. (828

909 zł mies!ączne
oraz 20 % udziału w zys­
kach otrzyma wypożycza­
jący solidnej firmie 15 600
Zł. Zgłoszenia pod ,Fen’ks"
do Dz. Bydg (779

0-15 000 złotych
pożyczki poszukuję na

czas 6 miesięcy; jako,
gwarancję dam w zastaw
mieszkanie 6 pokojowe
bogato umeblowane, pro­
cent wedle umowy. Of.
Upraszam pod _Pew’ność,
do filji Dziennika Bydg.
Dworcowa 2. (711

Wspólnika]
do zało en a garbami
miejscowości przy dwór
na Pomorzu z gotów
1000—- 2000 złotych zai
poszukuję. Of. do Dz. B’
od ,N 3ó0". (9

Unieważniam]
kwit dany n. Hieronimowi
Weynie z Bydgoszczy, ul.

Kordeckiego 32 na prze­
chowanie, na sumę 3000 zL
płatny w styczniu 1927 r.

z podpisami Janina i Fran­
ciszek Romanowscy, który
został zgubiony. Ostrze­
gani przed kupnem tako­
wego. Joanna Słomska,
Bydgoszcz, Dworcowa 66,

(980
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,.DZTFNNTTC BYDGOSKT". niedziela, dn’a 16 stycznia 1927 r. Nr 12.

Zauiiadamienle.
Niżej podpisani lekarze-dentyfc! oznajmiają,

ze postanowił! leczyć prywatnie i stsw asimBjfco-
IMVCh cenaen tych członków kasy cho­
rych tni_asta Bydgoszczy, którzy nie chcą korzystać
z opieki i leczenia esgOTSB!S.gSaESi!tOB’§afiffiTO
dcnfmwiocBnedR

LeKarz=dent. Adam DobrowotsRi
Jagiellońska 65 66 róg Placu Teatralnego

LeK^rz-dent. Dr. med. GiżycKi
Plac Teatraln.y 17

LeSarz.dsnt. Dr. med. Goldbarth
Gdańska 166

LeSarz-dsn!. Tan,ścKi
Plac Piastowski 4

Lekarz.dent. Lewandowski
Dworcowa 95

LeHat?źodent. Dr. med ćtent. Mie!carzewścz

Dworcowa S
LeSarz-cie nt. MoszKowicz

Star.y Rynek 10
Lekarz.dent. StrojnowsKi

Plac Wolności nr. 1
LeSarz-dent. Kieiufr-THieme

Libelta nr. 12 (23650

u!.MarcinkowskiegoS
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Zabawa do rana.

Awis:

W sobotę, cn a 15 stycznia

ffiEiki EjI Gałganiarzy
Premiowanie najorygma nieiszej pirr gałgą-

niargriei — Ruletka taneczna z nagrodami

Premjowan e najta In’piszych nóżek damskich

— Dużo nissBodzianek. — Dw orkiestry. — Tańce bez przerwy
Początek o godzinie 10 Atrakcje:

Od is styczn’a gościnna występy słynnych rowarzystdw

BStAa LANDOWSKICH!
z Moskwy z Cyrku Nikitiua. (948

Czy Pani zadowolona
z dotychczasowego sposobu prania b’elizuy?l
Czy pani zauważyła, że pranie dziś więcej(
kosztuje, a bielizna przez sdne tarcie przyj
praniu bardzo się niszczy. To snra wa go na j

Izastanowienia! Dó prania bielizny no!ecen’aj
!godnym jest preparat mydlany ,,SAP ON"

”

j
!ze znakiem koszulką, środek pod gwarancją l
’nieszkodliwy i od 20 lat chlubn:e znany.(
a teraz jeszcze znacznie ulepszony. Kto raz(

’

spróbuje już go nie porzuci. A szędzie do/
’

nabycia. Przy zakupie zważać na znak j
ochronny ,,koszulka”. Zł

IChrm.Fabr..EBGASTA,O.Nagór-ki ,Starogard-rom ii ’!i

_____

I’łU’ ni/l,

On’_a 24 stycznia 1927 r. o godz. 14-ej
odbędzie s ę publiczny przetarg 7-miu składo­
wisk w rozmiarze 2170 m2 na stacji Zelgoszcz.
Ubiegający się o składowisko winni złożyć’ w

kasie stacyjnej Zelgoszcz 100,0
’ zł. wadjum.

Warunki dzierżawy przejrzeć można u zawia­
dowcy stacji Zelgoszcz. l053

Polskie Kcle’e Pafistwowe
Oddział E saloatacyjny

w Trzew’e

Sprzedaż przymusoura.
W poniedziałek, dn’a 17 stycznia 1027 o csodz.

11-tej rrzedooł. przy ul. Podwale ?fi w podwórzu,
sprzedaw’ać będę najwięcej dającemu (1046

1 slz do uiąy (skrzynkowy)
Ślusarak. kom. sąd. z poi.

. w Bydgoszczy.

Sprzedaż przymusowa.
We wtorek, dnia ,8 bm. poutoł. o godz 3

sprzedam w mej kancelarji przy ul. Zduny,
nr. 9. I ptr. przez licytację najwięcej dającemu
za gotówkę

Radło aparat (Telefong)
Kozlowsti, kom. sąd. Bydgoszczy. 1015

Bsshsśś ! Gosposie!
Protoiii

budynki Dr. Detkern
następujących interesach w miejscu:

21 wf-mie Carl Sross, al. Dworcowa 8
21 n ,, 8 Pilfz. P!ac Tea!ralny 15
27., ,, Jan O?sz za!(, b!. Dworcowa 3!
21., ,, Kurt Kerher, ul. Gdsflska 134
27., ,, F. Rosę, u!. Pomorska
27., ,, t Behrendt, ul. Gdańska 15/17
21., ,, v. Wraża, ul. Kościelna 6
21 n ,, Jan loass, ul. Podwale 20
11., M. Zbikowski, Zbożowy Rynek
27., B P. Rosuufsifii Hast., ul Poznańska

podawać się będzie w

Poniedziałek, dnia 17. J.
W!arek ,, 15.1.
Srada M 19.1.
Czwartek ,, 20.1.
Piątek ,, 21.1.
Sobota ,, 22.1.
Poniedziałek ,, 21.1.
Wtorek M 25.1.
Środa M 25.!.
Czwartek ,, 27.1,

Szan. Publiczność uprasza się uprzejmie o wzięcie
udziału w tem próbnem skosztować u. (942

Dr. A . Oelker, Bliua.

KURSY KROJU
damskiego i męskiego w najnowszem i najlatwiej-
szern obliczeniu, podług postawy człowieka, S’ass jr-
Prżyspieszoirzyspieszony kurs każdego czasu. (F-447

Idzikowski, Bydgoszcz

S§

powierzchni 80 mtr. kw. na parterze, 140 mtr.

kw. na I-em piętrze, z obszernemi suterynami,
centralne ogrzewanie etc., w śródmieściu, zaraz

cio - Wiadomość

u aamintstłatora PI Wolności 1, I piętro

Począ-tek o godz, 6.45 i 8.45 w.

CWA CWStSB§EiWK K3AWWAWW!RSM

,,ORANBa-CAffĆ"
właśc. O. Pawlicki

ul. Js/łiel!ofisk.g nr 1? — vis a v s Teatru M e?skiego Telefon nr. 378

9 W sobotę, dn!a 15 stycznia r. b

mozićoKMsy koms:bert
orkiestry poJ batutązuau. 1 wielce lubian. kapelm p.Czesława iłziączkowskiejo

Dansing. - Lokal otwarły da goJz. 4 w nocy.

W nSsdz’elę, dn!a 15 styczn!a r b ’987

NADZWYCZAJNY POWITALNY KONCERT
salon, i jazzban Jowej orkiestry zuan. węriersk. kapelm p. Renó Wychlidai.
Początek koncertu o godzinie 6 wieczorem, programu o godzinie 7 wieczorem.

CENY SPRZEDAŻY:
igrmmfa brązowy za butelkę ....... 55 gr
fermenta zielony za butelkę ........... 80 gr
/ermcntci złoty, z szlachetnym smakiem
’

. ziół za butelkę........ .. 1 .— zł

Za butelkę oblicza się 25 gr 1 można /ą zawsze zmienić rub
za cenę az.enną oaaać.

BLACHY

_

^!ill!lllllllll!lillllllllHilliilllllllllllll!llllIlll!lilll!IIllllIllilllH!lIllllillHI!lll!lllll^
8 Winiarnia - - - Kamiarnia |

,,Noroość" |
ulica Gdańska nr. 1(17.

Obiady i kołacie po 1 zł. |
Znakomua kuchnia. - Oiufel slale zaopatrzony =:

ro zimne zakqsM Sprzedaż kie!iszho - a roin =

=ś
’

i miodóro. - ?achoroo pielęgnoroane piroa. - 55
5 Specjalność: ’higos myśliroski i flaki. ==

Proesntów zo obs uge n’e dolicza się, ś=
= Przyjmuję zamówiania po za loka!. ==

H 4891 B Nonnanmacher. p
Sl|||lUHIininiUIIIIIIIII.IIIIillHIIIIIIIIIIillIIIIUIIIIIIIIIIIIIIUIUIIIIIIIIIIIIIIIIIUliH 6

Dziś w sobotę, anfa 15 stycznia r. b.

Wielki bal maskowy
u p, Haułse^O — IV. śluza.

Sala ogrzana. (1014

Zaprasza Szanowną Publiczność KOMITET.

Siwa:tarsHi ta
41 ś?saaEO

W nledsśelfj 16-go
Ml OllWlSOł!OWJ.

Początek o godz. 5.

925 Kieinert

żwiniobii:ie
połączone z (964

wieczorkiem tamiijiym
na które zaprasza

Ki os

Długa 53 — lei. 167

Poszukujemy dzielnego, energicznego, trzeź­
wego i sumiennego

śekrMaria
dasżona ego kisio .1 nika biura, obeznan ’go z usta­
wodawstwem robotnięzem, wyKwaiifikowanego
w Związkach Zawodowych, zdolnego mówcy.

Zgłoszenia przyjmuje:
Prez. Kałdowski. Bydgoszcz, ul 21 Styczn!a 10.

Reflektujemy ty!ko na pierwszorzędną silę, dla­
tego prosimy o odpis świadectw jak nie mniej
podanie re.erencji i krótkiego życiorysu
(986 Zarząd Okręgowy Ch. Z Z .

Poszukuje się zaraz rutynowanego

buchaltera
lub buchalterkę.

Do zgłoszeń uprasza się podać referencję, wy­
sokość pensji oraz dołączyć fotografję.

Spieszne zgłoszenia.do administracji ,,Dziennika
Tczewskiego" pod nr. 1000. (1047

żelazne, miedziane,
mosleśne, cynkowe,
aluminiowe - -- -

dostarcza

ST. ORAB!ANOWSKI i SKA
Dworcowa 66

869)
IBgdgOSZCZ Telefon 912

FaSf. 130

Itteiil !p. BL
posćukuje (l 008

warsztatowego do robót
kotłowych, konstrukcji że­
laza i ohróbki mechan cznej

Gromnice
w wielkim wyborze ĘpaisSea:sa

Skład Nydła ,,SAUIBlłlfl
Bydgosze z, Długa 20.

((

(973

Szkoła tańców Wład. Kochańskiego
przyjmuje jeszcze zapisy na nowe kursy dla początku
j ,cych i dokształcających; przyjmuje również nowe za

mówienm na lekcje prywatne. Tańce najnowszego układu.

Kance.aiją przy ul. Lipowej 5 a ptr. (przecznica ul
Sienkiewicza, blisko Dworcowej) czynna codziennie
w godz. 12-2 i 4-7. (924

EukierniH
z dłuższą praktyką w

dziale ciastek, doskonały
w swym sawodzie, trzeź­
wy i sumienny potrzebny
zaraz. Zgł. z odpisami
świadectw prosi (fF-452

Nas=adek,
ul. Jagiellońska 14.

OjsiS TBremnfero SsęMoorHiie Olmsa p. t

Księżniczka i Błazen
całość 10 aktów - w którym główną rolg kreuje słynna gwiizda firnowa (981

KIBOlHIWE DWFŁOS. - Nadprosram: .PAIBE RE TUB”.

Obiady
domow’e smaczne i obfde.
kuchnia warszaw,ska) z 4

Jań 1 zl od godz. lżł/2-16.

Hsrm Frankego 1

111 ptr. .telefon 18-06,


